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„ussoaw iach im "
C e n tra ln a  R a d a  „O sso a  w ia e h im u " 

zw o łu je  do M o sk w y  n a dzień  3  m a r ­
ca p ie rw s z ą  w sz e c h /w ią z k o w ą  k o n ­
fe r e n c ję  a e r o k lu b ó w .' O becn ie w e 
w sz y stk ic h  w ię k sz y c h  re jo n a c h  p rz e ­
m y sło w y ch  S o w ie tó w  z o s ta ły  ju ż  z a ­
łożone a e ro k lu b y , m a ją c e  n a  celu  
z lik w id o w a n ie  „a n a lfa b e ty z m u  a w ja -  
c.yjncgo o raz  ć w icz e n ia  ro b o tn ik ó w

na lo tn ikó w . Od s ie rp n ia  1 9 3 3  r . i- 
lośe aero klub ó w  z w ię k s z y ła  s ię  10 -  
k ro tn ie , a  s ta c y j sz y b o w c o w y ch  — 
d w u k ro tn ie . W  k lu b a c h  m łod ocia- 
nycli lo tn ik ó w  b ierze  u d z ia ł p rz e sz ło  
100 .0 0 0  p io n ieró w  i u czn iów  S p o ­
d z ie w a ją  s ię , żc p rz y sz ła  k o n fe re n ­
c ja  p rz \  c zyn i s ię  do d a lszego  ro z­
w oju  lo tn ic tw a  w  S o w ie ta ch .

R o zp oczęte  w c z o ra j u ro c z y sto śc i z 
o k a z ji  16 - lc c ia  a rm ji czerw o n e j, po-

P akty  i fa k ty
L i g a  N a r o d ó w  j e s t  c h o r a .  P e ­

s y m iś c i  p o w i a d a ją ,  ż e  ś m i e r t e l ­
n ie .  O p t y m iś c i  t w ie r d z ą ,  ż e ... z 
te g o  w y jd z ie .  W  k a ż d y m  r a z ie  
c h o r a  j e s t  c ię ż k o , p o t r z e b a  j e j  
s p o k o ju ,  n ik o g o  n ie  p r z y jm u je . . .  
I  w  k o n s e k w e n c j i  m ię d z y n a r o d o ­
w e  s a lo n y  n a d  u r o c z y m  L e m a n e m  
o p u s t o s z a ły .  Ż y c ie  n a t o m ia s t  p o ­
l i t y c z n e  z a k ip ia lo  t e m b a r d z ie j  w  
s t o l i c a c h  p a ń s t w  p o s z c z e g ó ln y c h .

Ż y je m y  m ia n o w ic ie  p o d  z n a ­
k ie m  p a k t ó w . P o m i ja m y  ju ż  P a k t  
C z t e r e c h ,  k t ó r y  z d a je  s ię  b y ć  
d z ie c ię c ie m , j e ś l i  n ie  m a r t w o  u- 
r o d z o n e m , to  b a r d z o  s ła b e  r o k u -  
ją c e m  n a d z ie je  u t r z y m a n ia  s ię  
p r z y  i s t n i e n i u .  A le ,  j a k b y  w  o d ­
p o w ie d z i  w ł a ś n i e  n a  te n  p a k t  p o ­
r o n io n y ,  p o s y p a ło  s ię  w ie le  in ­
n y c h ,  z d a je  s ię ,  b a r d z ie j  u z a s a d ­
n io n y c h  i ż y w o t n y c h .

P o w s t a ł  w ię c  s z e r e g  p a k t ó w  o 
n i e - a g r e s j i .  Z  n ic h  P o ls k a  z a w a r ­
ła  d w a :  z s ą s ia d a m i  n a  w s c h o d ­
n ie j  i n a  z a c h o d n ie j  g r a n i c y .  N ie  
n a le ż y  ic h  z n a c z e n ia  p r z e c e n ia ć ,  
a le  n ie  m o ż n a  te ż  ic h  n ie  d o c e ­
n ia ć  z e  w z g lę d u  i n a  f o r m a ln e  u- 
s p o K o je n ie ,  j a k i e  w y w o ła ły ,  i n a  
w p ł y w ,  j a k i  w  p e w n e j  m ie r z e  
g y y w a r l y  t a k ż e  n a  d a l s z y  r o z w ó j 
m ię d z y n a r o d o w y c h  s t o s u n k ó w . W  
S z c z e g ó ln o ś c i ,  j e ś l i  o R o s j ó ^  s o ­
w ie c k ą  . c h o d z i/  w o ln o  p a k t  z n ią  
u w a ż a ć  z a  r e a l n ą  p o d s t a w ę  do  
d a ls z e g o  z b l iż e n ia  w  z a k r e s ie  p o ­
lity k i-  z a g r a n ic z n e j .

N a s t ę p n ie  p a k t  M a łe j  E n t e n t y  
u le g ł  d a ls z e m u  z a c ie ś n ie n iu  p r z e z  
u s t a le n ie  w s p ó ln y c h  w y t y c z n y c h  
p la n u  g o s p o d a r c z e g o .

W r e s z c ie ,  —  z d a r z e n ie  z u p e łn ie  
n o w e  i  d u ż e j w a g i ,  —  p o d p is a n y  
z o s t a ł  „ p a k i  b a ł k a ń s k i 11, o b e jm u ­
j ą c y  G r e c j ę ,  R u m u n ję ,  T u r c j ę  i 
J  u g o s la w ję .

J e s t  to  je d n o  w i ę c e j  z  s z e r e g u  
p o s u n ię ć ,  z a p o m o c ą  k t ó r y c h  ś r e d ­
n ie  i  m a łe  p a ń s t w a  E u r o p y  b r o ­
n ią  s ię  p r z e c iw  t a k  n ie f o r t u n n ie  
w  I  a k c ie  C z t e r e c h  p o m ; " a n e j  
i .e g e m o n ji  w i e lk i c h  m o c a rs tw '.

S ł a b ą  s t r o n ę  p a k tu  b a ł k a ń s k ie ­
g o  s t a n o w i  f a k t ,  ż e  p o z a  n im  p o ­
z o s t a je  p a ń s t w o  t a k  b a r d z o ,  t a k
a r c y - b a ł k a ń s k ie ,  j a k  B u l g a r j a . N . e

b r a k ło  s t a r a ń  i n a w e t  j a k o b y  g o ­
t o w o ś c i  d o  p e w n y c h  u s t ę p s tw ',  
a ż e b y  w c i ą g n ą ć  B u ł g a r j ę  do  p a k ­
tu  W y r a z e m  t y c h  u s i ło w a ń  b y ł y  
m . in . z ja z d y  k r ó ló w  B u ł g a r j i  j 
R u m u n ji ,  k t ó r e  j e d n a k  n a r a z ie  
w y n ik ó w  k o n k r e t n y c h  n ie  d a ły .  
S p e w n o ś c ią ,  g d y b y  p o w s t a ły  w a ­
r u n k i ,  ż e  B u ł g a r j a ,  a  t a k ż e  A l b a ­
n ia  m o g ły b y  p r z y s t ą p i ć  do  p a k ­
tu . t. m o ż l iw o ś ć  tę  fo r m a ln ie  p r z e ­
w id u je  j e g o  a r t y k u ł  t r z e c i ) ,  p iz y -  
s ło w io w y  k o c io ł  b a ł k a ń s k i  p r z e ­

s t a ł b y  k ip ie ć ,  i je d n o  z  g łó w n y c h  
o g n is k  n ie p o k o ju  w  E u r o p ie  s z e z ę  
ś l i w i e b y  w y g a s ł o .

N a r a z i e  jednak B u ł g a r j a  i  A l -  
banja zajm ują na Bałkanach sta ­
nowisko podobnie odosobnione, 
jak  A u str ja  i W ę g r y  w  E u r o p ie  
środkowej, w stosunku do M a łe j  
Ententy.

Z  te g o  f a k t u  u s i ł u j ą  ja k o b y  
w y s n u ć  k o n s e k w e n c je  W ło c h y , 
d ą ż ą c  do  p o d d a n ia  t y c h  p a ń s t w

Kulisy polityKi wloshiej
Mieszanie sie Niemiec w  sprawy A ustrii nie będzie tolerow ane"
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W IE D E Ń  -24.2 ( P A T ) .  W  drodze 
p o w ro tn e j z B u d a p e sz tu  p r z y b y ł tu 
dziś przed po łu d n iem  w io sk i p o d se ­
k re ta rz  s ta n u , S u v ie h . P o b y t  je g o  w 
W ied n iu  m ia ł c h a ra k te r  c z y sto  pry­
w a tn y . K a n c le r z  D o llfu s s  o d w ied zi! 
S iw ic k a  i w z ią ł u d z ia ł w  śn ia d a n iu  
w ydanem  na je g o  cześć w  p o se lstw ie  
w łoskiem .

W ed le  in fo r m a c y j,  u d zielon ych  
p ra s ie , m ięd z y  m ężam i sta n u  o d b y ­
ła  s ię  d łu ższa  rozm ow a. S u r ic l i  p o ­
in fo rm o w a ł k a n c le rz a  D o llfu ssa  o 
w y n ik a c h  swc.j w iz y ty  w B u d a p e s z ­
cie , z a z n a c z a ją c , żc p lan y  w ło sk ie  
nie m ają  na celu  fo rm a ln e j u u ji  cel­

n e j, lecz  śc is łą  w sp ó łp ra cę  g o sp o d a r­
czą W ło ch , W ę g ie r  i A u s t r j i .  M ie ­
szan ie  s ię  N iem iec  w  w e w n ę trzn e  
s p ra w y  n u str ja c k ie  o św ia d c z y ł 
S u v ie h  —  n ic  b ęd z ie  to le ro w an e . 
K a n c le r z  D o lu u ss  ze s w e j s tro n y  
p rz e d sta w ił, o sta tn ie  w y p a d k i w  A u ­

s t r j i  i s ta n  k o n fl ik tu  n iem iecko-au - 
s tr ja c k ic g o .

W ieczorem  S u v ic h  o d je c h a ł p o eią- 
feicih p o śp ieszn ym  do R z y m n .

L O N D Y N  2 4 .2  ( P A T ) .  „M a n c h e ­
s te r  G u a rd ia n 1, , o m a w ia ją c  w iz y tę  
R u ric h a  w  B u d a p e sz c ie , dochodzi do 
na.slępu.ince.j k o n k lu z ji :  „ D la  ty ch , 
k tó rz y  b aczn ie  ś led z ili w y p a d k i o-

Nó*, którym zab^o Priira'a
Śledztwo nie daje rezu ltatów

k t ó r z y  d o k o n a l i  a u t o p s j i  z w ło k  
P r in e e M , n ic  w y d a l i  z g o d n e j o p i­
n j i .  N ie k t ó r z y  z n ic h  n ic  w y k lu ­
c z a ją  s a m o b ó js t w a .  H ip o t e z ę  tę  
z w a l c z a ją  p r z y ja c ie l e  i r o d z in a  
z m a r łe g o  o r a z  p o w a ż n ie js i  p r z e d ­
s t a w ic i e l e  s a d o w n ic t w a

P A R Y Ż ,  2 4 . 2 . ( P A T . ) .  — T r w a  

ją e e  o d  k i lk u  d n i  d o c h o d z e n ia  w  
s p r a w ie  ś m ie r c i  r a d c y  P r in e e M  
n ic  d a ły  d o t y c h c z a s  p o z y t y w n y c h  
r e z u lt a t ó w .  S p e c j a l n i e  d e le g o w a ­
n y  do  D i jo n  K o m is a rz  p o l i c j i  p o ­
w r ó c i ł  do  P a r y ż a ,  p r z y w o ż ą c  
p r z y p u s z c z a ln e  n a r z ę d z ie  z b r o d ­
n i —  d u ż y  s k ł a d a n y  n ó ż  ze  s i a ­
d a m i lc rw i. N ó ż  t e n  p o d d a n y  b ę ­
d z ie  a n a l i z i e  w  P a r y ż u .  L e k a r z e ,

SiawlsKi-Prince-Pressard

sta tn io li m ie s ię c y , ja s n e  je s t ,  że za 
w iz y tą  w io sk ą  k r y je  s ię  w ię c e j, a n i­
że li to , co je s t  j e j  p rz y p isy w a n e  w  
w ę g iersk ich  k o łach  p o lity cz n y c h .

W  cingft o sta tn ich  12 - t u  m ies ięcy  
W ło ch y p o n io s ły  n a  B a łk a n a c h  sze- 
res p o rażek . A lb a n ja  p rz e s ta ła  ju ż  
być  p o słu sz n y m  s a te l it ą  W ło ch , a 
p a kt b a łk a ń s k i je s t  c iosem  d la 
W łoch  m im o, iż  u d a ło  s ię  im  n a k ło ­
nić B u łg a r ję  do p o z o sta n ia  p o za  n a ­
w iasem  tego  p a k tu . N a d z ie je  W ęg ie l­
n a  re w iz jo  t r a k ta tó w  p o k o jo w y c h  
d o zn a ły  p o w a żn eg o  ro z cz a ro w a n ia  
w sk u tek  p a k tu  p o lsk o -n iem ieck ieg o . 
W  ty ch  w a ru n k a ch  W io ch y  m ają  z 
pow nem i w id o k am i p o w o d zen ia  p o d ­
ją ć  d w ie  p ró b y  d la  p rz y w ró c e n ia  u- 
traconego  p re s tiż u . P o  p ie rw s z e : 
s t a r a ć ." s ię  d o p ro w ad zić  do ś c iś le j­
szego  z e sp o le n ia  A u s t r j i .  W ę g ie r  i 
W łoch . P o  d ru g ie  —  g ra ć  p rz e z  w y ­
p a rc ie  F r a n c j i  ro le  p ie rw sz y c h

sk rz y p ie c  w  ro z w ią z a n iu  k w e s t ji  
n a d d u n a js k ie j, co w  m a ju  zeszłego  
rok u  W łoch om  się  nic. u d a ło , s k u t­
kiem  p o go d zen ia  s ię  W ę g ie r  z N ie m ­
cam i.

W ło ch y  m ają- n a d z ie ję , że u d a  im 
s ię  p rz e c iw d z ia ła ć  p lan o m  M a łe j E n - 
te n ty  co do ś c iś le js z e j w sp ó łp ra cy  
p rzez  s tw o rzen ie  no w ego  u g ru p o w a ­
n ia  p a ń s tw , poczem , o ile  to okaże 
s ię  m o żliw e, W ło ch y  p o d ję ły b y  się  
p o śre d n ic tw a  p o m ięd z y  obu g r u p a ­
m i, a b y  s ta ć  s ię  m e d ja to rem  w  s p r a ­
w a ch  E u r o p y  Ś ro d k o w e j. J e s t  rzeczą  
p ew n ą , że o sta tn ie  w y p a d k i w  A u ­
s t r j i  o raz  w z ra s ta ją c e  w p ły w y  W ło ch  
w  A u s t r j i  z b liż y ły  Ju g o s ła w ję  do 
N iem ie c , aczkoh,. ok is tn ie ją  p o w o ­
d y , d la  k tó ry c h  n a le ż y  p rz y p u sz ­
czać , 'ż c  W ło ch y  czyn ią  w y s iłk i ,  ce­
lom p o p ra w ie n ia  sto su n k ó w  zc s w y ­
mi są s ia d a m i n d r ja ty c k im i.

P A R Y Ż 2. ( P A T . ) .  B .  p r o ­
k u r a t o r  R e p u b l ik i  P r e s s a r d ,  s z w a  
g i e r  b . p r e m je r a  C h a u t e m p s , b y t  
p r z e s ł u c h iw a n y  p r z e z  a d m i n i s t r a ­
c y j n ą  k o m is ję  ś le d c z ą .  S y n  z a b i ­
te g o  r a d c y  P r in c e k a  o ś w ia d c z y ł ,  
iż  o jc ie c  je g o  p r z e d  k i lk u  d n ia m i 
z ło ż y ł  z e z n a n ie ,  k t ó r e  p o w a ż n ie  
o b c ią ż y ć  m ia ło  p r o k u r a t o r a  P r e s -  
s a r d a .  W e d łu g  t e g o  o ś w ia d c z e n ia ,  
P r e s s a r d  w ł a ś n i e  w s t r z y m y w a ł  
n a d a n ie  n o r m a ln e g o  b ie g u  s p r a ­
w ie  S t a w i s k ie g o  i p r z y c z y n i ł  s ię  
do  b e z k a r n e g o  g r a s o w a n i a  o s z u ­

s t a  p r z e z  d łu ż s z y  c z a s .

Aktorka Kupfer
P A R Y Ż ,  2 4 . 2 . ( P A T . ) .  A k t o r k a  

k a b a r e t o w a ,  M a r ia n n o  K u p f e r ,  
k t ó r e j  p a p ie r y  z a g i n ę ły  w  M - s iw ie  
P r a c y ,  u d z ie l i ła  p is m u  „ L e  J o u r "  
w y w ia d u ,  w  k t ó r y m  t w ie r d z i ,  żc 
p o z w o le n ie  n a  p r a c ę  w e  F r a n c j i  
u z y s k a ła  b e z p o ś r e d n io  w  M - s t w ie  
P r a c y  w s k u t e k  l i s t u  p o le c a ją c e g o  
r e d a k t o r a  „ V o l o n t e " ,  p . D u b a r iy ,  
k tó r y ,  j a k  w ia d o m o , p r z e b y w a  o- 
b e c n ie  w  w ię z ie n iu  w  B a y o n n e .  
L i s t  t e n  a d r e s o w a n y  b y t  b e z p o ­
ś r e d n io  do  m in i s t r a  D a l im ie r ,  

k t ó r y  j e d n a k  n ie  p r z y j ą ł  a r t y s t ­
k i ,  p o le c a ją c  z a ł a t w .e i i i e  j e j  s p r a ­
w y  je d n e m u  z u r z ę d n ik ó w  M in i ­
s t e r s t w a .  P r z e z  te g o ż  u r z ę d n ik a  
M . K u p f e r  o t r z y m a ła  k a r t ę  p r a ­

c y .

Zatarg niemiecko-Htewski
W alka na teren ie K łajpedy

R y s k i e  p is m o  „ S i e g o d n i a "  
n o s i  t e l e f o n ic z n ie  z K o w n a .

do­
żę

w ła d z e  n ie m ie c k ie  w y d a ł y  re z p o -  
r z a d z e n ie  o c a łk o v : i t e m  z a m k n ię ­
c iu  w  r e jo n i e  K ł a j p e d y  m a łe g c  
r u c h u  g r a n ic z n e g o  z L i t w ą .  J u ż  
w  d n iu  2 2  b . m . n ie  w o ln e  b y ło  
o b y w a te lo m  n ie m ie c k im  p r z e k r a ­
c z a ć  g r a n i c y  L i t w y  d la  k u p n a  
p r o d u k t ó w  ż y w n o ś c io w y c h .

J a k  d o n o s z ą  z  K o w l a ,  l i t e w s k ie  
w ła d z e  ś le d c z e  r o z w ią z a ł }  w  dn . 
2 2  b . m . d z ia ł a ją c e  w  o k r ę g u  k la j -  
p e d z k im  o r g a n i z a c je  n ie m ie c k ie ,  
a  m ia n o w ic ie  „ L u d o w ą  w s p ó ln o tę  
s o c ja l i s t y c z n ą 11 o ra z  „ R o b o t n ic z ą  
w s p ó ln o t ę  c h r z e ś c i ja ń s k o  -  s o ­
c j a l n ą " .  Z a r z ą d z e n ie  m o t y w u je  
s ię  te m , że  o r g a n i z a c je  te  d ą ż y ły  

do  o d e r w a n ia  z o r o jn ą  r ę k ą  o k r ę ­
g u  K ł a j p e d y  o d  L i t w y .

t r w a ją  k ilk a  dn i. S w ó j sz cz y t u ro ­
cz y sto śc i te  o sią g n ą  d z iś  w  M oskw ie 
i L e n in g ra d z ie  o ra z  w  szereg u  in n ych  
m ia st Z w ią z k u  S o w ie c k ie g o  N a  
u ro cz y sto śc i z lozą s ię :  re w je , k o n ­
c e rty , p o ch o d y , k a r n a w a ły  i zaw o d y 
sp o rto w e , w  k tó ry c h  w ezm ą u d z ia ł 
d z ie s ią tk i i se tk i ty s ię c y  lu d z i.

Czerw ona a rm ja
U ro c z y sto śc i m a ją  d o w ieść  m . in ., 

żc „b o h a te r sk a , g ro ź n a , n ie z w y c ię ­
żona, s ła w n a "  a r m ja  czerw o n a , b ę ­
d ą c a  „ ta r c z ą  s ta lo w ą "  u s t ro ju  so ­
w ieck ieg o , je s t  zd o ln a  „ d a ć  n a u cz­
k ę "  „ im p c r ja l is to m  i fa s z y s t o m " .

Prześladowanie Polaków trwa
Oficjalny kom unikat litew ski

R z ą d  l i t e w s k i  z a s t a n a w ia !  s ię  
n a d  s p r a w ą  z w r ó c e n ia  s ię  do  L i  
g i  N a r o d ó w  w  z w ią z k u  z r e t o r ­
s ja m i  s to s o w a n e m i n a  W ile ń ­
s z c z y ź n ie  p r z e z  w ła d z e  p o ls k ie .  
U r z ę d o w a  l i t e w s k a  A g e n c j a  T e l e ­
g r a f i c z n a  z a m ie s z c z a  k o m u n ik a t

„Koncert" dophgowdny eterem
y s s u s t w a  r»£* m r z e  art

N a  dzień  2 6  m a rc a  b. r . zap o ­
w ie d z ia n y  z o sta ł p ro ce s  R a k o w c r a  i 
to w a rz y sz y , o sk a rż o n y ch  o n ied o ­
zw olon y d o p in g  k o n i w y śc ig o w y c h  
P ro c e s  tcu  b y ł  ju ż  ra z ’ n a  w o k an ­
d z ie  sa d ,, w  p a ź d z ie rn ik u  u b ieg łego  
roE u, z o s ta ł je d n a k  ze w zględ ów  
fo rm a ln y c h  o d roczo n y .

T lo  s p r a w y  je s t  n a s t ę p u ją c e : Od 
dłuższego  czasu  w śró d  b y w a lc ó w  to ­

ru  w y śc ig o w e g o  k r ą ż y ły  g łu ch o  w ie ­
śc i, iż  sz e re g  g o n itw  je s t  ro b io n y ch . 
P o g ło sk i tc  z n a jd o w a ły  sw o jo  po­

tw ierd zen ie  w  zw .vcięst\vach d ru go ­
rz ę d n y ch  koni, k tó ro  m im o p o s ia d a ­
n ia  m in im a ln y ch  sz a n s  z w y c ię s tw a  
p rz y ch o d z iły  p ie rw sz e  do ec low n iK a.

H I E M E  G R E Y L I C H  i Ś C I G A L S K I
K an to r w y m ia n y  i K olektura Loterji

K rak o w sk ie
swoim wpływom, to je st  —  cl o
s t w o r z e n ia  n o w y c h  p a k t ó w  c z y  i Państw ow ej. V arszawa. 
a k tó w  w  t y m  k ie r u n k u .  T u j e c t - |  F ™ * ś c i c  '->• td e fo n  2 9 5 ' lb l 

n a k  n a t k n ą ć  s ię  m u s z ą  n a  p r z e - ! 
c iw d z ia l a n ie  n ie t y lk o  M a le j  E n ­
t e n ty ,  a l e  te ż  ■—  N ie m ie c .  I  n a -  
u< Iw rót u p r a g n io n y  p r z e z  N ie m c y  
A r i s c h lu s s  m u s ia ł b y  s ię  z m ie r z y ć  
?  o p o re m  W ło c h  i —  t e jż e  M a łe j  
E n t e n t y .  T u  w ię c  s . i y  p r z e c iw -

T o te ż  r a c z e j  s p o d z ie w a ć b y  s ię  
n a le ż a ło ,  że  m ą d r a  i p o k o jo w a  
p r a c a  n a d  p o r o z u m ie n ie m  s ię  
p a ń s t w  ś r o d k o w o  - e u r o p e js k ic h
i b a ł k a ń s k ic h  p o s u w a ć  s ię  t  ;d z ie  
n a p r z ó d  i w  d r o d z e  u s t ę p s t w

d z ia ł a ją c e  r ó w n o w a ż ą  s ię .  Z w l a s z  w z a je m n y c h  d o p r o w a d ź ,  do  p o ż ą - 
c z a ,  g d y  s ię  u w z g lę d n i  je s z c z e  r o -  d a n e g o  r e z u lt a t u -
lę Francji. I. P

Togo ro d z a ju  k o m b in a c je  p rzy n o siły  
o lb rzym ie  z y sk i -w tajem niczonym  i 
w łaśc ic ie lo m  s ta jn i ,  k tó rz y  b ra li  u- 
d z ia l w  ty ch  b ru d n y ch  m ach in a cjach , 
o trz y m u ją c  n ieza słu żo n e n a g ro d y , 
iy ic s  m ach in a cjo m  k o m b in atoró w  
p o ło ży ło  d o n iesien ie  s e k re ta rz a  T o ­
w a rz y s tw a  Z a c h ę ty  do H o d o w li K o ­
lii w P o lsc e , p . G c is lc rn , k tó r y  ze­
zn a ł, iż  z o s la ł p rz e k u p io n y  chłopina, 
s ta je n n y , S ta n is ła w  P ło sz e w sk i, k tó ­
r y  za  n am ow ą jeźd źcó w  U k ra iń c z y - 
k a  i P o d g ó rsk ie g o , z n strz y k n ą ł ko­
n io w i „ K o n c e r t "  e te ru  d la  zd op in go ­
w an iu  go . „ K o n c e r t "  n ic  p o sia d a ł 
żad n y ch  szan s w y g r a n ia , a m im o to 
p rz y sz e d ł p ie rw s z y  do m ety . D z ięk i 
te j n ie sp o d z ie w a n e j w y g r a n e j w y ś c i­
gu , w ła śc ic ie l s ta jn i ,  R a k o w o r , o trz y ­
m ał g ru b a  n a g ro d ę , a z n a ją c y  k u li­
s y  c a łe j a f e r y  k o m b in a to rz y  o: ing- 
ną li g ru b e  z y sk i. Je d n o c z e śn ie  w y ­
sz ło  n a  ja w , iż cl sam i o szu śc i, ł/.ia- 
h i ją c  za  p o śred n ic tw e m  tre n e ra  B o ­
le s ła w a  G ru d y , n a m ó w ili jcźd źeu  
Cłibkę i ch ło p ca  s ta je n n e g o  L e w a n ­
d o w sk ie g o  do u m ęczen ia  k ilk u  k o n i, 
d z ię k i czem u -w yścig w y g r a ła  n a j­
s ła b sz a  k la c z  „ L a  S a u z ó c " , n a le ż ą c a  
rów nież do s ta jn i  R a k o w c r a .

E n e r g i c z n e  d o c b o d z o u ic  d o p r o w a ­

d z i ło  d o  z l i k w id o w a n i a  c a łe j  a f e r y  

i o s a d ze n ia  p. R a k o w c r a  i j e g o  k o m ­

p an ó w  za k ra tk a m i. W y k ry ło  się 
przytem ., iż  k u ź n ią  p o m y słó w  b y ła  
sk ro m n a rn zu ra  p r z y  u l. Z ło te j 3 3 ,  
g d z ie  z b ie ra li s ię  s ta le  P o d g ó rsk i i 
n ie ja k i  Z a g a n ia ją ,  p rz e m y ś liw u ją c  
nad  k o n tro lo w a n ie m  g o n itw . G d y 
p ew n ego  d n ia  p rz y sz e d ł do ra z u ry  
chłopiec, s ta je n n y  P ło sz e w sk i, a f e ­
rz y śc i n a m ó w ili g o  do  zd o p in g o w a ­
n ia  k o n ia .

C a ła  a f e r a  m o g ła b y  s ię  zakońc-zyć 
p o m y śln ie  d la  o szu stó w , g d y b y  nic 
p rz y p a d e k . N iew tiijem n icz .eu i s ta je n ­
ni z w ró c ili u w a g ę  n a  d z iw n e  zach o­
w an ie  się  k o n ia  i z a w ia d o m ili w ete­
r y n a r z a ,  d r. K o s tk o w s k ie g o . L e k a rz  
s tw ie rd z ił na sz y i pod g r z y w ą  k o n ia  
s iln y  o b rz ęk  o raz  ja k ie ś  p o d e jrz a n e  
w y d z iiJ in y . W y d z ie lin ę  d a n o  do a- 
lia liz y  i o k aza ło  sio, iż  o b rz ęk  spo­
w o d o w an y  /.ostał z b y t d u żą  d aw k ą 
eteru . M im o teg o  n iep ow od zen ia , o- 
szu śc i o d w a ż y li s ię  p o n o w ić  pró b ę  
i ty m  razem  n a m ó w ili jeźd źców , a- 
'żeliy „ tu s z o w a li"  iun c  k o n ie  w  g o n i­
tw ie ^  w k tń re j b ra ła  u d z ia ł k lacz  
„ L a  S a u z e e " . K la c z  ta rzeczyw iśc ie  
p rz y sz ła  p ie rw sz a  i p łaco n o  za nią 
n ie sp o ty k a n ą  s ta w k ę  2 2 5  x .

P ro c e s  ten  budzi w ie lk ie  z a in te re ­
so w a n ie  w śród  b y w a lc ó w  to ru  w y ­
ścigo w ego -

z a p o w i a d a ją c y  s u r o w e  u k a r a n ie  
m ło d y c h  L i t w in ó w ,  k t ó r z y  d o k o ­
n a l i  z d e m o lo w a n ia  lo k a ló w  p o l­
s k ic h .

P r z e ś la d o w a n ie  P o la k ó w  n a  
L i t w i e  n ie  u s t a je ,  j a k  t e g o  d o w o ­
d z i s k a z a n ie  s e k r e t a r k i  T o w a r z y ­
s t w a  O ś w ia t a  w  J e z i o r o s a c h  z a  
p o s ia d a n ie  s p i s u  c z ło n k ó w  l e g a l ­
n e g o  t o w a r z y s t w a .  W c z o r a j  n a  
p o g r a n ic z u  p o ls k o  - l i t e w s k ie m  w  
r e jo n ie  Ł o d z ie j  p a t r o l  K O P  s k o n ­
f i s k o w a ł  t r a n s p o r t  l i t e w s k i e j  l i ­
t e r a t u r y  w y w r o t o w e j .

Odznaczenie
prez. M ro zo w skieg o

P .  F e l ik s  M r o z o w s k i ,  p r e z e s  
P o ls k ie g o  Z w ią z k u  W y d a w c ó w  
D z ie n n ik ó w  i C z a s o p is m  o r a z  w y ­
d a w c a  „ K u r j e r a  W a r s z a w s k ie g o "  
o d z n a c z o n y  z o s t a ł  k r z y ż e m  k o ­
m a n d o r s k im  L e g j i  H o n o r o w e j .

„Łem ko“
D z iś  u k a z a ło  s ię  p e r jo d y c z n e  

w y d a w n ic t w o  „ Ł e m k o " ,  ja k o  o r ­
g a n  d la  Ł e m k o w s z c z y z n y .  P is m o  
to  p o w s t a ło  n a  p o d s t a w ie  u c h w a ­
ł y  w ie lk ie g o  z ja z d u  d e le g a t ó v ' 
Ł e m k o w s z c z y z n y  w  g r u d n iu  u b . 
r .  P i s m o  m a  n a  c e lu  p r z e c iw d z ia ­
ła n ie  w p ły w o m  s k r a j n y c h  n a c jo ­
n a l i s t ó w  u k r a i ń s k i c h  i w y c h o d z i  
w  n a r z e c z u  le m k o w s k ie m .

Poseł na siedem republik
"N O W Y  Y T J R K ,  2 4 . 2 . ( P A T . )  

P o s e ł  R z e c z y p o s p o l i t e j  p o l s k ie j  
w  M e k s y k u  p . H e r d i n g e r  z łu ż y ł  
l i s t y  u w i e r z y t e l n i a ją c e  w  S a n  
S a lv a t o r z e ,  H o n d u r a s ie  i w  r e p u ­
b l ic e  N i k a r a g u a .  P o s e ł  R .  P .  k o n ­
t y n u u je  w  ty m ż e  c e lu  p o d r ó ż  do  
d a ls z y c h  r e p u b l ik  A m e r y k i  Ś r o d ­
k o w e j.

Związek
Łotew sko-estoński

R Y G A  2 4 .2  ( P A T ) .  R z ą d  p rz e d ­
łoży ł S e jm o w i do r a t y f i k a c j i  irno- 
w ę o o rg a n iz a c ji  Z w ią z k u  Ł o te w sk o - 
E s to ń sk ie g o , p o d p isa n ą  o sta tn io  w 
R y d z e  w  c z a s ie  b y tn o śc i M in is t ra  
S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h  E s to n ji ,  p . 
S e l ja m a a . U m o w a p o w y ż sz a  o b e jm u ­
je  7  a r ty k u łó w , u s t a la ją c  p e r jo d y c z ­
ne n a ra d y  M in is tró w  S p r a w  Z a g r a ­
n ic z n y ch  obu k r a jó w , p o w o łu je  s ta ­
łą  ra d ę  d la  u z g a d n ia n ia  p ra w o d a w ­
s tw a  obu  k r a jó w , d a le j Komisję 
d la  sp ra w  g o sp o d a rcz y c h , p rzew id u ­
je  n a stę p n ie , iż  n a  m ięd z yn a ro d c  
w y  eh k o n fe re n c ja c h  Ł o tw a  i E s to n ja  

m ogą b y ć  re p re z e n to w a n e  p rzez 
w sp ó ln ą  d e le g a c ję . U m o w a  s tw a rz a  
d a le j ś c is łą  w sp ó łp ra c ę  dyplom? 
ty cz n y ch  i k o n su la rn y c h  p rz e d sta w i- ' 
c-ieli obu k r a jó w . P o z a te m  p rzo w i 
d u je  ró w n ież  d o pu szczen ie  innych' 
p a ń stw  do Z w ią z k u  Ł o te w sk a  E sto ń ­
sk ieg o .

Uroczystości estońskie
w poselstwie w  Radzie M iejskiej

W A R S Z A W A  2 4 .2  ( P A T ) .  D z iś  w 
sa lo n a ch  p o se ls tw a  e s to ń sk ie g o  w  
W arsz a w ie  o d b y ło  s ię  p r z y ję c ie  z o- 
k a z ji  św ię ta  n a ro d o w e g o  E s to n ji .  N a  
p rz y je c in  obecn i b y l i  w s z y sc y  cz ło n ­
kow ie w y c ie c z k i e s to n sk ic j, b a w ią ­
ce j od k ilk u  dn i w  P o lsc e  z p re z e ­
sem p a r la m e n tu  e sto ń sk ie g o , p. Ł in -  
bundcm  n a  czele . P r z y ję c ie  w  p o se l­
s tw ie  e s lo ń sk ic m  z g ro m a d z iło  b ard zo  
.ie z n y  zesp ó l n a jw y b itn ie js z y c h  
p rz e d sta w ic ie li  s f e r  rządow —eh i sp o ­
łeczeń stw a  o ra z  lic z n y c h  re p re z e n ­
ta n tó w  k o rp u su  d y p lo m a ty cz n e g o .

O god z. 1 9 .3 0  w  s a li  R a d y  M ie j­
s k ie j p o d  p rz e w o d n ic tw e m  p rezesa  
B a d y  N a c z e ln e j T o w a r z y s tw a  P o l­
s k o -E sto ń sk ie g o  p. m in is tra  S t e fa n a  
H u b ic k ie g o  i p re z e sa  T o w a rz y s tw a  
E sto ń sk o -P o lsk io g o  p re z y d e n ta  p a r ­
la m en tu  p. L in h u n d a , o d b y ła  s ię  u- 
ro o z y sta  A k a d o m ja  d la  u cz czen ia  
ś w ię ta  n a ro d o w ego  E s to n ji .

P o  o d e g ra n iu  p rz e z  o rk ie s trę  p o ­
lo n eza A -d u r  C h o p in a  w y g ło s ił p rz e ­
m ów ien ie  p. m in. S t e fa n  H u b ic k i.

N a stę p n ie  w a r ło e i ł  p rzem ów ien ie

ł  ję z y k u  esto ń sk im  p re z e s  T -w a  E  
sto ń sk o -P o lsk ie g o , p r e z j d en t p a r ła  
m ontuj K .  E in b u n d .

P o  s c h a ra k te ry z o w a n iu  w  ruęU  
nych  s ło w a ch  p rz e sz ło śc i n isto ry cz - 

.lic j n a ro d u  p o lsk ie g o  i  e sto ń sk ie g o , 
k tó re  w’ c ią g u  w ie k ó w  s k ła d a ły  d o ­

w ody b o h a te rsk ie g o  p a t r jo t y z m u . i  
n iez łom n ej w y trw a ło śc i  w  w a lk a c h  o 
w oln ość  i  d o b ro  w ła s n y c h  k r a jó w , 
m ów ca z a z n a c z y ł :

„O d ro d zon e P o ls k a  i E s to n ja ,  m ię ­
d z y  k tó rem i n ic  m oże b \ ć  ża d n y ch  
zag a d n ie ń , k tó re  m o g ły b y  je  w ro go  
do s ieb ie  u sp o so b ić , są  ja k b y  p rz e ­
zn aczon e, b y  s ta ć  s ię  p rz y ja c ió łm i. 
T o też  w s z y sc y  m oi ro d a c y , k tó rz y  od 
ez.asu o d z y sk a n ia  m e p o d le g ło śc i od­
w ie d z a li P o ls k ę , lub  m ie li w  ja k i e j ­
k o lw iek  d z ied z in ie  s to su n k i z  P o l­
sk ą , p o d n o szą  z a w sz e  d o w o d y  p r a w ­
d z iw e j i s z c z e re j p r z y ja ź n i,  z k tó rą  
się. u  W a s  s p o ty k a ją . Śm iem  u fa ć , 
żc i P o la c y , k tó r z y  o d w ie d z a li E s t o ­
n ię , o d n ie ś li s ta m ta d  te  sam e m iłe  
w r a ż e n ia " .
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Kom isja p arlam en tarn a

W sprute Stimkieio i zajść ulicznych
rozpoczęła swą pracę w  Paryżu

Król Leopold rozpoczął rządy
Gabinet form alnie podał się Jo dym isji

P A R Y Ż ,  2 4 .2 . ( P A T ) .  K o m i s ja  
d la  z b a d a n ia  a f e r y  S t a w i s k ie g o  
w y b r a ł a  n a  p r z e w o d n ic z ą c e g o  d e ­
p u t o w a n e g o  G u e r n u t ,  k t ó r y ,  d z ię ­
k u ją c  z a  w y b ó r ,  o ś w ia d c z y ł ,  i i  w  
p r a c a c h  s w o ic h  k ie r o w a ć  s ię  b ę ­
d z ie  o b je k t y w iz m e m , z a p o m in a -  
n a ją c ,  że  n a le ż y  d o  p a r t j i  r a d y ­
k a ln e j  i źe  j e s t  p r z e d s t a w ic ie le m  
le w ic y .  D e p u t o w a n y  n e o s o c ja l i s t a  
C a m b o u liv e s  z g ł o s i ł  w n io s e k ,  a b y  
k o m is ja  z w r ó c i ła  s ię  d o  r z ą d u  z 

p r o p o z y c ją  p r z y z n a n ia  j e j  p e łn o ­
m o c n ic t w  s ą d o w o  - ś le d c z y c h ,  co  
je d y n ie  m o ż e  w  d z is i e j s z y c h  o k o ­

l ic z n o ś c ia c h  p r z y c z y n ić  s ię  do  
s k u t e c z n e j  d z ia ł a ln o ś c i  k o m is j i .

P r z e c i w  w n io s k o w i  w y s t ą p i ł  
p i ł  d e p . L a f o n t .  W s k u t e k  n a le g a ń  
p r z e w o d n ic z ą c e g o  w n io s k o d a w c a  
d e p . G a m b o u liy e s  w n io s e k  s w ó j  
c o f n ą ł .

N a  p r o p o z y c ję  d e p . M a n d e T a  k o  
m i s ja  p o s t a n o w i ła  z a ż ą d a ć  s p r a ­
w o z d a ń  i a k t  k o m is y j  d y s c y p l in a r -  
no -  ś le a c z y c h ,  d z i a ł a j ą c y c h  w  

z w ią z k u  ze  s p r a w ą  S t a w i s k ie g o  w  
M in i s t e r s t w i e  S p r a w  W e w n ę t r z ­
n y c h ,  H a n d lu ,  F i n a n s ó w ,  S p r a w  
Z a g r a n i c z n y c h ,  W o jn y  i L o t n i ­
c t w a .  W  s z c z e g ó ln o ś c i  z a ż ą d a n o  
f o t o g r a f i j  c z e k ó w , w y s t a w io n y c h  
p i-zez S t a w i s k ie g o .  W s z y s t k ie  te  do  
k u m e n t y  b ę d ą  z b a d a n e  p r z e z  p r e ­
z y d ju m  k o m is j i ,  k t ó r e  r o z p o c z n ie  

s w e  p r a c e  je s z c z e  d z i s i a j .
S p r a w o z d a n ie  z  p r z e s t u d jo w a -  

n i a  t y c h  a k t  p r e z y d ju m  z ło ż y  n a  
p le n a r n e m  p o s ie d z e n iu  k o m is j i  w  
p r z y s z ł y  w t o r e k .  W  ś r o d ę  k o m is ja  
r o z p o c z n ie  b a d a n ie  ś w ia d k ó w .

K o m i s ja  d l a  z b a d a n ia  w y p a d ­
k ó w  p a r y s k l c n  z p o c z ą t k u  lu t e g o  
p o w o ła ła  n a  p r z e w o d n ic z ą c e g o  
d tp . B o n n e v a y  z  L e w i c y  R e p u b l i ­
k a ń s k i e j ,  p r z y  w y b o r a c h  c z ło n k ó w  
p r e z y d ju m  d o s z ło  do  in c y d e n t u .  
M ia n o w ic ie ,  c z ę ś ć  c z ło n k ó w  k o m i­
s j i  w n i o s ł a  p r o t e s t  p r z e c iw  k a n d y  
d a tu r z e  d e p . G o M a , k t ó r y  b r a ł  u- 
d-ział w  m a n i f e s t a c ja c h  z  d n ia  
6 -g o  lu t e g o .  W o d p o w ie d z i  n a  to  
p o s ło w ie  p r a w ic y  o ś w ia d c z y l i ,  że  
g d y b y  w y c i ą g n i ę t o  k o n s e k w e n c je  
z  t e g o  f a k t u ,  p r a w i c a  s t a w ia ć  bę­
dzie  o b je k c je  p r z y  k a n d y d a t u r a c h  
p o s łó w ,  k t ó r z y  b r a l i  u d z ia ł  w  
s t r a j k u  g e n e r a ln y m .  W k o ń c u  d e p . 
G o y  s a m  c o f n ą ł  s w ą  k a n d y d a t u r ę  
i w y b ó r  p r e z y d ju m  o d b y ł  s ię  s p o ­
k o jn ie .

K o m i s j a  p o s t a n o w i ła  z b a d a ć  k o ­
l e j n o :  1 )  w y p a d k i ,  k t ó r e  p o p r z e ­
d z i ł y  m a n i f e s t a c j ę  z  d n ia  6 -g o  l u ­
t e g o ,  2 )  p r z e b ie g  z a j ś ć  z d n ia  6 -g o  
lu t e g o ,  3 )  w y p a d k i ,  j a k i e  z a s z ł y  w  
d n ia c h  n a s t ę p n y c h .

K o m i s j a  p o s t a n o w i ła  z a k o ń c z y ć  
s w e  p r a c e  m o ż liw ie  p r z e d  ś w i ę t a ­
m i W ie l k ie  in o c y .  J e d n o c z e ś n ie  z a ­
ż ą d a n o  o d  w ł a d z  c e n t r a l n y c h  d o ­
s t a r c z e n i a  w s z y s t k ic h  d o k u m e n ­
t ó w , k t ó r e  m o g ą  s i ę  p r z y c z y n ić  do 
w y j a ś n i e n i a  s p r a w y .  Z g ło s z o n o  
p r z y t e m  w n i o s e k  o  z w o ln ie n ie  z 
t a j e m n i c y  s łu ż b o w e j  u r z ę d n ik ó w  

c y w i l n y c h  i  w o js k o w y c h ,  k t ó r z y  
b ę d ą  s k ła d a l i  z e z n a n ia  p r z e d  ko* 
m i s j ą  p a r l a m e n t a r n ą .  K o m i s j a  p o ­

s t a n o w i ł a  w r e s z c ie  d o s t a r c z a ć  p r a  
s ie  c o d z ie n n y c h  k o m u n ik a t ó w  o 
p r z e b ie g u  d o c h o d z e n ia .  P r e z y d ju m  
k o m is j i  r o z p a t r z y  d o s ta r c z o n e  j e j  
p r z e z  r z ą d  d o s s ie r s  w  p o n ie d z ia ­
łe k .  P l e n a r n e  p o s ie d z e n ie  k o m is j i  
o d b ę d z ie  s ię  w e  w t o r e k .

P A R Y Ż ,  2 4 .2 .  ( P A T ) .  K o ł a  p o ’ i- 
t y c z n e  p r z y w i ą z u j ą  w i e l k i e  z n a ­
c z e n ie  d o  d e c y z y j ,  j a k i e  z a p a d ł y  
n a  d z i s i e j s z e j  R a d z ie  G a b in e t .  M i­
n i s t e r  S p r a w i e d l i w o ś c i  C h e r o n  
s z c z e g ó ło w o  z r e f e r o w a ł  s t a n  d o ­
c h o d z e n ia  p r z e c iw  w i e l u  n o w y m  
o so b o m . O só b  t y c h  m in i s t e r  n ie

w y m ie n i ł .  N ie m n ie j  j e d n a k  p r a s a  
p r z y p u s z c z a ,  źe  c h o d z i  tu  o o s o b i­
s t o ś c i ,  k t ó r e  u ja w n i  ś le d z tw o , p ro  
w a d z o n e  p r z e z  a d m i n i s t r a c y jn ą  ko  
m is ję  ś le d c z ą .  P r z e d e w s z y s t K ie m  
c h o d z i tu , z d a n ie m  „ L a  L ib e r t e "  o 
b y łe g o  p r o k u r a t o r a  R e p u b l ik i  —  
P r e s s a r d a .  N a  p r o p o z y c ję  m in i ­
s t r a  S p r a w i e d l i w o ś c i ,  R a d a  G a b i ­
n e t o w a  p o s t a n o w i ła  d o ło ż y ć  w s z e l  
k ic h  s t a r a ń ,  a b y  u ła t w ić  z a d a n ie  
o b u  k o m is jo m  ś le d c z y m  p a r la m e n  

t u .  P r e m j e r  D o u m e r g u e  i M in i ­
s t e r  S p r a w i e d l i w o ś c i  C h e r o n  w  
d n iu  d z is i e j s z y m  p r z y ję l i  p r z e w ó d

n ic z ą c y c h  o b u  t y c h  k o m is y j ,  z k tó  
r y m i o d b y li  d łu ż s z ą  k o n f e r e n c ję .

Ż ąd an ie  a re s z to w a n ia  
B o n to u ra

P A R Y Ż ,  2 4 .2 .  ( P A T ) .  D e p . Y -  
b a r n e g a r a y  w y g ł o s i ł  o d c z y t  o p rz e  
b ie g u  w y p a d k ó w  d n . 6 lu t e g o ,  p o ­
r u s z a j ą c  m . in . a f e r ę  S t a w is k ie g o .  
M ó w c a  d o m a g a ł  s ię  a r e s z t o w a n ia  
w s z y s t k ic h  o só b , k t ó r y c h  n a z w i­
s k a  w y m ie n io n o  o s t a t n io  w  z w ią z  
k u  z a f e r ą .  M . in .  ż ą d a ł  u w ię z ie ­
n ia  b . m i n i s t r ó w :  D a l im ie r a ,  P a u l  
B o n c o u r a  i B o n n e t a .

Kardynał Mercier i król A lliert I
N a  ła m a c h  „ F i g a r o "  u k a z a ł  s ię  

a r t y k u ł  z n a k o m it e g o  p i l a r z a  G e- 
o r g e s  G o y a u  z A k a d e m ji  F r a n c u ­
s k ie j ,  p o ś w ię c o n y  p a m ię c i  t r a g i c z  
n ie  z m a r łe g o  k r ó l a  A l b e r t a  J - g o .  
W a r t y k u l e  t y m , k r e ś l ą c  s y lw e t k ę  
k r ó la  - b o h a t e r a ,  G c y a u  o p ie r a  s ię  
g łó w n ie  n a  s p u ś c iź n ie  l i t e r a c k ie j  
p o  zm arłvm  k i lk a  l a t  te m u  k a r d y ­
n a le  M e r c i e r  i n a  . o g ła s z a n y c h  
p r z e z e ń  l i s t a c h  p a s t e r s k ic h .

M iło ś ć  o jc o w s k a ,  i a k ą  k a r d y n a ł  
o d  w c z e s n y c h  la t  m ło d o ś c i  A l b e r ­
t a  o t a c z a ł  m ło d e g o  k s ię c ia ,  a  p o ­
te m  k r ó la ,  z b ie g ie m  la t ,  a  z w ła ­
s z c z a  w  c z a s ie  w o j n y  ś w m  o c i . i ,  
w z m o c n iła  s ię  je s z c z e  b a r d z i e j .  
P o d z iw  d la  c n ó t  c h r z e ś c i j a ń s k i c h  
i  w a le c z n o ś c i  m ło d e g o  k r ó la  z n a ­
la z ł  s w ó j  w y r a z  w  s ły n n y m  . i ś c ie  
p a s t e r s k im  p . t .  „ P a t r j o t y z m  i 
w y t r w a ł o ś ć " ,  o g ło s z o n y m  w  o k r e ­
s ie  B o ż e g o  N a r o d z e n ia  1 9 1 4  :• p o  
i n w a z j i  N ie m ie c  n a  B e l g j ę .  „ K i  61 
n a s z  —  p i s z e  w  n im  k a r d j  nnł —  
z n a jd u je  s ię ' n a  n a jw y ż s z y m  s z c z e  
b lu  d r a b i n y  m o r a l n e j ; j e s t  o n  m o  
że  je d y n y m ,  k t ó r y  s o b ie  z t e g o  n ie  
z d a je  s p r a w y ,  p o d c z a s  g d y  m y  
w s z y s c y  d o s k o n a le  s o b ie  to u śu . ia  
d a m ia m y ,  w id z ą c  g o , j a k  w  o k o ­
p a c h  o b c h o d z i  w s z y s t k ic h  ż o łn ie ­
r z y ,  u ś m ie c h e m  s w y m  d o d a ją c  o- 
t u c h y  t y m , k t ó r y c h  p r o s i  o d M s z ą  
w i a r ę  w  O jc z y z n ę " .

W  l i ś c i e  p a s t e r S K im  „ N a u k a  
w y p a d k ó w " ,  k a r d y n a ł  M e r c i e r  
z n ó w  d a je  w y r a z  s w e m u  g łę b o k ie ­
m u  u z n a n iu  d l a  w ie lk ic h  z a s łu g  
k r ó la ,  p o d k r e ś l a ją c  j e g o  n a d z w y ­
c z a jn ą  s k r o m n o ś ć  i s z l a c h e t n o ś ć : 
L i s t  te n ,  o g ło s z o t iy  n a  p o c z ą t k u  
ro k u  1 9 1 8 ,  j a k  r ó w n ie ż  n a s t ę p n y ,  

z  1 5  p a ź d z ie r n ik a  t e g o ż  r o k u  p . t .

C h w a ła  S p r a w i e d l i w o ś c i  B o ż e j " ,  k a r d y n a ł  M e r c ie r  s k ła d a  h  łd  cn o -
s ł a w ią  w  d a ls z y m  c ią g u  b o h a t e r ­
s k ie g o  k r ó la  B e lg ó w ,  k t ó r y  w  o- 
b r o n ie  z a g r o ż o n e j  o jc z y z n y  w a l ­
c z y  n a  r ó w n i  ze  z w y k ły m i  ż o łn ie ­
r z a m i .

O te m , j a k  b a r d z o  w a l o r y  d u ­
c h o w e  i m o r a ln e  k r ó l a  A lb e r t a  
b y ł y  c e n io n e  p r z e z  O jc a  ś w .,  ś w ia ó  
c z y  n a j l e p ie j  r o z p o r z ą d z e n ie  p a ­
p ie ż a  B e n e d y k t a  X V ,  n a k a z u ją c e ,  
b y  p o d c z a s  M s z y  ś w .  o d p r a w ia n e j  
p r z e z  k a p ła n ó w  b e l g i j s k i c h ,  w s p o  
m in a n o  w  m o d l it w a c h  im ię  t e g o  
m o n a r c h y .

P o  r a z  o s t a t n i  p r z e d  S n r w e i ą

to m  c h r z e ś c i ja ń s k im  k r ó l a  A l b e r ­
t a  I  w  r o k u  1 9 2 5  p o d c z a s  u r o c z y ­
s t e g o  n a b o ż e ń s t w a  w  k a t e d r z e  ś w .  
G u d u li  w  B r u k s e l i  z o k a z j i  2 5 - le -  
c ia  ś lu b u  p a r y  k r ó le w s k ie j ,  n r z y  
w a ją c  g o  „ A l b e r t e m  R y c e r s k im " ,  
u o s o b ie n ie m  c z ło w ie k a ,  k tó r e g o  
k a ż d y , k to  m a  p o c z u c ie  s z la c h e t ­
n o ś c i  i s u m ie n ia ,  m u s i  o t a c z a ć  
c z c ią  i m i ł o ś c i ą " .  M ó w ią c  o p a n o ­
w a n iu  k r ó l a  A l b e r t a ,  k a r d y n a ł  
s t w ie r d z a ,  że  n ie t y lk o  s p e łn i ł  o r  
w s z y s t k ie  p o k ła d a n e  w e ń  n a d z ie je  
n a ro d u  b e l g i j s k ie g o ,  a le  n a w e t  

z n a c z n ie  j e  p r z e w y ż s z y ł .

B R U K S E L A ,  2 4 .  2 .  ( P A T . ) .
G a b in e t  b e l g i j s k i  p o d a ł  s ię  do 
d y m i s j i ,  k r ó l  j e d n a k  j e j  n ie  p r z y ­
j ą ł ,  p r o s z ą c  m in i s t r ó w  o p o z o s t a  
n ie  n a d a l  n a  s t a n o w is k a c h .

B y ło  to  c z y s t o  f o r m a ln e  p o d a ­
n ie  s ię  a o  d y m i s j i ,  j a k i e  z w y k le  
n a s t ę p u je  p o  ś m i e r c i  k r ó la .

B R U K S E L A  2 4 . 2 .  ( P A T . ) .
D z i s i a j  w  k a t e d r z e  b r u k s e l s k ie j  
o d b y ło  s ię  u r o c z y s t e  n a b o ż e ń ­
s t w o ,  n a  k t ó r e  p r z y b y ł  k r ó l  L e o ­
p o ld  I I I  z  / t ró lo w ą  i b r a t e m  k s . 
K a r o le m .  B y l i  o b e c n i  r ó w n ie ż  o j ­

c ie c  k r o lo w e j  k s . K a r o l  s z w e d z k i ,  
k s . A x e l  d u ń s k i ,  k 3 . O l a f  n o r w e ­
s k i ,  d y g n i t a r z e  d w o r s c y ,  p r z e d ­
s t a w ic i e l e  p a ń s t w  o b c y c h , k o r ­
p u s  d y p lo m a t y c z n y ,  c z ło n k o w ie  
r z ą d u  i t .  d . N a  p io g u  k a t e d r y  
k r ó la  p o w i t a ł  P r y m a s  B e l g j i  V a n  
R o e y .  O lb r z y m ie  t łu m y ,  z g r o m a ­
d z o n e  n a  u l i c a c h  m ia s t a ,  o w a c y j ­
n ie  w i t a ł y  p r z e je ż d ż a j ą c ą  . p a r ę  
k r ó le w s k ą .  W  d n iu  ju t r z e js z y m  
w e  w s z y s t k ic h  k o ś c io ła c h  b e l g i j -  
s k ic n  o d ś p ie w a n e  b e d z ie  u r o c z y ­
s t e  T e  D e n m

Wmówienie rokowań
sowiecko-m andżurskich

L O N D Y N ,  24 . 2 .  ( P A T . ) .  W e d ­
ł u g  w ia d o m o ś c i ,  j a k i e  n a d e s z ły  
z C h a r b in a ,  r z ą d  m a n d ż u r s k i  p o ­
s t a n o w i ł  u w o ln ić  6 -u  o b y w a t e l i  
s o w ie c k ic h ,  p o z o s t a ją c y c h  w  a r e ­
s z c ie  o d  2 4  w r z e ś n ia .  F a k t  te n  
w y w o ł a ł  p r z e r w a n ie  r o k o w a ń  o 
s p r z e d a ż  k o le i  w s c h o d n io  -  c h iń ­
s k i e j .  O b e c n ie  p o  z w o ln ie n iu  a -

r e s z t o w a n y c h  r o k o w a n ia  m a j ą  
b y ć  w z n o w io n e  w  n a jb l i ż s z e j  
p r z y s z ł o ś c i .

T O K I O ,  2 4 .  2 .  ( P A T . ) .  Z  k ó ł 
r z ą d o w y c h  i n f o r m u ją ,  iż  r z ą d  z a ­
m ie r z a  p r z y s t ą p ić  d o  r e w i z j i  t a ­
r y f  c e ln y c h ,  p r ó c z  t e g o  o p r a c o ­
w y w a n y  j e s t  p r o je k t  p r z e p is ó w  o 
k o n t r o l i  e k s p o r t u  i  im p o r t u .

Zmiana rządu w Rumunji
pod w pływ em  starych lioerałtiw

Głośna powieść

Władysława Jana Grabskieqo
p .  t .

B R A C I A
C e n a  z ł . N a k ł a ó  „ R o j u "

Gmerai oon Seeckt
w  Chinach

nerał spędzi w Chinach od 2 do 3Gon. voi> Seeckt, były główny do­
wódca Reichswchry, uda s ię  w  mar­
cu b . r. J o  Chin, a to na zaprosze­
nie marszałka Czang-Kai-Szeka. Ge-

Legion austriacki czuwa
Kornus pomocniczy rośnie

B E R L I N  2 4 .2  ( P A T ) .  J e d n a  z a- 
g e n e y j a m e ry k a ń s k ic h  p o d a ła  w ia d o ­
m ość, że  t. zw . le g jo n  a n s t r ja c k i  (nn- 
ro d o w o -s o c ja lis ty c z n y )  sk o n sy g n o w a - 
n y  jo s t  w  pe łn em  u z b ro je n iu  n a  g r a ­
n ic y  b a w a r s k o -a u s tr ja c k ie j ,  celem  

w k ro cz e n ia  n a  te r y to r ju m  A u s t r j i  i 
o b ję c ia  p rz e m o cą  w ła d z y .

N iem ie ck ie  b iu ro  in fo r m a c y jn e  k a-

P U O R V
R O S L i n n c

tcgorycznie zaprzecza tej wiadomo­
ści, nazywając ją  nieodpowiedzialną 
sensacyjną pogłoską.

B E R LIN  24.2 (P A T ).  Z Wiednia 
donoszą, że austrjaeki korpus po­
mocniczy, który, jak wiadomo, nio 
jest -wliczony do 30-tysięcznej au- 
st-jackiej armji regularnej, powięk­
szony został z 18.000 do 20.000.

c u i D R n n r u j A  
flr.ŁODA.; r u jic ź a c e R e .

miesięcy.
Prócz gen. von Secekta został ćlo 

Chin zaproszony również pewien in­
żynier niemiecki, profesor wyższej 
szkoły technicznej w Darmstadzie. 
Profesor ten będzie wykładał na U- 
niwersytecie w Szanghaju oraz peł­
nił obowiązki radcy chińskiego M i­
nisterstwa Kolei.

BU KARESZT 24.2 IP A T ).  Pra­
sa wieczorna zapowiada rekonstruk 
cję gabinetu, która miała być zdecy­
dowana podczas dzisiejszej audjen- 
eji premjera Tatarescu u króla. M i­
nisterstwo Pracy, Opieki Społecznej 
i Zdrowia ma objąć dr Cosłincscu. 
Inż. Teodorercu, były dyrektor ge­
neralny kolei państwowych, objąć

Ładna in ic ja tyw a
N a  n ied z ie ln cm  ( 1 8  b . m .) z e b ra ­

niu roczn em  S to w . W ła ś c ic ie l i  N ie ­
ruch om ości m . K a l is z a  za lic jo w a n o  
m y śl, b y  d a ć  w y r a z  u z n a n ia  d la  
d z ia ła ln o śc i p re z e sa  S to w . p rz e z  z ło ­
żen ie  zł. 50  n a  C a r ita s . P r z e z  u b ie ­
g łe  t r z y  la ta  p rezesem  S to w . b y ł  
p . in ż . L ip s k i .  W  d o k o n a n y ch  w y -
boraeft'■‘T r y b r r t r r i t p o n o w m i

inż. L ip s g i ,  P a w e ł Z c lc c r , n a  z a ­
s tęp có w  d o  Z a rz ą d u  pp . Ig n a c y  
G rz e s z k ie w L z , J ó z e f  F a lk o w s k i, 
W ło d z im ierz  Ju s z c z u k . Du kom . 
re w . p p . :  W ł. Ż u p ra ń sk i, B . K u r d -  
w a n o w sk i i  J .  T se h irse lm itz .

Tifulescu chory
B U K A R E S Z T ,  2 3 .  2 .  —  S t a n  

z d r o w ia  m i n i s t r a  Y h u l e s c u  u le g ł  
p o g o r s z e n iu ,  w o b e c  c z e g o  m in i ­
s t e r  n ie  o p u s z c z a  łó ż k a .  Z e  w z g lę  
d u  n a  s t a n  z a p a ln y  u c h a  m o ż e  
w y s t ą p ić  k o n ie c r -n o ść  o p e r a c j i .

ma tekę przemysłu i  handlu, na 
miejsce min. Sassu, który objąłby 
tekę rolnictwa. Wreszcie p. Xeni 
mianowany ma być ministrem bez te­
ki w Prezydjum Rady Ministrów. 
Powierzona ma mu być piecza nad 
sprawami gospudarezomi państwa 
Przyczyny tej rcKonstrukcji szukać 
naieży w żądaniach personalnych 
grupy starszych liberałów, którymi 
przewodzi szef partji, Konstanty 
Bratianu, oraz w potrzebie wzmoc­
nienia obsady tek gospodarczych.

Dotychczas b rat urzędowego po­
twierdzenia tycli wiadomości*

Stanice Łemkowszczyzny
w  ad m in is trac ji Kościelnej

A dm inistracja  ■ A postolska, u-
W « r*< » n «  d l«  Ł e m k o w s i c e j i n y ,  £».

b e jm o w a ć  będzie dekanaty: B u ­
k o w s k o , G o r l ic e , '1 G r y b ó w  D y n ó w , 
D u k la ,  K r o s n o ,  M u s z y r a .  R y m a ­
n ó w , S a n o k .  N a  r e z y d e n c ję  d l a  
A d m i n i s t r a t o r a  A p o s t o ls k ie g o ,  k 3 .  
d r .  M ik o ł a j a  N a g ó r z a ń s k ie g o ,  w y ­
z n a c z o n y  z o s t a ł  R y m a n ó w .

Czytajcie

Nowiny Codzienne

„0Utiqł dwa iaic? i nodał łabędziowi"
B a j k a  o Leninie i S  <ć*lin e

P i s a r z e  s o w ie c c y ,  c h c ą c  w p ly -  
u k la d a ją  n o w e  b a jk i  w z a ir . ia n  d o ­
t y c h c z a s o w y c h  b a je k  o c z a r o d z i e j ­
k a c h .  P o n iż e j  p r z y t a c z a m y  je d n ą  
n ą ć  n a  r o z w ó j u m y s łu  d z ie c i  
z n o w y c h  b a je k  s o w ie c k ic h .

„ B y ł  s o b ie  k o w a l ,  k t ó r e g o  z w a l i  
I l j i c z  L e n i n .  K u ł  on t o p o r y ,  k tó ­
re  o d d a w a ł  p o t a je m n ie  c h la p o m , 
b y  to p o r a m i te m i m o g li  o n i  r o z ­
b i j a ć  g ło w y  g w a r d z i s t ó w  c a r ­
s k ic h .  Z a  to  z o s t a ł  k o w m  p o c h w y -

Irena Pannenkowa 2 4 )

f i f  a  sr
P o w i e ś ć

J u ż  p ł a c  p r z e d  d w o r c e m  w y g l ą d a ł ,  j a k  o b o z o w is k o  
P e t n o  b y ło  i n a  d w o r c u .  M a r j i  u d a jo  s ię  z n a le ź ć  m i e j ­
s c e  w  s a l i  r e s t a u r a c y j n e j  J u ż  p r ż y  b u fe c ie ,  ^ m ę e z o n r  
t a k  d łu g ą  p r z y m u s o w ą  p r z e c h a d z k ą ,  k a z a ł a  s o b ie  d a ć  

h e r b a t y .

N a  p e ro n  n ie  p u s z c z a n o  n ik o g o . N a  w s z e lk ie  z a p y t a ­
n ia  o d p o w ia d a l i  p o r t je r z y ,  że  p o c ią g u  d o  K r a k o w a  j e s z ­
c z e  n ie m a  B ę d z ie  d z i s i a j ,  a l e  k ie d y  —  n ie w ia d o m o .

W  p e w n e j  c h w i l i  M a r j a  z  r a d o ś c i ą  d o s t r z e g ł a  w  t ł u ­
m ie  z n ą jo m ą  s y lw e t k ę .  T o  b y ł  M a le w ic z .

W  le t n ie m  s z a r e m  u b r a n iu ,  z l a s k ą  w  r ę k u ,  p r o s t y ,  
w y t w o r n y  m ło d z ie ń c z y ,  t e n  s t a r s z y  p a n  ze s w o im  s p o ­
k o je m  i b e z t r o s k ą  d z iw n ie  o d b i ja ł  n a  tło  s t ło c z o n e g o , 
z g n ę b io n e g o , z z ia ja n e g o ,  p a k u n k a m i o b c ią ż o n e g o  t ł u ­
m u . S t a n ą w s z y  u p r o g u  s a l i ,  r o z g lą d a ł  s i ę  d o k o ła .  Z o b a ­
c z y w s z y  j ą ,  p o d s z e d ł  k u  n ie j  ż y w s z y m  k r o k ie m .

—  W ła ś n i e  p a n i  s z u k a m . D o  p a n i  tu  p r z y s z e d łe m . 

O b o je  z ż o n a  b y l i ś m y  n ie s p o k o jn i ,  j a k  tu  s o b ie  p a n .  p o ­

r a d z i .

—  O , ja k  to  m iło , j a c y  p a ń s t w o  d o b r z y !

B y ł a  s z c z e r z e  w z r u s z o n a  i s e r d e c z n ie  w d z ię c z n a .

—  Z n a m  t u t e js z e g o  z a w ia d o w c ę .  N ie c h  p a n i  ł a s k a ­

w ie  n ie  r u s z a  s ię  z t e g o  m ie js c a .  P ó jd ę  do n ie g o  i s p r ó ­
b u ję  w y je d n a ć  d la  p a n i  j a k ą ś  o p ie k ę .

O d s z e d ł . P o  d w u d z ie s t u  m in u t a c h  p o v  r ó c i l  w  t o w a ­

r z y s t w ie  t r a g a r z a .

— ■ T o  j e s t  c z ło w ie k ,  k t ó r y  m a  p o le c e n ie  z a j ą ć  s ię  
p a n ią  i z n a le ś ć  j e j  m i e js c e  w  p o c ią g u . . .  A l e i  to  d r o ­

b i a z g !  N ie m a  o  c z e m  m ó w ić  —  p o w ie d z ia ł ,  g d y  M a r ja  
r o z p ły w a ł a  s ię  w  p o d z ię k o w a n ia c h .  I  s p o j r z a ł  n a  z e g a ­
re k . —  B a r d z o  m i p r z y k r o ,  a le  ju ż  t e r a z  m u s z ę  i ś ć .  
)V b iu r z e  n a  m n ie  c z e k a  r o b o ta ,  j a k  c o d z ie ń . P r o s z ę  
Ł a n i .  tu  s ą  g a z e t y  i i l u s t r a c j e .  Ż e b y  s ię  c z a s  n ie  d łu ż y ł .  
i  d o w id z e n ia !  O b y  w  le p s z y c h  c z a s a c h !

O d s z e d ł s p o k o jn y m  s w o im , r ó w n y m  k r o k ie m .

*

M a r j a  s p o i r z a ł a  n a  t r a g a r z a - m ia ł  n u m e r  2 4 . Z a p e w ­
n i  j ą ,  ż e  s ię  -z ja w i, k i e d y  b e d z ie  p o t r z e b a ,  i  z n ik n ą ł  
w t łu m ie .

P o g r ą ż y ł a  s ię  w  i l u s t r a c j a c h .  P o t e m  z j a d ł a  o b ia d , 
: a k u p i l a  t r o c h ę  p r o w ia n t ó w  n a  d r o g ę ,  i z n o w u  w r ó c i ła  
do  g a z e t .  M im o  to  c z a s  d łu ż y ł  s ię  n ie m i ło s ie r n ie .

D o p ie r o  k o ło  g o d z in y  c z w a r t e j  p o r t j e r  o z n a jm i ł  n a ­
d e j ś c i e  p o c ią g u ,  i  d r z w i  n a  p e r o n  o t w a r t o .  P u b l ic z n o ś ć  
r u n ę ła .  K o ło  M a r j i  z n a la z ł  s ię  o p a t r z n o ś c io w y  n u m e r  
2 4  i w z ią ł  w a l i z k ę .

G d y  w y d o s t a l i  s ię  n a  p e r o n , p o c ią g  j u ż  b j ł  p r z e p e ł ­
n io n y . .W  p r z e j ś c ia c h  i n a  s c h o d a c h  s t a ł y  i z w is a ł y  
w s z ę d z ie  p o s t a c ie  lu d z k ie .  M o w y  n ie  b y ło  o d o s t a n iu  
s ię  d o  ś r o d k a  P a k u n k i  i  d z ie c i  m a łe  p o d a w a n o  d o  w a ­
g o n ó w  p r z e ?  o k n a . O g r o m n a  w ię k s z o ś ć  p r z y b y ły c h  n ie  
z n a la z ła  m i e j s c a .  Z  u s t  do  u s t  p r z e c n o d z i ła  p o c ie s z a j ą ­

c a  w ia d o m o ś ć ,  że  d z iś  o d e jd z ie  je s z c z e  je d e n  p o c ią g ,  
i że  m a i ą  b y ć  p o c ią g i  ta k ż e  j u t r o  L u d z ie  d e c y d o w a l i  s ię  
s p ę d z ić  n o c  n a  d w o r c u ,  a lb o  i n a  u l i c y  p r z e d  d w o rc e m .

T y m c z a s e m  n u m e r  2 4 . u s a d o w iw s z y  M a r j ę  n a  ła w c e  
p e r o n o w e j ,  w z ią ł  j e j  w a l i z k ę  i p o b ie g ł ,  j a k  m ó w ił ,  „ s z u ­

k a ć  m i e j s c a " .
C z e k a ła  n a  n ie g o , o g r o m n ie  z d e n e r w o w a n a  i n ie s p o ­

k o jn a .  P a n i c z n y  n a s t r ó j  o t o c z e n ia  u d z ie la !  s ię  j e j  c o r a z  
b a r d z i e j .  W y p ie k i  w y s t ą p i ł y  n a  p o l ic z k i .  N a j s m u t n i e j ­
s z e  m o ż l iw o ś c i  p r z y c h o d z i ł y  n a  m y ś i .  T r a g a r z  u c i e k a .c .  
A lb o  g u  z a a r e s z t u ją .  W a l iz k a  p r z e p a d n ie .  P o c i ą g  o-dei- 
d z ie . O n a  z o s t a n ie  b e z  p ie n ię d z y ,  b e z  r z e e ż y ,  s a m a ,  o d ­

c ię t a  o d  c a ł e j  r o d z in y .  N ie  m o g ła  u s ie d z ie ć  n a  m ie js c u ,  
a  b a i a  s ię  o d d a l ić .  C o  c h w i la  w i ę c  w s t a w a ł a  i d o  k a ż d e ­
g o , k to  m ia ł  c z a p k ę  k o le jo w ą  n a  g ło w ie ,  z w r a c a ł a  s ię  

z z a p y t a n ie m :
—  C z y  p a n  n ie  w ie ,  g d z ie b y  t o  b y ło  m o ż n a  p o s z u k a ć  

t r a g a r z a  n r .  2 4 ?  W z ią ł  m o ją  w a l i z k ę  i z g in ą ł .  P o c ią g  
o d e jd z ie ,  a  j e g o  n ie m a .

—  N ie c h  s ię  p a n i  n ie  b o i.  Z n a jd z ie  s i ę !  —  o d p o w ia ­
d a n o  j e j ,  ś p ie s z ą c  p r z e d  s ie b ie .

P e w ie n  n u m e r o w y , k t ó r y  p o p y c h a ł  w ó z e k , p e ł n y  w a ­
l iz e k  i  k u f r ó w ,  s k o r z y s t a ł  z  t e g o , z e  g o  z a g a d n ę ła ,  b y  
z a t r z y m a ć  s ię  n ą  c h w i lę .  O t a r ł  r ę k a w e m  s p o c o n e  c z o ło . 
B r o n z o w ą  o d  s ło ń c a  t w a r z  z w r ó c i ł  k u  n i e j .

—  T a  p a n i  m a  g o  s z u k a ć ?  T a  o n  p a p  s a m  p o s z u k a .. .  

T a k ż e  c o ś ?
I  p o to c z y ł  w ó z e k  d a le j .
W k o ń c u  M a r j a  o d e t c h n ę ła  z o g r o m n ą  ulgą, gdy n r .  

2 4  p o j a w i ł  s ię  i  d a ł  j e j  z n a k , ż e b y  s z ła  z a  n im ,

(C. d. n.).

e o n y  w r a z  z in n y m i s p is k o w c a m i  
i z e s ła n y  n a  w y e p ę ,  p o ło ż o n ą  na, 
o c e a n ie  L o d o w a t y m ,  n a  k t ó r e j  
m ia ły  s ie d l i s k o  j e d y n ie  l i c z n e  p t a  
k i m o r s k ie .  Ż o łn ie r z e  c a r a  p r z e z  
c a ły  t y d z ie ń  s t r z e l a l i  z a r m a t ,  b y  
w y p ło s z y ć  s t a m t ą d  p t a k i .  A  L & - 
n in  s p a c e r o w a ł  s o b ie  s p o k o jn ie  
p o  w y b r z e ż u  i z a p r z y ja ź n i ł  s i ę  *  
c z a r n y m  Ł a b ę d z ie m , k t ó r e m u  o -  
p o w ie d z ia ł  o s w y m  o k r u t n y m  lo­
s ie .  Ł a b ę d ź  z a p r o p o n o w a ł  o d w ie ź ć  
g o  s p o w r o t e m , w r a z  z j e g o  towa­
r z y s z e m , d o  R o s j i ,  b y  m ó g ł  o n  
z n o w u  k u ć  t o p o r y ,  k t ó r e m t  
c h ło p i  b ę d ą  n a d a l  r o z b i ja l i  g ło ­
w y  g w a r d z i s t ó w  c a r a .  N a  t o w a ­
r z y s z a  p o d r ó ż y  L e n i n  w y b r a ł  60* 
b ie  S t a l i n a .  P o n ie w a ż  o b a j  z a b r a ­
l i  ze s o b ą  t y lk o  m a ł ą  paczkę ż y w ­
n o ś c i ,  p r z e t o  m o g li  s i ę  ł a t w o  u lo ­
k o w a ć  n a  g r z b ie c ie  e z a r n e g o  ł* *  
b ę d z ia .  Ł a b ę d ź  p o p ł y n ą ł ,  ż y w ­
n o ś ć  p r ę d k o  s i ę  w y c z e r p a ła  i 1 * -  
b ę d ź  p o w i e d z ia ł :  „ T o w a r z y s z e ,
j e ż e l i  m i n ie  d a c ie  c o ś  z je ś ć ,  
•to w i a t r  m n ie  z m ie c ie .  C z y  n ie  
m a e ie  p iz y p a d k ie m  c h o c ia ż  m a ­
łe j  k o s t e c z k i " ?

„ D la c z e g o  n ie  p o w ie d z ia łe ś  
n a m  o te m  w c z e ś n i e j ?  I s t o t n ie  
m a m  w  m e j t o r b ie  d w ie  s t a r e  
k o ś c i "  —  o o p a r l  S t a l i n .

I ,  w y d o b y w s z y  s w « j  n ó ż . Od­
c i ą ł  s o b ie  o d w a ż n ie  d w a  - a lc e  le­
w e j  r ę k i  i  p o d a ł j e  ła b ę d z io w i ,  
k t ó r y  s ię  n ie n --  -p ok rźep y ł j  m ią ł  
d o s y ć  s i ł y ,  ż e b y  o d w ie ź ć  do b e z ­
p ie c z n e g o  m i e j s c a  obti a p o s t o łó w  

| rew o lu c ji".
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Czterej i Trzej

O bec n a  podróż członka i p rzcd - 
/.taw iciela rz ąd u  b ry ty jsk ie go , ]>. 
E d e n ‘a , ° lo r d a  p ieczęci, b ieży  sz ia  

kicm  L o n a y n  -  P a ry ż  -  B e r lin  

R zym . Jest to k rą g  paktu czte­
rech . .M a  się w  nim  p rzygo to w ać  

da lsze  p ró b y  zab ie g ó w  t. zw . roz ­

b ro jen io w ych .
N ie ty lk o  sam  czw orobok  sto lic  

n a su w a  przyp om n ien ie  paktu  

czterech, który, po p ie rw szym  po­
m yśle z 18.III-33, p a ra fo w a n iu  z 

7.V I .33 i p o d p isan iu  z 15.VII.33, 
w p a d ł w  w odę, w sku tek  w y jś c ia  
N iem ie c  14.X.33 z l  ig i N a ro d ó w ,  
nie doszed łszy  do ra ty fik ac ji.

G d y  p. E d en  b y ł 21-go i 22-go  
bm . w  B e r lin ie , rzu c ił V o c lk isch e r  
B eobach ter, dz ien n ik  k an c le rza  
H it le r ‘a, pytan ie , czy d la  s p ra w  

ro zo ro je n ia  n ie w y b iła  godz in a  

zasto sow an ia  paktu  czterech, co 
sk w a p liw ie  p o d ję ła  T r ib u n a  
rzym ska.

Zasto so w an ie  n ie is tn ie ją ce go  

paktu czterech  by ło by  n ieco nie  

oczeK iw ane ju ż  sam o p rzez się, 
a le  i pozatem  n a s u w a ją  się w ą t ­
p liw ośc i, czy o b ja w ia  on ja k ie k o l­
w iek  d rgn ien ia  żyw otnośc i.

C zegóż  bow iem  uczą sp ra w y  

A u s t r ji?

R ząd  ausu-jaek.i, zam ierzyw szy  

w początku lu tego  r. b zw rócen ie  

s ię  do L ig i  N a ro d ó w  w  sp raw ie  
z ag ro żen ia  n iep od leg ło śc i A u s t r j i  

przeź N iem cy , p rz ed s taw ił rządom  

A n g l j i ,  F r a n c j i  i W ło c h  10-go b. 
m. dossier, z a w ie ra ją c e  dok ładne  
i p o parte  dokum entam i u za sad ­
n ien ie  tych obaw .

W  o d p o w ied z i n a  to w ydan e  
zosta ło  18-go b. m. w sp ó ln e  o- 
św iad zen ie  3-ch rząd ó w , A n g l j i ,  
F ra n c j i  i W ło ch , s tw ie rd za ją c e  
ich  zgodę w  sp ra w ie  kon ieczn o ­

ś ć ' u trzy m an ia  n iepod leg ło śc i i 
n ien a ru sza ln o śc i ob szaru  A u s t r j i .

Jest to zatem  n ie ty le  w sp ó łd z ia  
ła n ie  czterech, ile  rac ze j trzech  

p rzec iw  czw artem u .
P ak t  czterech  k u le je  eo n a j- 

m n ie j n a  je d n ą  nogę.

Stanisław Stroński

A d o l f  N o w a c z v ń s k i

D o o k o l Bałtyku
P r z e ja ż d ż k a  i 
p rz e w o d n ie } /

Janonja
na Targach Poznańskich

N a le ży  p rzy g o to w a ć  s .ę  do o- 
b ro n y  p rzed  k o n k u re n c ją  to w a ­
ró w  japoń sk ich . B ' 7 to uczynić, 
trzeba  się zazn a jo m ić  z ja k o śc ią  
to w a ró w  i cenam i. U d z ia ł J a p on ji 
w  T a rg a c h  P ozn ań sk ich  (o d  29-go  

k w ie tn ia  do 6 m a ja )  po zw o li p rze ­
m y s ło w i po lsk iem u  i k u p iectw u  

dok ładn e  p ozn an ie  w y tw ó rczo śc i 
p rzem ysłu  ja p o ń sk ieg o  i tych a r ­
tyk u łów , k tóre  s ta n o w ią  d la  p rz e ­
m ysłu  k ra jo w e g o  n a jw ięk szą  
groźbę .

GretKi minister handlu
w  W a r s z a w ie

duiu  dz is ie jszym  t. j. w  n ie ­
dzie lę  25 b. m p rz y b y w a  do W a r  

s sa w y  z B e r lin a  M in is te r  P rz e ­
m ysłu  i H a n d lu  G re c ji , B ezm a- 
dzelou . M in is te r  B ezm adze lou  od ­
będzie  w  W a rs z a w ie  s ze reg  kon- 
fe re n c y j w  sp ra w ie  zac ie śn ien ia  

sto su n k ów  go sp od arczy eb  m ię ­
dzy P o lsk ą , a  G rec ją .

Zm iany adresów
kiero w có w

V  myśl rozporządzenia M inistrów  

Kom unikacji i  Spraw  W cwnętrz- 
nych o ruchu pojazdów  mechanicz­
nych na drogach publieznvćh, każdy
kierowca pojazdu mechanicznego 
b('Wiązany jest zawiadamiać władze 

administracji ogólnej o każdej zmia­
nie miejsca swego zamieszkania liaj- 
uaiej w  ciągu dni 14. Za orzekroeze- 
nir- ‘ ego  przepisu grozi grzywna z 
zamianą na areszt, wymierzana w 

drodze administracyjnej.

A sfalt sowiecki
Sowiecki trust chemiozn. podej­

muje import asfaltu do Pol.-ki. D rJ  
tad m aterjały na nawierzchnię as­
faltową sprowadzane byty przy bu­
dowie dróg w  Polsc-p, wyłącznic z A -  
moryki i Bumunji. A sfa lt  amerykań­
ski okazał się materiałem zbyt. dro­
gim, zaś rumuński okazał sie na­
wierzchnią nietrwałą. Sg przyszłym  

la ’-e&iąeu nadejdzie do Polski trans­
port asfaltu, wydobywanego vv Oko-
Iieaołi morza Kaspijskiego. Sowiety
ofeĄi.ja m. |n asfalt na budowę 
jezci/ii w W arszaw ie.

C zasam i dobrze i m ądrze je st  

tak trochę o derw ać  się od sp ra w  

ak tu a ln ych , kon t} nen ta lnych , za ­
ch odn io - i środkow o  - e u ro p e j­
skich, w s ią ść  na ja k iś  w y go d n y , 
sp ac e ro w y  statek pasażersk i i o b ­
jech ać  sobie ko le jn o  różne porty  
B a łtyk u , p o u r  p l a i s i r ,  
p o u r  p a s  s e r  l e  t e m p  s... 
N a  raz ie  dość i F ra n c ji  j A u s t r j i  
a n a tom iast zw iedzim y  sobie ko­
le jn o  m ałe bu fo ro w e  pań stew k a  

n adba łtyck ie .
Jako tow a rzy szó w  p rze jażdżk i 

będziem y m ieli dw óch  panów , któ­
rzy  nam  dostarczą  in fo rm ac y j c ie ­
k aw ych  a auten tycznych , jako  że 

cokolw iek  w  tem  w szystk iem  za- 
intei eso w an i. Jednym  z in fo rm a ­
to ró w  będ zie  w a rs z a w .a n in , dziś  

„ św ia to w e j s ła w y "  „uczony*', on­
g i rew o lu c jo n is ta  i te ro ry sta  z r. 
1905, poczem  s e c  r e t  a g e n t  
bo lszew ick i, a ostatn io  k o re s ­
ponden t berliń sk i n o w o jo rsk ie go  
V o rw a r t s u , oczyw iście* w y s ie d lo ­
ny  i oczyw iśc ie  o s iad ły  w  Po lsce . 
D ru g im  zaś także znakom itość  
św ia to w e j s ław y , bo w icep rezy ­
dent Z w iązk u  „M akabi**. O przem y  

się  tedy  na re la c ja ch  p. -Takóba 

Leszczyń sk iego  ( s i c ! )  i dr. Ro- 
zen fe lda .

N ajda le j na północ
Z aczn iem y  od n a jd a lsze j P i ł  

nocy, od F in la n d ji .
W  trzech  głów nych  m iastach  

Suom i, t. j .  w  H e ls in k i, w  A b o  i 
w  W y b o rg u  jest „k ra jo w y c h  cu ­
dzoziem ców  w  sum ie 2.000 (d w a  

t y s ią c e ). P rzew o d z i im G a lic ja -  
nin, n ad rab in  i b. pose ł na  Sejm , 
dr. F ed e rbu sch . .Skąd  się az tam  

w zią ł i został F in lan d czy k iem  —  

n iew iadom o. Pom im o tego ato li że 
je st  ich tam  t j lko 2000 tam te jsi 
fa szy śc i (L a p p o )  pod p rzw odem  

gen . W a le n iu s a  jako  jed en  z 
p ie w s z y ć h  pu n k tów  p ro g ram u ,  
s ta w ia ją  eksm isję  i tych 2000 , 
gdyż dr. F e d e rb u sch  w idoczn ie  

z a n a d t o  „p rzyczyn ił się  do 
o ży w ien ia  ( s i c ! )  życ ia  społeczne  
go  i ku li u ra ln ego  w śród  żydów  
fińskich**, w ed le  s łó w  p. Rozen- 
fe ld a , k tóry  nadto  ’ in fo rm u je ,  
że :

„Ostatnio jedno z najważniejszych 
zagadnień .życia żydowskiego, stanowi 
newy projekt ustawy, dotyczący uboju 
rytualnegc i. mający tendencje antyży­
dowskie. Ustawa została inż podpisana 
przez prezydenta republiki1'.

W  Esionji
Z  F in la n d ji  do E s to n ji  b liz iu - 

teńko. T am  „k ra jo w y ch  cudzo- 
ziemców** ju ż  aż 5.000 (p ię c ) ,  a 

w śró d  n ich  w ie lu  po ten tatów  

g ie łdy , h an d lu  i m aryn ark i. S w iad  

czy o tem  n ie d aw n a  o lb rzym ia  a- 
fe ra  k ry m in a ln a  dw óch  k ró lów  
tyton iow ych , W a e h s m a n a  i C y try  

na. K om un istycznych  ag en tó w  i 
s zp ie gó w  także sporo  w y c o fu ją  

w ładze  spośród  tych p ięc iu  tys ię ­
cy. W o b e c  czego  ato li i c y fra  f a ­
szystów  estońsk ich  s ię ga  ju ż  do 

00.000 św ie tn ie  zo rgan izow an ych . 
N a  czele ich s to ją  p a sto r T h eu - 
m an (z  D o r p a t u ),  ad w ok at S irk  i 
g e n e ra ł L a rk e . Q !ów n v  lokal i ko­
m enda a w a n g a rd y  p rzy  a n g ie l­
skim  C  o 1 1 e g  A  N a s t ro je  
w śród  m łodzieży  s iln ie  „b a rb a -  
rzyńskie**, ś red n io w ieczn e  i, ja k  
to się m ów i, „pogrom ow e**. U  
p rze jm y  pan  R o zen fc ld  ch a rak te ­
ry zu je  to w  tych s ło w a c h :

„ W  Estonji eda opinia publiczna i 
wraz z nią ludność żydowska (około 
Sooo dusz) stoi całkowicie pod w ra­
żeniem referendum ludowego v spra 
wic udzielenia obszernych peln imoc 
tiictw prezydentowi. Referendum zo­
stało rozpisane z inicjatywy antysemic­
kiego związku bojowników wolnościo- 
wjeh. Cały kraj sten w ogniu walki**.

lOO.ooo w  Ł o tw ie
Z T a l lin a  do R yg i k ilka godzin  

ja zd y  okrętem , a le się op łaci, bo 

k ra j in teresu jący . T u  ju ż  p " -zy c h  

n a jm ile j82* '^  spo ra  paczka, bo  
om al 10 0 .000. T y leż  i nieco w ięcej 
członków  liczi- o rg a n iz a c ja  

..G rzm otu ' ( e rk o n k ru s t\  w y d a ­
ją c a  sw o je  pismo, b a rd zo  zadzie ­
rżysta  i b o jow a . P rze w o d z i je j  
dz ie ln y  O cinnnsch . O zn aka  b o jo ­
w a  ta sam a, k tórą nos; nasza  

w s p a n ia ła  b ry g ad a  podha lań sk a .
a w ię c : sw astyka.

Szczep Iz rae la , jak  w szędzie, 
dzie li się. i tu ta j na  s fo ry  sk ra j-

h-n ^ t • ..i. . . _____  l / t ń w . i i

których  pełno je st  w  p ras ie , w  
h and lu , w s ro d  m łodzieży; w o bec  
czego i b a rba rzy ń sk ie  nastro je  

„pogrom owe** znacznie w z ro s ły  w  
dostatn ich m iesiącach . In fo rm a to r  

i L eszczyńsk i m ówi o tem :
J „Cały ruch faszystowski na Łotwie 
j podtrzymywany jest właśnie przez tam- 
.tejszych Niemców, którzy są zwykł} - 
mi agentami Hitlera. Akcja ckstermi- 

|naeyjna faszystów skierowana jest wła- 
, ściwic tylko przeciwko Polakom i 2y- 
, dom —  w  pierwszym rzędzie natural­
nie —  przeciwko mniejszości żydów 
skicj*'.

| D o  ja k ie go  stopn ia  „ w  p ie rw -  
| szym  rzędzie  p rzec iw ko  m n ie jszo - 

śc i“ (S c h y lo ck rae ji i S p a r ta k u ­
s ó w ),  co po tw ierdza  d ru g i in fo r ­
m ator, p. R o zen fe ld :

I „Toteż pod względem politycznym 
i panuje wśrńfl ludności żydowskiej na­
strój przygnębienia

A w  L itw ie ...
Jeszcze w ięk szy  „n a s tró j p izy -  

gnębienia** z ap a n o w a ł o statn io  w  
sąsiedn ie j L itw ie . Jeże li n a  Ł o t ­
w ie idzie, j a k j jp o  maśle** p io p a -  
gan da  h it le ro w sk ie go  „n a s ta w ie -  
n ia“ w obec Żydów , to d z ie je  się  
to także i z tej p rzyczyn y, że Ło  

tw a  je st  g łó w n ą  dostaw czyn ią ... 
m asła  d la  T eu ton ów . L i t w a  nato ­
m iast w y w o z i do P ru s  są s ied n ich  

św in in ę , bekony i k ie łbasy , a p rzy ­
wozi spow ro tem  w idoczn ie  różne  

bak cy le  i m ikroby, skoro p. Rożen  
fe ld  żali się aż  w  ten sposó b :

„N a  Litwie ( 170.000 Żydów) sytua­
cja ludnc-ści żydowskiej pogorszyła się 
katastrofalnie. Pod wpływem idących 
z Niemiec nastrojów, zaznaczają się 
hardzo niebezpieczne tendencje. Kupcy 
litewscy uchwalili na ostatnim swym 
kongresie rezolucję, w której domagają 
się usunięcia Żydów z życia gospodar­
czego. Inteligencja litewska, młoda, 
gdyż powstała dopiero w  ostatnich la- 
taih, staje dę coraz bardziej agresyw­
ną w stosunku do st irszej inteligencji 
żydowskiej. W ielu Żydów wykluczo­
nych zostało 7 adwokatury, aczkolwiek 
obecnie jeszcze Żydzi reprezentowani 
są w tym zawodzie w proc. Pochód

'przeciw ko Żydom nie ominął również 
żydowskiego stanu rzemieślniczego. 
Przygotowana jest obecnie ustawa rze­
mieślnicza, która ma głównie na celu 
ruinę rzemiosła żydowskiego. N a  wyż- 1 
szych uczelniach panuje zasada nume- 
rus clausus**.

A b y  s tw ie rd z ić  i zam an ife sto ­
w ać L itw in o m  sw ó j p a tr jo tyzm  

L itw acy  obro tn i s tw o rzy li n ied a ­
wno „Ż y d o w sk ą  Sek c ję  Z w iązk u  
W y z w o le n ia  W i ln a " .  N a  czele tej 
Sekcji stan ę li pp. S ch ap iro  i R u -  
b in ste jn os. N ic  to nie pom ogło . 
Z ro b ili się w ięc  nam iętnym i p a ­
trio tam i k ła jp edzk im i, w ro g a m i  
au tonom ji M e m e llan d u  i M em el- 
m anów , a ten sam  Jakób  R o b in ­
son, który  w  G en ew ie  w  o rg a n i­
zac jach  m n ie jszo śc i n a rodow ych  
w y g ła sza ł m ow y  i za p ien iądze  
n iem ieck ie tau s  R e ich sm itte ln  —  

pisze b e r liń sk i N a z i  A n g r i f f )  w y -  
ciawal p u b lik ac je  także i an typo l­
skie, teraz  ostatn io  wrzy w a ł n a ­
m iętnie do k ru c ja ty  na H ack en - 
kreutzów . do bo jkotu  H ackenK reu  
tzów, do ra to w a n ia  u k och an e j L i ­
tw y  przed za lew em  n iem ieck im !

I  to n ic n ie pom ogło .
J u ż  w  m ow ie  p rezyden ta  Sm e- 

tony z 15 p aźd z ie rn ik a  1933 by ły  

akcenta m ocne w  tonie... N a  z jeź- 
dzie rz ą d o w y c h  T au tin in k ó w  

tw a rd o  o kon ieczn ośc i g o s p o ­
d a r c z e j  n iep od leg ło śc i L i ­
tw y  m ó w ił z h it le ro sk a  m in iste r  
R asten ius... P ism o  „G los N a ro d u "  

( „ T  a u t o s  Z  o d i s “ )  sta le  
pisze o kon ieczności w y s ied len ia  

o lbrzym iego  n a jazd u  170.000 Se- 
m itów . N o , a ostatn io  i dz ie ln i 
S zau lis i ju ż  p rzesta li czep iać  się  

i szyk an ow ać  Polaków 7 (g d z ie  ich  

sk ie ro w y w a li w ie lc y  pu b licy śc i 
litew scy , pp. K a p ła n  i K a g a n ) ,  a le  
zaczyn a ją  u p rzyk rzać  nieco życie  

w ła śn ie  K ap łan o m  i K agan om , 
S zap irom  i R u b in ste jn om , Soło- 
wiejczykcftn i S a u e rw e in a so m —

T ak  to w  tych m a łych  p ań st ­
w ach  (p  o n y  - s t a t e s )  
b u f o r o w 7 y c h  u ło ży ły  się 

stosunki d la  tych, k tórzy  dużo na- 
grzeszy li s w ą  b u f o n a d ą .

N a jb liż s z a  p rze ja żd żk a  „ P o lo ­
n ią "  do S k an d y n aw ji.

SUCHARD

k * * * *  PRZECIW GRYPIC A
no bycia ^szędzt*

Szykanowanie
p o ls k ic h  r o b o t n ik ó w

U m iz g i dyp lom atyczne s w o ją  
d ro gą , a t rak to w a n ie  P o la k ó w , o- 
by w a re li gd ań sk ich , jak o  d ru g ie j  
k a teg o r ji o by w a te li, s w o ją  d ro ­
gą . O sta tn io  n a  te ren ie  W  M .  
G d ań sk a  w  m ie jsco w o śc i M e isters  
w a ld e  usun ię to  z p ra c y  ro bo tn i­
ka J ó ze fa  S to lc a  za od rzucen ie  
p ro p ozy c ji p ra c o d a w o ó w  je go ,  
F re d e ró w , dotyczących  w s tą p ie ­
n ia  do h it le ro w sk ie go  kon nego  od 
d z ia łu  sztu rm ow ego .

N ie  kon iec na tem. S to lca  a re ­
sz to w an o  pod  zarzu tem  p rzech o ­
w y w a n ia  b ron i, m im o tego , że re ­
w iz ja  w  dom u je g o  p rzep ro w ad zo  
na przez ż an d a rm a  i so łtysa  
B lum kego , w y n ik u  n ie  da ła .

D la  tychże p o w o d ó w  w y d a li li  
ci sam i p ra c o d a w c y  d ru g ie g o  ro ­
bo tn ika  P o la k a  —  R o go w sk ie go ,  
rów n ież  bez ja k ie go k o lw iek  w yna  

grodzen ia .

'&&mi inizm jawny i uxr/ty
weale listu pasterskiego

Podając przedwczoraj, wcześniej 
od reszty prasy, streszczenie listu 
pasterskiego Episkopatu, zmuszeni 
byliśmy podać jedynie zasadnicze 
jego wytyczne. Obecnie podajemy  
bez skrótów7 ustęp, który najw ięk­
sze wyw-olał echo w  społeczeń­
stwie. Jest rozdział listu, traktu­
jący o niebezpieczeństwie komu- 
nistycznem.

O statn ie  n iebezp ieczeństw o , na  
które p rag n iem y  w7skazać, to p ro ­
p a g a n d a  kom un izm u. N ie  m am y  
tu na m yśli z b liżen ia  po lityczn e­
go, które po u su n ięc iu  p rzeszkód  
dobrego  stosunku  sąs iedzk iego  na

CYFRY M0W1Ą SAME ZR SIEBIE
P . K . O .

1932 R O K R O K  1933

az ie ii się. i tu ta j na hacu » w * j -  
nie k ap ita listyczne , którym  prze-' 
w o dzą  p ro f. Z iew  (ożen ion y  z 

„ a n g ie lk ą " )  i in żyn ie r M uszkat  
(v e ! M ak ab : 1, o raz  na sym patj ków

522.854,048, —  z ł .

203.493.677,15 „ 
423.933.887,97 „ 

35.313.019,22 „ 
33.068.825,31 „

1.020.547
M IL JA R D Ó W

W Y S O K O Ś Ć
W K Ł A D Ó W

G O T 0  W  K A

L O K A T Y  W Ł A S N E

N IE R U C H O M O Ś C I

R E Z E R W Y

ILOŚĆ K L IE N T Ó W

z ł . 713.499.869,63

„ 241.483.297,93 
„ 502.921.457,77 
„ 43,288.572,87
„ 39.955.271,91
1.226.993

M IL JA R D Ó WM IL JA R D Ó W  9 9  A  ^  „  a t o m u  O f i  M ILJAR L U W
z t  T Y C  I L Ł  O B R O T  R O C Z N Y  * 0  o i  ' c h

P E # ^ Ś Ć — ZAUFANIE
Dygnitarze nwimrsw

LSI z Podhala
\ K o re sp o n d en c ja  w ła s n a ).

N o w y  T a r g  w  lutym .

P rzy zw y c za iliśm y  się ju ż  d a w ­
no do różnych  sp raw ek  san ac ji, c 
czem n iem al k ażda  gazeta  (o c zy ­
w iśc ie  n ie za leżn a ) c o d z ie n r^  P 1'  

sze.
N ie  zaszkodzi je d n a k  dorzucić  

jeszcze je d n e go  św ia tk a  z N o w e ­
go T a rg u , gdzie  n iezn an i i nie* 
w y k w a lif ik o w a n i lu dz ie  opano ­
w a li  ca łk ow ic ie  K asę  Chorych. 
M a g is t ra t , K o m u n a ln ą  K asę  O - 
szezędności z te j ty lko  przyczyny, 
że p rzy  każde j sposobn ość ' śp ie ­
w a j ą :  „M y , d z ie w ię łn a s ta  b ry g a ­
d a " .

Z „ a s ó w "  pow iatu  N ow 7ego T a r  

gu  w ym ien ić  n a leży  p  starostę  
K o m in k a , w ice sta ro stę  (pod obn o  

żvda. F u lle ra , kom isarza  M a g is t ra  

tu S tach on ia , i n ie jak iego  D ru ż -  
back iego .

S an ato rzy  m ie jsco w i s ta w ia ją  

sobie za punkt am b ic ji zniszczyć  

p o tężn ie jący  c ią g le  O bóz  N a ro ­
dow y, a le  to p o w od u je  w ręcz  od ­
m ien ny  skutek.

U s i ł u j e  s i ę  n i s z c z y ć  n a r o d o w ­
c ó w ,  a  t y m c z a s e m  u r z ę d y  w s z e l ­
ki,.- n i e  f u n k c j o n u j ą  n a l e ż y c i e .

W y rzu c a ^ s ię  sum iennych  i p r a ­
cow itych  u rzędn ików 7 za to ty l­
ko, że b ra t  lu b  dz iadek  b y li czy

też g r a w itu ją  w  stronę  Obozu  

N a ro d o w e g o . N a jw ię k sz y m  k rzy ­
kaczem  je s t  p. D ru żbac k i, k tóry  

p rze ś lad o w a n iem  O bozu  N a ro d o ­
w eg o  s ta ra ł się w s ła w ić , aby  0- 
siąśe , ja k  mów-ią, na stolcu P r e ­
zyden ta  m. N o w e g o  T a rg u .

M ia n o w a n y  on został dyrekto ­
rem  K K O „  a oprócz tego n ie w ia ­
dom ym  d la  nas sposobpm  opan o ­
w a ł c a łk ow ic ie  życie po lityczn e  i 
gosp od arcze  sto licy  P o d h a la , N . 
T a rg u .

D y rek to rs tw o  p. D rużbae.k iego , 
je st  d z is ia j podobno  pod znakiem  

z apy tan ia  z pow7odu pew n ych  n ie ­
d ok ładn ośc i w kasie.

M oże je d n a k  u ra tu ją  go liczn i 
żydzi, d la  k tórych  p. D . by l n a j­
w ie rn ie jszy m  p rzy ja c ie lem  i s łu ­
gą , d la  d u ch o w ie ń s tw a  k ato lic ­
k iego  zaś je st  n ie u b ła ga n y m  w ro ­
giem .

A n i  rząd , an i P ań stw 7o na m- 
czem  n ie  zysku je , skoro tak i P- 
D ru żb a c k i bezpraw -n ie rep rezen ­
tu je  ja k ą ś  w ładzę , każąc areszto - 
w7ać n iew in n y ch  ludzi prz> w y - 
bo rach  sam o rządow y ch  i w7 in ­
nych zresztą  w ypadkach .

Jednocześn ie  zas co tycłzien 
niem al p o w sta ją  w  pow iec ie  no­
w e p laców k i Obozu N a ro d o w e g o ,  
któryAh gęsta  sieć p o k ry w a  ju z  

P o d h a le - H . K .

s tąp iło  m iędzy  P o lsk ą  a 'S o w ie t a ­
mi pod  w zg lęd em  m ięd zy n a ro d o ­
w ego  w sp ó łży c ia . U m a c n ia ją c  po ­
kój na sw e j g ra n ic y  w sch o d n ie j, 
P o lsk a  p rzyczyn ia  s ię  w a ln ie  do 
u tw orzen ia  poko ju  eu rope jsk iego , 
k tórego  je s t  szczerą  i za s łu żon ą  
rzeczn iczką.

C hodzi nam  o co innego , a m ia ­
n ow ic ie  o to, że p ew n e  zo rgan izo ­
w an e  i luźne g ru p y  w o ln om yśli- 
c ie lsk ie  u p r a w ia ją  ju ż  o tw a rc ie  
t. zw . zb liżen ie  id eow e , czyli uczą  
m yśleć po bo lszew ick u , sze rzą  boi 
szew ick i sposób  z a p a t ry w a n ia  się  
na życie, na  spo łeczność, na relc;, 
g ję  i etykę. W e d łu g  n ich  n iem a w  
kom un izm ie nic tak iego , coby  nas  
zasadn iczo  z rażać  lu b  od straszać  
m ogło. O w szem  tw ie rd zą , że z 
tre śc ią  bo lszew izm u  m ożn aby  się  

p rzy  pew7nych zastrzeżen iach  i po  
p raw K ach  pogodz ić  a n aw et n a le ­
ża łoby  ezem prędze j kom un izm  w  
P o lsce  w p ro w a d z ić , ja k o  n iezaw od  
ne le k a rs tw o  na w szystk ie  n iedo ­
m ag an ia  życ ia po lsk iego . B o  bo l- 
szew izm . w e d łu g  nich, to w yższy  
stop ień  k u ltu ry  i postępu , na któ- 
r jm  ludzkość będzie  inna n iż dz i­
s ia j, bo  doskona lsza , sw obodn a , 
szczęś liw a . W ię c  n a leż j się w y le ­
czyć z uprzedzeń , osw7oić się z 
tem o b jaw ien iem  ze W s c h o d u  i jak  
n a jszy bc ie j je  w p ro w a d z ić . T o  a 

nie co inn ego  znaczy  zb liżen ie  kul 
tu ra ln e , sze rzone  n iety lko  konspi 
r a e y jn ie  p rzez a je n tó w  p rz e w ro ­
tu św ia to w e go , a le  k rzew ion e  0- 
tw7a rc ie  i p u b liczn ie  p rzez pisrna  

i p rzez  le ga ln e , znane  o rg a n iz a ­
cje. P rze d  tą p ro p a g a n d ą  kom u­
nizm u n a ju s iln ie j W a s  p rzes trze ­
gam y . Id e o lo g ję  bo lszew ick ą  n a le ­
ży b e zw zg lęd n ie  odrzuc ić , cho- 
c ia ż b r  tylko  d la  jej w o jo w n iczeg o  
stosunku do B oga , re lig ji  i d la  
sprzeczne j z p raw e m  B ożem  i na - 
tu ra i nem etyki o gó ln e j, spo łecz ­
nej i rodzin n e j. K om un izm  żadn e ­
go n a rodu  nie u szczęś liw i, bo jest  
w sw ych  za ło żen iach  n iezgodny  z 
n a tu rą  ludzk ą . A  choc iaż  m ógł 
dokonać n ie jed n ego  dzieła  w  dzie 
dżin ie  technik i, to zaw sze pozo­
s tan ie  je g o  hańbą , że znaczy! 
sw ó j pochód niesłychanym , teno­
rem  i n ieop isan em i b ezeceń stw a ­
mi. K om un izm  je s t  w  da lszym  cią  
gu  n a jg ro źn ie jszem  n iebezp ieczeń  
stw em  dla k u ltu ry  św ia ta  i n o r ­
m alnego  rozw o ju  ludzkości. B o l-  
szew izm  pozosta je  n ad a l za razą , 
przed k tórą  ch ron ić  się  p o w in n y  
p ań stw a  i narody . C o k o lw iek  w  
nin ie jszym  lic ie  p isa liśm y  o w a lc e  
z w ia rą  i K ośc io łem , o gro źn y ch  
przew ro tach  w  dz iedz in ie  m o ra l­
nej, o z ag ład z ie  życ ia  rod z in n e ­
go, o n iszczen iu  z rode ł życ ia n a ­
rodów , w szystko  to s ta n o w i osno­

wę bo lszew izm u  i zosta ło  w  S ow ie  

tach p rzep ro w ad zo n e  do ostat­
nich g ra n ic . T o  też u bo lew am y  
nad tem, że w  n iektó rych  o rg a n i­
zac jach  w p a ja  się  w  m łode um y ­
s ły  i serca  k ie ru n k i ra d y k a ln e  i * 
an tykośc ie lne , które i pod w z g lę ­
dem  re lig ijn y m  i obycza jo w ym  są  
ja k b y  przedszko lem  bo lszew izm u  

Co g o rsz a  s tw ie rd z ić  m usim y, że 

n a  s tan o w isk u  kom un istyeznem  

stanę ło  s to w arzy szen ie  pod  naz  
w ą  „ L e g jo n u  M ło d y c h ". Miniu 

p rzec iw n ych  ośw iad czeń , od rzuca  

on ch rze śc ijań stw o . Z w a lcza *  K o ­
ściół. M io ta  o szcze rs tw a  na S to li­
cę św . i n a  o rg a n iz a c je  k ato lick ie . 
Ż ą d a  ro zd z ia łu  i w a lk i P a ń s tw a  

z K ośc io łem . O d rzu ca  k ato lick ie  

n orm y  etyczne a godz i się  n a  bo i 
szew ieką  m o ra ln o ść  i na bo lsze ­
w ic k ą  etykę społeczną P r o p a g u je  
w o ln ą  m iło ść  i n ap ię tn o w an e  
przez K o śc ió ł po jęc ie  m a łże ń ­
stw a . Tem i zasadam i są w y p e łn io  

ne p u b lik ac je , r e fe ra ty  „ L e g jo n u  

M ło d y c h ". Jest to tem  g ro ź n ie j­
sze, że z „ L e g jo n u  M ło d y c h "  do ­
b ie ra  s ię  in s tru k to ró w  d la  „S tra ­
ży P r z e d n ie j" ,  re k ru tu ją c e j się z 
u czn iów  szkó ł ś redn ich .

P o tę p ia ją c  to z asad n icze  w ro ­
g ie  s tan ó w  ko „ L e g jo n u  M ło ­
d y c h "  w o bec  n au k i i etyki ch rze ­
śc ijań sk ie j, w y ra ż a m y  n ad z ie ję , 
że lep sza  część tego  zespo łu  spo ­
w o d u je  w  n im  zm ianę  k ieru nk u  
id eow ego . Jeże li to n ie  n astąp i i 
je że li w  p ism ach  i w y k ład a ch  w  

da lszym  c ią gu  t rw a ć  będ zie  do ­
tych czasow e  n a sta w ie n ie  an tyk a ­
to lick ie  i kom un istyczne , trzeba  
będ zie  u w ażać  „L e g jo n  M ło d y c h "  
za s to w arzy szen ie  potępione p rzez  

K o śę ió ł w  m yśl p r a w a  k an on ic z ­
nego.

N a jm i ls i !  N ie  m ożem y w  liśc ie  

pastersk im  om ów ić  w szy stk ich  
b rak ó w  i po trzeb  d z is ie jsze go  t y ­
cia. P od a liśm y  w am  k ilk a  u w a g  i 
w skazań , na k tóre  czeka liśc ie . 
St eszczam y  je  w  te j m yśli, że 

~Iska m u si pozostać ch rze śc ijan  
ska, n ie  m oże i n ie p o w in n a  stać  

się w o ln o m y ś ln ą , bezbożn icza , 
b o lszew ick ą . Życ ie  po lsk ie  m oże  

się rozm a ic ie  u k ład a ć  pod w z g lę ­
dem  spo łecznych  u stro jów , a le  
du ch  je g o  m usi być  C h rystu sow y  

W ię c  n ie w o ln o  onn iżać id ea łó n  
ch rześc ijań sk ich . N ie  w o ln o  rezy  

gn o w a ć  z p ra w d y  k a to lick ie j. N ie  
w o lno  czynić u stę p stw  w  tem, co 

je s t  p raw e m  Bożem . N a to m ia s t  
d u ch a  ch rze śc ijań sk ieg o  n a leży  

pog łęb iać , bo  ch rze śc ijań stw o  

płytk ie  i n iekonsek w entne  p o w o ­
d u je  k lęsk i, t ra c i m oc zdobyw czą  

i n ie  k sz ta łtu je  du ch a  czasów .

Połączenie „Modrzejewskich”  z Hantkenr
R e d u k c ja  1 0 0  p r a c o w n ik ó w  w  Z a g łę b iu

W  o statn ich  dn iach  p rz e p ro w a ­
dzona zo sta ła  fu z ja  dw óch  n a j­
w ięk szych  z ak ła d ó w  p rzem ysłu  

m eta lu rg iczn e go , d z ia ła jących  na  
teren ie  Z a g łę b ia  D ą b ro w sk ie g o  w  
S osn o w cu . P o łą cz y ły  się w  jedno  
p rz ed s ięb io rs tw o  „M o d rze je w sk ie  
Z a k ła d y  G órn iczo  - H u tn ic z e "
Sp. A kc . z „T o w a rz y s tw e m  Z a ­
k ład ó w  M eta lo w ych  B . H a n tk e "

Sp. A kc .
O ba  zak łady  z a t ru d n ia ć  będ ą  

razem  2500 robotn ików  W  zw iąz  
ku z  po łączen iem  tych  zak ład ów  

p rzep ro w ad zo n a  zostan ie  w n a j­
b liższym  czasie re d u k c ja  p ra c o w ­
n ików  um ysłow ych , zatrudn ionych  
w  tych zak ładach . Z  170 p ra c o w ­
n ików  um ysłow ych  zredu k ow a­
nych będ zie  około  100  osób.
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Kmm& zajście n 40 zł.
T e o f i l a  Ś w i t a ł o w a ,  ó M a j d a ń s k a  

4 4 ) ,  e m e r y t k a ,  n i e  m a j ą c  g d z ie  
p o m i e ś c i ć  s w y c h  r z e c z y ,  z ło ż y ła  
c z ę ś ć  i c h  n a  p r z e c h o w a n i e  w  m i e ­
s z k a n i u  s t o l a r z a ,  P a w ł a  Z ic l s k i e -  
g o ,  ( Ś l i s k a  5 4 ) ,  z g a d z a j ą c  r . j  p ł a ­
c ić  z a  t o  m i e s i ę c z n i e  10 zł.

W c z o r a j  t .  j .  po  u ł y w i s  c z t e ­
r e c h  m i e s i ę c y  S w i ta lo w e .  p r z y s z ł a  
d o  Z ie l s k i e g o  z a b r a ć  m e b l e ,  le c z  
n a l e ż n o ś c i  u i ś c i ć  n i c  c h c i a ł a .  W e ­
z w a ł a  t e d y  p o l i c j a n t a .  T e n  z a r z ą -  
d a ł  o k a z a n i e  d o k u m e n t u  i m i e j s c a  
z a m i e s z k a n i a  ś w i t a ł o w e j ,  p c c z e m  
o d d a l i ł  s ię .

P o  p e w n y m  c z a s . e  2 6 - l e t n i a  J a ­
n i n a  Z a k r z e w s k a ,  s ą s i a d k a  m a łz .  
Z i e l s k i c h ,  ż o n a  f r y z j e r a ,  s p o t k a w -  
s z y  S w i t a ł o w ą  n a  u l i c y  p r z e d  t y m ­
że  d o m e m  z w r ó c i ł a  j e j  w g r z e c z ­
n y  s p o s ó b  u w a g ę ,  że  z u p e ł n i e  n i e ­
s ł u s z n i e  w e z w a ł a  p o l i c j a n t a ,  p o ­
w i n n a  n a l e ż n o ś ć  u i ś c i ć  i r z e c z y  
w t e d y  z a b r a ć .

U w a g a  t a  o b u r z y ł a  d o  t e g o  s t o p  
n i a  S w i t a ł o w ą ,  że  u b l i ż y ł a  s ł o w n i e

Z a k r z e w s k i e j ,  n a s t ę p n i e  w y j ę ł a  z 
k i e s z e n i  o s t r e  n a r z ę d z i e ,  p r a w d o ­
p o d o b n i e  d ł u t o  i u g o d z i ł a  Z a k r z c v r  
s k ą  w  p l e c y .  G d y  n a p a d n i ę t a  o d ­
w r ó c i ł a  s i ę ,  z b r o d n i a r k a  z a d a ł a  
d r u g i  c io s ,  w y b i j a j ą c  l e w e  oko .  
Ś w i t a ł o w a  b y ł a  w  t i / w a - z y s t w i e  
s w e g o  k o c h a n k a  J a n a  Z w i e r z c h o w  
s k i e g o  i d w ó c h  k o b i e t ,  p r z e t o  n a ­
rzędzi* z b r o d n i  k o m u ś  o d d a l a .

N a d b i e g ł y ,  n a  k r z y k  n i s z e z e ś ł i -  
w e j  K o b ie ty ,  p o l i c j a n t  z V I I I  k u m .  
m ie s z c z ą c e g o  s i ę  w  s ą s i e d n i m  d o ­
m u  o d p r o w a d z i ł  S w i t a ł o w ą  d o  a -  
r e s z t u .  R a n n ą  Z a k r z e w s k ą  - p a ­
t r z y ł o  P o g o t o w i e ,  p r z e w o ż ą c  do 
I n s t y t u t u  O f t a l m i c z n e g o ,  g d z ie  
w k r ó t c e  d o k o n a n o  o p e r a c j i ,

Z a z n a c z y ć  n a l e ż y ,  iż w y p a d e k  
t e n  w y w o ł a ł  o l b r z y m i e  - b i e g o w i s -  
ko, w s k u t e k  c z e g o  k i l k a  o b u r z o ­
n y c h  k o b i e t  p o b i ł o  p i ę ś c i a m i  S w i ­
t a ł o w ą ,  d o p i e r o  p o l i c j a n t  z d o ła ł  j ą  
o b r o n i ć .  D e c y z j ą  s ę d z i e g o  ś l e d c z e  
go ,  S w i t a ł o w ą  z w o l n i o n o ,  l e c z  o d ­
d a n o  j ą  p o d  d o z ó r  p o l i c j i .

Lekarze ustalą wiek poborowych
W  n a jb l iż szy m  r o k u  p o b o ro w y m  

ro zp o czn ie  s ię  p o w o ły w a n ie  d o  sze ­
regów  m ężczyzn ,  k tó r y c h  d a t a  u r o ­
d z en ia  p r z y p a d a  n a  o k re s  z a w ie r u ­
chy  w o je n n e j .  P o c z ą w s z y  od  ro c z n i ­
k a  1914 w ładze  w o jsk o w e  p r z e w i ­
d u ją  d u ż e  t ru d n o śc i  p r z y  u s t a la n iu  
w ieku  p o b o ro w y c h  sp o w o d u  z ag in ię ­
c ia  k s i ą g  m e t r y k a ln y c h  w  o k r e s '0

w o jn y  św ia to w e j  i tp .  W  z w ią z k u  z 
pow yższem  M in i s t e r s tw o  S p r a w  
W ew n. w  p o ro z u m ie n iu  z M . S. 
W o jsk .  zalec i ło  o rz e k a n ie  p rz e z  k o ­
m is je  p o b o ro w e  w  d ro d z e  e k s p e r ty ­
zy l e k a r sk ie j ,  ozy s t a j ą c y  do  p o b o ru  
p rz ek ro c zy ł  w ie k  w y m a g a n y .  K o m i ­
sjo  l e k a r sk ie  o k re ś la ć  b ę d ą  p r z y p u ­
szcza ln y  w ie k  poborow ego ,  w ra z ie  
b r a k u  d o k u m en tó w .

ledy na WiSla ruszała
Zator pod Nieszawą

Daiszy ciąg afery Z. T. K.
Śledztwo w  sprawie Guterman?

W  d n iu  w c z o ra j s z y m  zak o ń czo n e  
z o s ta ło  d o ch o d zen ie  w ła d z  p o l ic y j ­
n y c h  w  g ło śn e j  s p r a w ie  w y s ta w y  o b ­
r a z ó w  m a l a r z a  A b r a m a  G u te r m a n a  
w lo k a lu  Ż y d o w sk ieg o  T o w a rz y s tw a  
K ra jo z n a w c z e g o .  W y s t a w a  t a  by ła  
j e d n y m  z  p o w o d ó w  zaw ie sz en ia  Ż. T. 
K. Z. S p o ś ró d  52  z a t r z y m a n y c h  o b ­
razó w ,  u z n a n o  z a  n ie c e n z u ra ln e  7.

O b r a z y  n i e z a k w e s t jo n o w a n e ,  w  ilo­
ści 43 ,  z o s ta ły  w  d n iu  w c z o ra j s z y m

w y d a n e  G u te rm a n o w i .  J e d n o c ze śn ie  
U r z ą d  Ś ledczy  s k ie ro w a ł  do p r o k u ­
r a to r a  d l a  s p r a w  p o l i ty c zn y c h ,  Ko-  
żnchow skiego ,  s p r a w ę  o a u to r s tw o  i 
w y s ta w ie n ie  7 -m iu  o b razó w ,  zawie­
ra ją c y c h  o b ra z ę  g o d ła  p ań s tw o w eg o ,  
b ądź  też  o b r a ż a ją c y c h  m ora ln o ść  
p ub l iczną .

Wypadki i Kradzieże
PO RACH U NKI NO ŻO W E

Po  wyjściu z wieczornych kursów  
dokształcających z lokalu szkołv Nr. 
21 (Karolkowa 64), jed tr z uczniów, 
18-!etni Lucjan Górski (Solna 18), 
stolarz, ugodził nożem w  głow ę dru­
giego ucznia 17-letniego Bronisława 
O g ika, stolarza (Leszno 25), po­
czem zbiegł.

Ranny powrócił do szkoły, gdzie 
otrzymał pierwszą pomoc z apteczki 
szkolnej, a następnie pojechał do ara* 
bulatorjum Pogotowia. Powodem  
zbrodniczej naoaści —  była obrona 
Apolinarego bielińskiego, ucznia (Żyt  
nia 18), którego pob:' wspomniany 
Górsk;

PO STRZELENIE  DOZORCY 
NOCNEGO

Policja X V I  komis, prowadzi do­
chodzenie w  sprawie postrzelenia 
Józefa Nockiewicza, dozorcy nocne­
go, pełniącego służbę na terenie klu- 
.1 1  sportowego „W arszaw ianka", na 
rogu ul. Uniwersyteckiej i W aw e l­
skiej. Nockiewicz przez nieznanego 
sprawcę został postrzelony z rewol­
weru w  praw ą stopę. Rannego prze­
wieziono do szpitala Uz. Jezus.

W Y P A D E K  PR ZY  PR AC Y
Zajęty przy robotach ziemnych na 

Golędzinowie, 2 i -letni Zygmunt Ko­
zioł, robotnik, (Annopol), spadł z na­
sypu, doznając nadwerężenia prawe­
go stawu skokowego i potłuczenia 
rąk. Poszwankowanego opatrzyło Po 
gotowie i przewiozło ao domu.

K R W A  VE PORACHU NKI 
SĄSIEDZKIE

Przy ul. Pańskiej 104, wynikła 
sprzeczka, pomiędzy sąsiadkami: Ja­
niną Tuszyńską i Felicją Szulcową. 
Nas.ępnie pobili się mężowie sąsia- 
lek: Stanisław Szulc i Fehks Tu ­
szyński. Pierwszy zadał drugiemu 
rany tłuczone, g łow y  oraz cięte twa­
rzy i szyi. Rannego przewieziono na 
opatrunek na stację Pogotowia. 
K rw aw a bójka wyn.kła na tle pora­
chunków osobistych.

N A P A *) n a  k e l  n e r k ę
N a rogu ul. Senatorskiej i Rymar­

skiej, na 21-letnią W alerję Żółtow ­
ska, kelnerkę (O kopow a la ) ,  napadł 
nieznany sprawca, który zadał jej tę- 
pem narzędziem ranę tłuczoną głowy  
poczem zbiegł. Ranną opatrzył na 
miejscu lekarz Pogotowia.

Z B R O JN IC Lc  N A P A D Y
Na rogu ul, Podwale i Knir kiego, 

został napadnięty robc*nik, 30-letni 
Aleksander Fajęcki (Zaw iszy  30), 
który został ranny tępem narzędziem 
W głowę. .

 N a  rogu ul. Tow arow e ] i Kroch
malnej, został napadnięty i ] zez kil­
ku nieznanych sprawców i pobity Uu- 
tełkami, 48-letni Wincenty Rogoz.n- 
ski, murarz (O grodow a 61). Otizy- 
mał on 3 rany tłuczone głowy i pra­
w ej ręki.

Sprawcy zbiegli.
r a b u n e k

NA UL. M ARSZAŁKOW SKIEJ
Stefanja W ojtaszkówna, nauczy­

cielka (w ieś Kornac.ce, gm. Opa­
tó w ), podążała ul. Marszałkowską na 
dworzec Główny. Przy zbiegu u l 
Chmielnej pragnęła nabyć jakąś ga- 
z ;tę, od ulicznego sprzedawcy.

W  chwili gdy otworzyła torebkę, 
wyrostek porwał monetę 10-zlotową  

' z torebki i zbiegł. Ograb,ona wszczę­
ła alarm, lecz abus, korzystając z 
tłoku przechodniów zb.egl uł. Chmiel­
na do Zielnci. Zarządzony pościg me 
dał wyniku, ‘poszkodowana zameldo­
wała o tem w  1 komis, koiejowyni na 
dworcu Głównym

K R W A W  A B o j K
N a  rogu ul. CzermakGWSklfcj i Prze 

myślowej, 12-1:4nl W ładysław  For.n, 
elektrotechnik (Solec 37), bęu ]C  ̂ p.- 
jam /wywołał bójkę, w  czecie Któ­
rej ZO ał zran.ony nożem w  lewy po­
liczek. Sprawca bójki zbiegł. Ranne­
go przewieziono na opatrunek na 
stację Pogotowia.

C e n tra ln e  B iu ro  H y d r o g r a f ic z n e  
D y re k c j i  D r ó g  W o d n y c h  o t r z y m a ło  
z ca łego k r a j u  m e ld u n k i ,  iż w z ro s t  
t e m p e r a t u r y  sp o w o d o w a ł  ru sz a n ie  
się  lodów n a  r z ck u ck  po lsk ich .  S p ły ­
n ę ły  j u ż  częściowo lo d y  n a  W iś le  w 
g ó rn y m  biegu .

P o d  N ie sz a w ą  n a  s k u t e k  r u sz a n ia  
lodów  u t w o r z y ł  s ię  4  k i lo m e tro w y

z a to r ,  k t ó r y  n a r a z ić  jeszcze  n ic  z a ­
graża  b e zp ieczeń s tw u .  O dw ilż  sy g ­
n a l iz o w an a  j e s t  ró w n ież  n a  d o p ły ­
w ach  g ó rsk ic h ,  ni. in .  ru sz y ć  m ia ł  
W is łok .

N a  W iś le  p o d  W a r s z a w ą  z ao b se r ­
w ow ano  w  c iąg u  o s ta tn i :  j d o b y  p ę ­
k a n ie  lodów  sp o w o d u  n a g ie g o  to p ­
n ien ia  po w ło k i  lodowej.

Handel mięsem I wędlinami
nieznanego pochodzenia

Komisarze muszę płacił
p o d atek  dochodow y

W o b e c  z ac h o d zą cy c h  w y p a d k ó w  
n o m in o w a n ia  k o m is a r z y  d l a  in s ty tu -  
cyj  k r e d y to w y c h ,  p rz e d s ię b io r s tw ,  
z w iązk ó w  k o m u n a ln y c h  i tp .  w y j a ś ­
niło  M in i s t e r s tw o  SkarDU, iż  od  u- 
p o sa ż eń  k o m is a ry c z n y c h  za rządców  
p o t r ą c a n y  m a  b y ć  p o d a te k  do ch o d o ­
w y  w e d łu g  z a s a d  ogóln ie  o b o w ią zu ­
jący ch .

Mistrz w „trzech Karlach"
w  a reszc ie

D o  s t a r o s t w a  g r o d z k i e g o  W a r -  
s z a w a - P ó l n o c  w p ł y n ę ł o  k i l k a n a ś ­
c ie  s p r a w  n a  t l e  u r z ą d z a n i a  u -  
l i c z n y c h  g i e r  h a z a r d o w y c h  w  
„ T r z y  k a r t y " ,  „ Ł a ń c u s z e k "  i t .  p .  
S a d  s t a r o ś c i ń s k i  s k a z a ł  w d n i u  
w c z o r a j s z y m  o r g a n i z a t o r a  u l i c z ­
n y c h  g i e r  h a z a r d o w y c h  J ó z e f a  
P a w ł o w s k i e g o  n a  t r z y  d n i  b e z ­
w z g l ę d n e g o  a r e s z t u .

Ostateczny term in
re jes trac ji p n a z d d w  

m echanicznych
W ła d z e  a d m in is t ra c y jn e  w y d a ­

ły p rzyp om n ien ie  o obow iązk u  
z g ła sz a n ia  do r e je s t r a c ji  p o ja z ­
dów  m ech an iczn ych  w  te rm in ie  
nie późn ie jszym  n iż  1 -go  m arca  

r. b . N ie z a re je s t ro w a n e  w  tym  
te rm in ie  sam ochody , b ęd ą  w y co ­
fa n e  z ruchu .

Listonosze
będa uzbro jen i

D łu g o t iw a łe  z ab ieg i  Z w iąz k u  U- 
rz ęd n ik ó w  P o c z to w y c h  o p r z y z n a n ie  
p r a w a  do  b e z p ła tn y c h  pozw oleń  n a  
b roń  w  z w ią z k u  z  w y k o n y w an y m i  
przez n ich  czy n n o śc iam i ,  zo s ta ły  p o ­
z y ty w n ie  z a ła tw io n e  p r z e z  p .  M in i ­
s t r a  P o c z t  i T e le g ra fó w .  W  m yśl  za ­
r z ąd z e n ia  M i n i s t e r s tw a  P o c z ty ,  bez ­
p ł a t n e  wozwolenia  n a  b r o ń  u d z ie lane  
b ę d ą  l is tonoszom  p ie n ię ż n y m ,  d o r ę ­
czycie lom  p o c z to w y c h  p a c z e k  w a r ­
tośc iow ych ,  j a k  i p ra c o w n ik o m  k a ­
sow ym , d lu  u ł a tw ie n ia  im  ochrony  
osob is te j ,  g d y ż ,  j a k  w iad o m o ,  w  o- 
s t a tn i c h  cznsach  m ia ły  m ie jsc e  l icz­
ne w y p a d k i  n a p a d ó w  ra b u n k o w y c h  
na l is tonoszów .

Kupiec żydow ski
u n ry t dochód 

m  w ysokości l38.uQ0 z l.
W  w y n ik u  p r z e p r o w a d z o n y c h  o- 

s t a tn i o  l u s t r a c y j  p o d a tk o w y c h ,  z a ­
k w e s t io n o w a n e  z o s ta ły  p rz ez  w ład ze  
sk a rb o w e  do ch o d y  w ła śc ic ie la  ezte-

reh  p o sesy j  w  W a r s z a w ie  p r z y  ul. 
K a rm e l ic k ie j ,  N o w o lip iu  i Ż e laz n e j—  
I z r a e la  L ip szy c a .  W o b ec  s tw ie rd ze n ia ,  
że L ip szy c  p o  l ik w id a c j i  h u r to w e g o  
s k ł a d u  m a n u f a k t u r y  p r z y  ul.  Gesiej. 
14 u t a i ł  p rz e d  S k a r b e m  P a ń s t w a  
d o ch o d y  s ięg a t jec 138.000 zł. w c ią ­
g u  j ed n e g o  r o k u  p o d a tk o w eg o ,  na  
w niosek  X I  U r z ę d u  Sk a rb o w e g o  
L ip szy c a  u k a r a n o  g r z y w n ą  w w yso­
kości 700.000 zł. G rz y w n a  z ab e zp ie ­
czo n a  z o s ta ła  h ip o te c zn ie  n a  n ie ru -  

I okom ościaoh u k a ra n e g o .

l o t n i  k o n t r o l e r z y  s a n i t a r n i ,  p o d  
k i e r u n k i e m  l e k a r z a  s a n i t a r n e g o  
I  m i e j s k i e g o  o ś r o d k a  z d r o w i a ,  d o ­
k o n a l i ,  p r z y  u d z i a l e  f u n k c j o n a r -  
j u s z ó w  P .  P . ,  o b ł a w y  n a  t e r e n i e  
S i e k i e r e k ,  p r z y c z e m  w  j a t c e  L u  
e j a n a  R y b a k a  i W ł a d y s ł a w a  R a -  
w i c k i e g o  p r z y  u l .  N a d r z e c z n e j  8, 
z n a l e z i o n o  m ię s o ,  p o c h o d z ą c e  z

p o t a j e m n e g o  u b o j u  o r a z  w ę d l i n y  
n i e z n a n e g o  p o c h o d z e n i a ,  a  w  j a t ­
ce  T e k l i  M a r k o w s k i e j  p r z y  u l .  
C z e r n i a k o w s k i e j  1 0 4  —  w ę d l i n y  
n i e w i a d o m e g o  p o c h o d z e n i a  i  w  
s t a n i e  r o z K ła d u .

M i ę s o  i w ę d l i n y  s k o n f i s k o w a n o  
a  w i n n y c h  r z e ź n i k ó w  p o c i ą g n i ę t o  
d o  o d p o w i e d z i a l n o ś c i  k a r n e j .

Jeszcze jeden kartel
fabryk i mebli g ętych

J a k  się  d o w ia d u je m y ,  w  d n ia c h  
na jb liższych  n a s t ą p i  k a r te l i z a c j a  f a ­
b r y k  m eb l i  g ię ty c h .  N ow y k a r t e l  
p r o w a d z ić  b ęd z ie  c e n t r a ln e  b iu ro  
sp rz e d a ż y  p o d  n a z w ą  „ W s p ó ln e  b i u ­
ro  k o n t r o ln e  f a b r y k  m eb l i  g ię ty c h  
w P o lsc e " .  B iu ro  u tw o rz o n e  będzie  
p r z y  Z w ią z k u  P rz e m y s ło w c ó w  w 
K r a k o w ie .

K a r t e l  z m ie rz a  do  ra c jo n a l i z a c j i  i 
s t a n d a r y z a c j i  w y tw ó rc zo śc i  o raz  do 
w p ro w a d z e n ia  oszczędnośc i  n a  p ro -  
d u k  iji ,  s p r z e d a ż y  i k o sz ta c h  p rz ew o ­
zu. B iu ro  k o n t r o l i  k a r t e lu ,  n a  p o d  
s ta w ie  o t r z y m y w a n y c h  f a k t u r ,  p r o ­
w adzić  b ę d z ie  k o n t r o lę  n a d  poszeze- 
gó lnem i f i i m a m i  co d o  u s ta lo n y c h

cen i w a r u n k ó w  sp rz ed a ż y .  B iu ro  to  
p o s ia d ać  będzie  w y łączn e  p ra w o  in ­
k a s a  na leżnośc i .

F i r m y ,  wchodza.cc w  sk ła d  k a r te ­
lu, d la  z a g w a r a n to w a n ia  d o t r z y m a ­
n ia  zo b o w iąz ań  k a r te lo w y c h ,  złożą w 
b iu rze  k o n t io ln e m  k a u c ję  w  w y so ­
kości od 10 do  50  ty s ię c y  zło tych.

K a r t e l  f a b r y k  m eb l i  g ię ty c h  p o d ­
c ina  e g zy s te n c ję  d io b n y c h  p r z e d s ię ­
b io r s tw  t .  zw. w y s o n e z a ln i ,  k tó r e  
n a b y w a ły  w  f a b r y k a c h  częśc : sk ła­
dowe m eb l i  i n a s t ę p n ie  w y k a ń cz a ły  
j c  w  sw y ch  w a r s z ta t a c h .  U m o w a  
k a r te lo w a  z a w ie ra  z a k c z  d o s t a r c z a ­
nia, t y m  p rz e d s ię b io r s tw o m  części 
sk ła d o w y c h  m eb l i  g ię ty c h .

„LartielU" I „Pan«l!s“
wnoszą o nadzór sądowy

D o  w y d z i a ł u  I i - g o  H a n d l o w e g o  
S ą d u  O k r ę g o w e g o  w  W a r s z a w i e  
w p ł y n ę ł y  t r z y  p o d a n i a  c u k i e r n i  
w a r s z a w s k i c h  o u d z i e l e n i e  im

Szkoła i życie
W e  w to re k ,  d n ia  27  b. ni. o godzi-  

n io 20-e j  w  lo k a lu  T .  N . S. W .,  
B r a c k a  18 m. 4  od b ęd z ie  się  o d c zy t  
p ro f .  d r a  B o g d a n a  N a w ro c zy ń sk ic -  
g o  p .  t .  „ H a s ło  zb liżen ia  szk o ły  do 
ży c ia" .  P o  odczycie  d y sk u s ja .  W s t ę p  
w o ln y  d l a  cz łonków  T. N .  S. W .  i 
gości.

&$cofrnarvr-Jfea/ć ctecccAci im ccńić

Lustracja piekarń
Z atarg  z p raco w n ikam i
W  z w i ą z k u  z z n o w e l i z o w a n i e m  

p r z e p i s ó w  o m e c h a n i z a c j i  p i e ­
k a r ń  p r z e p r o w a d z o n a  b ę d z i e  w  
n a j b l i ż s z y m  c z a s i e  p r z e z  s t a r o ­
s t w a  g r o d z k i e  w W a r s z a w i e ,  l u ­
s t r a c j a  p i e k a r ń ,  z a b i e g a j ą c y c h  o 
u lg i  p r z y  m e c n a n i z a c j i .  S p r a w ­
d z o n e  b ę d ą  p i e k a r n i e  p o ł o ż o n e  w  
s u t e r y n a c h  o p o z io m i e  n i ż s z y m  
n iż  p ó l  m e t r a  o d  n o r m a l n e g o .  
U l g ę  o d r a c z a j ą c ą  t e r m i n  z a s t o s o  
w a n i a  s i ę  d o  w y m o g ó w  u s t a w y  
n a  t r z y  l a t a  o‘t r z y m a j ą  t y l k o  p i e ­
k a r n i e  z  o d p o w i e d n i e m i  u r z ą d z e ­
n i a m i  s a n i t a r n e m i .  ^

- W c z o r a j  o d b y ł a  s i ę  w  o k r ę g o ­
w y m  i n s p e k t o r a c i e  p r a c y  p o n o w ­
n a  d w u s t r o n n a  k o n f e r e n c j a  w  
s p r a w i e  z a w a r c i a  n o w e j  u m o w y  
z b i o r o w e j  w  p r z e m y ś l e  p i e k a r ­
s k i m  w  W a r s z a w i e ,  g d y ż  t e r m i n  
s t a r e j  j u ż  u p ł y n ą ł  1 s t y c z n i a  r .  b. 
I  t y m  r a z e m  d o  p o r o z u m i e n i a  
n i e  d o s z ło .  O b e c n i e  o k r ę g o w y  i n ­
s p e k t o r  p r a c y  o d b e d z i e  j e d n o ­
s t r o n n e  k o n f e r e n c j e  i w  z a l e ż n o ­
ś c i  o d  w y n i k ó w  z w o ł a  p o n o w n i e  
o b y d w i e  s t r o n y .

B. Hornom k de Castro Lacerda
me m oże z lo ż y f Kaucji 10.000 z ł.

S ęd z ia  ś ledczy  I V  re w i ru ,  S r o ­
czyńsk i ,  n a  s k u t e k  zab iegów  obrony  
b. k o m o r n ik a  H e n r y k a  a e  C a s t ro  
L a c e r d a  zm ien ił  ś ro d e k  z ap o b ieg a w ­
czy k o m o m ik o w i - d e f ra u d a n to w i  z

bezw zg lęd n eg o  a r e s z t u  n a  k a u c j ę  w 
wysokośc i  10.000 zł. J a k  s ię  o k a z a ­
ło, b.  k o m o r n ik  ro z t r w o n i ł  n ie ty lk o  
d e p o z y ty  k l ien tow sk io ,  a le  c a ły  swój 
m a j ą t e k  i  n ie  m oże  z łożyć k a u c j i ,  
jw z o s ta jc  w ięc  n a r a z ie  w  w ięzien iu .

n a d z o r u  s ą d o w e g o .  P o d a n i a  o nad 
z ó r  s ą d o w y  w n i o s ł y  c u k i e r n i e :  
„ P a r a d i s "  ( N o w y  Ś w i a t ) ,  „ L a r -  
d e l l i "  ( A l .  J e r o z o l i m s k i e )  i 
„ R z y m s k a "  ( M a r s z a ł k o w s k a ) .  
S p r a w a  p r z y z n a n i a  n a d z o r u  s ą ­
d o w e g o  t y m  c u k i e r n i o m  r o z p a ­
t r z o n a  b ę d z i e  n a  p o s i e d z e n i u  S ą ­
d u  H a n d l o w e g o  w  d n i u  j.6 m a r c a

Odłożenie w yjazdu
do B ukaresztu

P o g ło sk i o w y je źd z ie  m in istra  
B eck a  do B u k a re sz tu  p o tw ie rd z a ­
j ą  się  o tyle, że m in . B eck  w y je ­
chać m a n ie p ręd ze j je d n a k  jak  

za m iesiąc , a  to w  zw iązk u  ze 
s p ra w ą  u re g u lo w a n ia  k ie ro w n i­
c tw a  ru m u ń sk ie j po lityk i zagTa- 
niezr.ej.

D z i ś  o g o d z .  1 - s z e j  w  p o ł u d n i e  
n a s t ą p i ł a  w y m i a n a  d o k u m e n t ó w  
r a t y l i i t a c y j n y c h  p o l s k o  - n i e m i e c ­
k i e g o  p a k t u  o n i e a g r e s j i .

!*s iifa£*rr3  hfirowMiwa
nie m ogiy się pogodzić w  jednym  domu

n i e m o ż l i w l a j ą  z a m i e s z k a n i e  i s ą  
n a w e t  s z k o d l i w e  d l a  z d r o w i a  

D o  r o z p r a w y  p o w o ł a n o  b i e g ł e -

C i e k a w ą  s p r a w ę  m i e s z k a n i o w ą  
r o z p a t r y w a ł  S ą d  G r o d z k i  w  W a r ­
s z a w i e .

W  r .  19 2 9  k u p i e c  M a u r y c y  
S z l a c h m a n  w y n a j ą ł  m i e s z k a n i e  
p r z y  u l .  D ł u g i e j  w  d o m u  G r a j e w ­
sk o  - G u m o w o  - T a ś m o w e j  F a ­
b r y k i  M a n u f a k t u r y .  M i e s z k a n i e  
t o  s k ł a d a ł o  s i ę  z d w ó c h  p o k o i  
k u c h n i .  P o n i e w a ż  l o k a l  n i e  p o d l e ­
g a ł  p r a w u  o  o c h r o n i e  l o k a t o r ó w ,  
S z l a c h m a n  w p ł a c i ł  j e d n o r a z o w o  
w ł a ś c i c i e l o w i  d o m u  k w o t ę  10 ty -
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PO LAĆ  NA C ZW ARTEM  MIEJSCU
W  M ISTRZO STW ACH  Ś W IA TA
W  piątrk, póżnyrr wieczorem, do­

konano obliczeń wyników zawodów  
łyżwiarskich w jeździe figurowej na 
łodzie o mistrzostwa świata, w  jeż- 
dzie parami.

E irąca udział w  zawodach para 
polska Bilorówna —  Kowalski uzy­
skała wielki sukces, zajmując w  har- 
dzo silnej konkurencji czwarte miej­
sce. Pierwsze miejsce zajęli W ęgrzy  
Rotter —  Szollas, drugir Austrjacy: 
Papez —  Żwack, trzecie N.emcy: 
Herber —  Baier.

Ponadto odbył się międzynarodo­
wy turniej w  jeźdź.c figurowej pa­
nów. W  jeździe szkolnej (figury obo­
w iązkowe) zwyciężył Fin N.kkanen 
—  204.90 pkt., przed W ęgrem  Pata- 
ky —  19».82 ikt. i Austrjakiem Er- 
dós —  189.24 pkt.

u k O t o c y n c l i z m

ZE SPORTU W  SO W IETACH
Sowiecki automobilklub zorganizo­

wał ;a!d motocyklowy Leningrad —  
M oskwa na 18 motocyklach, przysto­
sowanych do jazdy po śniegu. Start 
rozpoczął się 18 b. m.

Do Leningrad! przybyło 19 zawód  
ników szwedzk.ch (m , in. łyżwiarz 
Anderson i szwedzki robotniczy 
mistrz narciarski Lindblum). Zaw od ­
nicy szwedzcy wezmą udział w  kcń- 
ci: b. m. w  łyżwiarśk.ch, narc arskich 
i hokejowych mistrzostwach Moskwy, 
a w  połowie marca w  Olimpjadz.e zi­
mowej w  świerdlowsku na Uralu.

E O K S

P IŁ A T  ZAPRO SZONY 
DO CZECHOSŁOWACJI

Najsilniejsz.y dziś w  Brnie  zespół

bokserski KS Ołimpja organizuje w 
dn u 17 marca b. r. międzynarodowe 
zawody pięściarskie, na które zapra­
sza polskiejio zawodnika, Piłata z 
Poznania. Piłat stoczyć ma walkę z 
najlepszym obecnie w  Czechosłowa­
cji p :ęściarzem wagi ciężkiej, Kopecz- 
ką.

Kopeczek uznany jest za godnego 
następcę Ambroża, któremu tylko 
nieznacznie uległ przed kilkoma mie- 
s ącami, kiedy Ambroż byl jeszcze a- 
matorem. Jest on dziś bezkonkuren­
cyjny w  Czechosłowacji, a pokonał 
m :dzy innyni Krenza w  Łodzi, W ę ­
grów  Szabo i Gyorfy i t. d.

W  KILKU W IERSZACH

W  piątek wieczorem przybyła do 
W arszaw y  robotnicza reprezentacja 
hokejowa Austrji. Ze względu na od­
wilż i fatalne warunki atmosferyczne 
mecz został odłożony. Hokeiści au- 
strjaccy znam rówi. eż jako doskonali 
ping -  pongiści rozegrają dziś (nie­
dziela) w  lokalu Skry mecz ping­
pongowy z reprezentacją W arszaw y. 

*
Ukarano gracza Giinthera Scherf- 

ke dwumiesięczną dyskwalifikacją. 
Gracza Radojewskiego (W a rta ) uk • 
rano 6-tygodniową dyskwalifikacją 
za czynne znieważenie innego gracza. 

*

W  czasie od 23 do 30 czerwca b. r. 
odbędą s ę w  Akwizgranie międzyna­
rodowe zawody konne, w  których 
weźmie udział 26 państw, a w  ich 
liczbie Polska. Zaproszenie jeźdźców  
polsk ch nastąpiło na drodze dyplo­
matycznej, przyczem zaproszenie pę­
dzie zapewne przyjęte, gdyż mjr. An­
toniewicz podcza: swego niedawne­
go pobytu w  Berli" e ob-ecal, że o ile 
ekipa polska zostanie zaoroszona, to 
z przyjemnością wyjedzic do Akw i­
zgranu

s i ę c y  z ł.  N ą  m o c y  u m o w y  c z y n s z  
z a  l o k a l  w y n o s i ł  125  z ł .  m i e s i ę c z ­
n ie ,

W  p ó ł  r o k u  p ó ź n i e j  d o  d o m u  t e ­
g o  w p r o w a d z i ł a  s i ę  f a r b i a r n i a  
o r a z  w  p o d w ó r z a  z a i n s t a l o w a n o  
k r o w i a r n i ę .  G d y  p r z e d  d w o m a  l a ­
t y  w ł a ś c i c i e l  d o m u  w y s t ą p i ł  o 
e k s m i s j ę  p r z e c i w k o  S z l a c h m a n o -  
w i ,  g d y ż  t e n  p r z e s t a ł  p ł a c i ć  u m ó ­
w i o n y  c z y n s z ,  p o z w a n y  w y s t ą p i ł  z 
p o w ó d z t w e m  w z a j e m n e m ,  ż ą d a j ą c  
r o z w i ą z a n i a  z a w a r t e j  u m o w y  z 
w i n y  g o s p o d a r z a  o r a z  z w r o t u  
w p ł a c o n y c h  p r z e d  l a t y  1 0 .0 0 0  zł.  
P o w ó d z t w o  t o  S z l a c h m a n  m o t y ­
w o w a ł ,  iż  w  m i ę d z y c z a s i e  g o s p o  
d a r z  n i e  d o t r z y m a ł  u m o w y ,  g d y ż  
w  t y m  s a m y m  d o m u  u r z ą d z . m o  
f a r b i a r n i ę  i k r o w i a r n i ę ,  k t ó r e  u -

go ,  k t ó r y  n a  m i e j s c u  b a d a ł  w a ­
r u n k i  s a n i . a r n e  m i e s z k a n i a  
S z l a c h m a n a ;  b i e g ł y "  s t w i e r d z i ł ,  
że  c h o c i a ż  w y z i e w y  z f a r b i a r n i  i 
k r o w i a r n i  n i e  s ą  s z k o d l i w e  d l a  
z d r o w i a ,  j e d n a k ż e  n a  s k u t e k  t e g o  
w a r t o ś ć  u ż y t k o w a  m i e s z k a n i a  
z m n i e j s z y ł a  s i ę  o 60  p r o c .  P e ł n o ­
m o c n i k  g o s p o d a r z a  d o m u  p i d n o -  
s i l  f a k t ,  iż c z y n s z  p o b i e r a n y  od 
i n n y c h  l o k a t o r ó w ,  b y ł  z n a c z n i e  
w y ż s z y  i z a  d w u p o k o j o w y  lo k a l  z 
k u c h n i ą  w y n o s i ł  350  zl , g d y  t y m ­
c z a s e m  S z l a c h m a n  p ł a c i ł  k o m o r ­
n e  t y lk o  125  zł.

W  t y c h  w a r u n k a c h  S ą d  G r o d z -  
Ki o d d a l i ł  w z a j e m n e  p o w ó d z t w o  
S z l a c h m a n a .

Wykład o stronnictwjcłi jullły zr/tl»
na : ursie of.cerJw policji

G łó w n a  K o m e n d a  P o l ic j i  tworzy 
. lu d ju m  śledcze 6 - ty g o d n io w c  d la  o- 
f ice rów  P .  P  U s ta lo n y  z o s ta ł  p ro  
g r a m  w y k ła d ó w  d la  k o m e n d a n tó w  
w o jew ó d zk ich  P .  P .

P r o g r a m  ton  obok p rz ed m io tó w  o 
polnych, j a k  a n t r o p o lo g ja  k r y m m a l  
n a  i o r g a n iz a c ja  s łu żb y  śledczej; 
p rz ew id u je  ta k ż e  w y k ła d  o s t ro n n ic ­
tw ach  po l i tycznych .

Strzały p zez Jz-nrką od kutza
D z i s i a j ,  j a k  z a p o w i a d a l i ś m y  

s w e g o  c z a s u  n a  ł a m a c h  A B C ,  od 
b y ł  s i ę  p r z y  d r z w i a c h  z a m k n i ę  
t y c h  p r o c e s  A l f r e d a .  Ł o p a t a ,  i n ­
k a s e n t a  j e d n e j  z f i r m  w y d a w n i ­
c z y c h  w  W a r s z a w i e .

Ł o p a t  o s k a r ż o n y  b y ł  o u s i ł o w a ­
n i e  z a b ó j s t w a  k i e r o w n i k a  r o z l e w ­
n i  w ó d e k  z n a n e g o  b r o w a r u  „ H a -  
b e r b u s c h  i S c h i e l e " ,  p .  S t a n i s ł a ­
w a  C o l o n n a  - W a l e w s k i e g o .  Ł o ­
p a t  p o d e j r z e w a ł ,  że  s i o s t r a  j e g o  
u t r z y m u j e  b l i ż s z e  s t o s u n k i  z p. 
W a l e w s k i m ,  w o b e c  c z e g o  ś l e d z n  
j ą .  P o d e j r z e n i a  b r a . a  „ k . . z „ .y  s k  
s ł u s z n e  i w e  w r z e ś n i u  1 9 3 3  r .  L .  
p a t  r a z e m  ze s w y m  p r z y j a c i e l e m ,  
A n t o n i m  P i ą t a k i e m ,  u d a l i  s i ę  n a  
u K . ę  C e g l a n ą  d o  m i e s z k a n i a  p  
W a l e w s k i e g o ,

B y ł o  to  w i e c z o r e m .  N a  s c h o ­
d a c h ,  p o d  d r z w i a m i  m i e s z k a n i a  
_ o p a t  p o z n a ł  g ł o s  s i o s t r y ,  d o c h  >■ 
J z ą c y  o d  w e w n ą t r z ,  i z a ż ą d a !  
o t w a r c i a  d r z w i .  G d y  W a l e w 3 |ći 
o d m ó w i ł ,  Ł o p a t  z a g r o z i ł ,  że  b ę ­
d z ie  s t r z e l a ć  w  z a m e k  i 9a jń so -  
o i e  d r z w i  o t w o r z y .  R z e c z y w iś c i e .  
Ł o p a t ,  ś w i e c ą c  s o b i e  z a p a l n i c z k ą ,  
p r z y ł o ż y ł  l u f ę  r e w o l w e r u  
d z i u r k i  o d  k l u c z a '  i W y s t r z e l i ł  
s z e ś c i o k r o t n i e .  P o  a l a r m i e ,  J a 'ki 
p o w s t a ł ,  Ł o p a t  z b ie g ł ,  n a s t ę p n i e  
j e d n a k  s a m  z g ło s i ł  s i ę  n a  p o s t e ­
r u n e k  p o l i c j i ,  o p o w i a d a j ą c  3 z a j ­
ś c i u .

L a d  O k r ę g o w y  r o z p a t r z y w s z y  
i i c o . ’. z n o ś c i  t e j  n i e z w y k ł e j  s p r a ­
w y .  z b r a k u  cech p r z e s t ę p s t w a ,
u n i e w i n n i ł  o s k a r ż o n e g o .
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Kącik dla pań
BI u z lii i b l u z e c z k i

P a r y ż ,  20  l u t y  1934 .

W  j e d n y m  z a r t y k u ł ó w  n a s z y c h  
p i s a ł y ś m y  o  r o l i ,  j a k ą  g r a j ą  b l u z ­
k i  w  ż y c i u  w s p ó ł c z e s n e j  k o b i e t y ,  
t a k ,  że  w  o s t a t e c z n o ś c i  m o ż n a b y  
s i ę  o g r a n i c z y ć  t y l k o  d o  n o s z e n i a  
b l u z e k  z e  s p ó d n i c z k ą  i p o m i m o  
t e g o  u p r o s z c z e n i a  t u a l e t o w e g o  —  
w y g l ą d a ł o b y  s i ę  n i e t y l k o  m o d n i e ,  
a l e  e l e g a n c k o  i s t r o j n i e .

W  o b e c n y c h  c z a s a c h ,  k i e d y  
s p r a w y  b u d ż e t o w e  n i e t y l k o  p a ń ­
s t w a ,  a l e  k a ż d e j  z w y k ł e j  śm ie r*  
t e l n i c z k i  s ą  t r u d n e m  d o  r o z w i ą z a ­
n i a  z a g a d n i e n i e m  —  b l u z k a  p r z y ­
c h o d z i  z  p o m o c ą ,  s p ę d z a j ą c  c h m u ­
r y  z c z o ła ,  s p o w o d o w a n e  d e f i c y ­
t e m  b u d ż e t o w y m  w  d z i a l e  s t r o ­
j ó w !  J e ż e l i  n i e u b ł a g a n e  c y f r y  w y  
k a ż ą  n a m  c z a r n o  n a  b i a ł e m ,  że 
s u k n i a  w i z y t o w a  j e s t  m a r z e n i e m  
t r u d n e m  d o  z r e a l i z o w a n i a ,  a  w i e ­
c z o r o w a  t u a l e t a  n a  w i e l k o p o s t n e  
p r z y j ę c i a  c z e m ś  z u p e ł n i e  n ie -  
p r a w d o p o d o b n e m  —  m o ż e m y  z a ­
s t ą p i ć  s o b i e  t e  t u a l e t y  d w o m a  
b l u z k a m i ,  k t ó r y c h  m o d e l e  p o d a j e ­
m y  p o n i ż e j  i k t ó r e  w y w i ą ż ą  s i ę  
d o s k o n a l e  z  z a d a n i a ,  g d y ż  z a p e w ­
n i ą  n a m  s t r ó j  w e d ł u g  w y m a g a ń  
o s t a t n i e j  m o d y :  s z y k o w n y ,  s t r o j ­
n y  i d y s t y n g o w a n y !

T o  s a m o  m o ż n a  p o w i e d z i e ć  o 
c o d z i e n n y c h  s u k i e n k a c h ;  c z y ż  n i e  
l e p i e j  z a s t ą p i ć  j e  b l u z k a m i  z  c i e p ­
ł e g o  t r y k o t u ,  d a j ą c e  s i ę  p r a ć  i 
k t ó r y c h  i l o ś ć  p o z w o l i  n a m  n a  
u r o z m a i c e n i e  n a s z e g o  u b r a n i a  
n i e w i e l k i m  k o s z t e m ?

Z  czego rob i się b luzki?
J e ż e l i  d o t ą d  b l u z k a  b y ł a  n i e d o ­

c e n i a n a ,  t o  p r a w o d p o d o b n i e  d z u  
ło  s i ę  z  t e g o  p o w o d u ,  ż e  z a r ó w i r  
n i a t e r j a ł e m ,  j a k  f a s o n e m  n i e  m c-  
g ł a  d o r ó w n a ć  s t r o j n y m  s u k n i o m

D z i ś  b l u z k a  j e s t  r ó w n i e  s t r o j ­
n a ,  j a k  s t a n i k  w i z y t o w e j  l u b  w i e  
c z o r o w e j  s u k n i ,  t e n  s a m  m a t e r j ;  

■ s łu ży  o b u  s t r o j o m  l a m a ,  t a f t r  
' • ' - - k o w o  u ż y w a ­

j ą  s i ę  n a  b l u z k i  i  n a  s u k n i e ;  f a -  
-

- i^ w c p r ą c o - w a n e  i 
o b m y ś l a n e  . w n a j d r o b n i e j s z y c h  
s z c z e g ó ł a c h : d r a p o w a n i a ,  p i n ­
c e t ,  z m a r s z c z k i ,  r ę k a w y  t r o i s  - 
ą u a r t s ,  l u b  k r ó t k i e  r ę k a w y  p r z e ­
c i ę t e  n a  r a m i e n i u  i u k a z u j ą c e  
c i a ł o  w  r o z c i ę c i a c h  s p a d a j ą c y c h  
f a ł d ó w ;  n a k o n i e c  ozdoD y, k l i p s y  
i s z t u c z n a  b i ż u t e r j a  d o p e ł n i a j ą  
s t r o j n o ś c i  b l u z k i ,  k t ó r a ,  d l a  n a ­
b r a n i a  j a k b y  w i ę k s z e j  g o d n o ś c i  
w y d ł u ż a  s i ę ,  t w o r z ą c  „ b a s q u e “ , 
a i e  n i e  u k o ś n ą ,  j a k  t c  b y ł o  d a w ­
n i e j ,  a l e  p r o s t ą  i p r z y l e g a j ą c ą  do  
s p ó d n i c y .

a t ł a s u  w  j a s n o  - p o p i e l a t y m  t o ­
n i e .  K a r c z e k  d . a p o w a n y  t w o r z y  
e f e k t o w n e  z a ł a m a n i a  i j e s t  z  l e ­
w e g o  b o k u  o z d o b io n y  b r o s z k ą .

P o n i ż e j  k a r c z k a  b i e g n ą  d w i  
w o l a n t y ,  s k r a j a n e  u k o ś n i e ,  ale  
p ł a s k i e  n a  r a m i o n a c h  w y c i ę c i e  
s t y ł u  k o ń c z y  s i ę  ś p i c z a s t o ,  b l u z ­
k a  j e s t  z a p i ę t a  n a  g u z i c z k i ,  i d ą c e  
o d  t e g o  w y c i ę c i a .

K r ó t k i e  r ę k a w k i  s ą  d o ś ć  o b c i  
s ł e  i z a k o ń c z o n e  p a s e m  d r o b n i u t ­
k i c h  z m a r s z c z e k .  P o  o b u  s t r o n a c h  
f i g u r y  w c i ę c i e  p o d k r e ś l o n e  j e s t  
k r y t e m i  z m a r  z c z k a m i ,  c z y l i  „ p in  
c e " ,  p o n i ż e i  k t ó r y c h  b l u z k a  roz  
s z e r z ą  s i ę  i p o k r y w a j ą c  s p ó d n i c z ­
k ę  t w o r z y  b a s ą u e .

s t o s u n k o w o  d o ś ć  w y c i ę t y  i l e k k o  
d r a p o w a n y  s p r z o d u ,  p a s e c z e k  z 
t e g o  s a m e g o  m a t e r j a ł u  t w o r z y  
l u ź n ą  k o k a r d ę  z b o n u .

N a j w i ę k s z ą  o z d o b ą  t e j  b l u z k i  
s ą  r ó w n i e ż  r ę k a w y ,  s p a d a j ą c e  j a k  
b y  p ł a t k i  k w i a t u  i ł ą c z ą c e  p o ł y s k  
m a t e r j a ł u  z  p o ł y s k i e m  s k ó r y ,  u k a ­
z u j ą c e j  s i ę  w  r o z c i ę c i a c h  r ę k a w a .

N a  r a m i o n a c h  d w a  k l i p s y  l u ­
s t r z a n e ,  u m i e s z c z o n e  z  k a ż d e j  
s t r o n y ,  z a s t ę p u j ą  s z e w .

s p ó d n i c ę .  T o  p r z e d ł u ż e n i e  b l u z k i  
s p o t y k a m y  z a r ó w n o  w  s t r o j n y c h ,  
i a k  w  s p o r t o w y c h  b l u z k a c h ;  s ł u ­
ż y  o n o  d l a  w y d ł u ż e n i a  f i g u r y ,  
s k r ó c o n e j  p r z e z  p r z e c i ę c i e  j e j  
d w o m a  r ó ż n e m i  k o l o r a m i  s p ó d n i ­
cy  i b l u z k i .

£ncy^Iupedja Uobieca
Co i ja k  jeść należy?

M o d e l  n r .  2.

E f e k t o w n a  i b a r d z o  „ m o d e r n c  
s t y l e "  b l u z k a  w i z y t o w a  z l a m o ­
w a n e j  t a f t y ,  k t ó r a  p o d o b n i e  j a k  
p o p r z e d n i  m o d e l ,  z a k o ń c z o n a  j e s t  
b a s ą u e ,  p o k r y w a j ą c ą  s p ó d n i c ę ,  
a l e  w  t y m  m o d e l u  „ p o ł y "  b l u z k i  
s ą  o w i e l e  d ł u ż s z e ,  co  p r z y p o m i -  
h a  t a k  z w a n ą  „ b l o u s e  r u s s e "

B l u z k a  j e s t  s k r z y ż o w a n a  s p r z o ­
d u  i  u j ę t a  p a s k i e m ,  z a p i ę t y m  n a  
k l a m r ę .  S z y k i e m  i o r y g i n a l n o ś c i ą  
t e j  b l u z k i  s ą — r ę k a w y  M a j ą  o n e  
z a  z a d a n i e  p o s z e r z a ć  r a m i o n a  i 
H d n o c z e ś r i e  z a p e w n i a j ą  im  „ w e n  
Ły l a c j ę “ , g d y ż  s ą  r o z c i ę t e  w z d ł u ż  
O b a  b r z e g i  r ę k a w k a  s p i ę t e  s ą  m e  ■ 
t a l o w y m  k l ip s e m ,  d a l e j  z a ś  r o z ­
c h y l a j ą  6 ię ,  u k a z u j ą c  w ą s k i  p a ­
s e k  c i a ł a .

S p ó d n i c z k a ,  t o w a r z y s z ą c a  t e j  
b l u z c e ,  j e s t  z m a t e r j a ł u ,  w  k tó -  
”y m  w e ł n a  ł ą c z y  s ię  ze s z t u c z n y m  
j e d w a b i e m  i j e s t  p r z y b r a n a  t r z e ­
m a  k l i p s a m i  s p r z o d u ; p o  o b u  b b -  
k a ć h  i d ą c e  „ p i n c e "  z a z n p ^ - M ą  
b i o d r a .  T a k i e  S a m e  k r y t e  z m a r ­
s z c z k i  i d ą  w z d ł u ż  s p ó d n i c y  s p r z o ­
d u ,  w y d ł u ż a j ą c  l i n j ę .

Model n r .  4.

J e s t  t o  b l u z e c z k a  w  r o d z a j u  
s w e t e r a ,  z t r y k o t u ,  n a  k ł ó r y m  r z u  
c ik  j e s t  z a n g o r a  w  t o n i e ,  c i e m ­
n i e j s z y m  n i e c o  o d  t ł a .  R ę k a w y  

* „ r a g l a n " ,  W ą s k ie  i d ł u g i e ,  o d p o ­
w i a d a j ą  p r z e z n a c z e n i u  t e j  c i e p ­
ł e j  b l u z k i ;  s z a r f a ,  w i j ą c a  s i ę  d o ­
k o ł a  s z y i ,  z a s t ę p u j e  k o ł n i e r z  i 
s p a d a  n a  p r z ó d  b l u z k i ,  p r z y t r z y ­
m a n a  k lips-err  ^

D o  t r y k o c . K a  s p ó d n i c z k a  j e s t  
w e ł n i a n a  p r z y b r a n a  d w o m a  f a ł ­
d a m i  s p r z o d u ; od  t y c h  f a ł d  id z i e  
g r u b a  s t e b n ó w k a ,  t w o r z ą c  d w a  
t r ó j k ą t y ,  k t ó r y m  o d p o w i a d a j ą  
d w a  t r ó j k ą t n e  s t e b n o w a n i a  z n a j ­
d u j ą c e  s i ę  p o n i ż e j  p a s k a

M o d e l  n r .  6.
T r y k o t o w a  l e k k a  b l u z e c z k a  n a ­

d a j ą c a  s i ę  d o  s p a c e r o w e g o  k o -  
s t j u m u ,  r ę k a w k i  s ą  k r ó t k i e  i  d o ś ć  
l u ź n e .  Z w r ó ć m y  u w a g ę  n a  g ó r n ą  
c z ę ś ć  b l u z e c z k i :  i d ą c y  n a  r a m i e ­
n i u  p a s  p r z e c h o d z i  n a  r ę k a w ,  
p r z y  s z y i  z a ś  p r z e s u n i ę t y  j e s t  
p r z e z  m e t a l o w e  k ó ł k o ,  d z i ę k i  c z e ­
m u  s t a n o w i  c z ę ś ć  r ę k a w a ,  g ó r ę  
p l e c ó w ,  k a r c z e k  i k r a w a t k ę !  D o  
j a k i e g o  u p r o s z c z e n i a  m o ż e  d o j ś ć  
r o z u m n e  p o ł ą c z e n i e  r ó ż n y c h  z a ­
d a ń  i c e l ó w !

, P a s e k  z a p i ę t y  n a  d w a  g u z i k i  
p r z ;  ’ a n y  j e s t  r ó w n i e ż  m e t a l o -  
w e m  k ó ł k i e m ,  o d p o w i a d a j ą c e m  o- 
z d o b ie  k r a w a c i k a .

I Z a r ó w n o  w  b l u z k a c h  s p o r t o ­
w y c h ,  t r y k o t o w y c h ,  j a k  w  s t r o j ­
n y c h ,  n a  k t ó r e  s k ł a d a j ą  s i ę  n a j ­
b a r d z i e j  e f e k t o w n e  m a t e r j a ł y ,  

j n a j m o d n i e j s z ą  o z d o b ą  s ą  k l i p s y ,  
k ó ł k a ,  g u z i k i  i f a n t a z y j n e  b r o s z ­
k i .  O z d o b y  t e  s ą  m e t a l o w e ,  z  m a ­
sy ,  d r z e w a ,  l u b  l u s t r a ,  z a l e ż n i e  od  
m a t e r j a ł u  b l u z k i  i j e j  s t r o j n o ś c i .  

i F R A N C I N E .

P r z y  słuo< n. t r a w ie n iu ,  m a ło k rw i-  
stości,  w y ch u d n ięc iu ,  b l id n ic y ,  ch o ro ­
bach  g ruczc łów ,  w y s y p k a c h  skór  
nyc ł  i c z y ra k a c h  re g u lu je  n a tu r a l a  
woda  g o r z k a  „ F r a n c i s z k a  - Jó z e fa "  
t a k  w a ż n ą  obecnie  d z ia ła lność  k iszek.

Rekolekcje pań
N a r o d o w a  O rg a n iz a c ja  K o b ie t  u -  

r z ą d z a  m iędzy  20— 25-ym m a r c a  r .  D 
r e k o le k c je  w  kościele  św. A n n y  (p o  
o e m a r d y ń s k im )  d l a  p a ń  i p a n ó w  : 
in te l igenc j i .  —  R ek o lek c je  n row adzić  
będzie  ks.  R e k to r  dr .  E d w a r d  Szwej-  
nic. —  Kościół św. A n n y  j e s t  w  ty m  
ro k u  dobrze  o g rzan y .  K a r t j  ws tępu  
w yda je  b iu ro  N. O. K „  ul.  W ie j s k a  
N r .  3— 1, od 10-ej do  4-ej pp.

Model n r .  1.

P r z e ś l i c z n a ,  w i z y t o w a  b l u z e c z ­
k a .  b a r d z o  s t r o j n a ,  z b ł y s z c z ą c e g o

-ODCZYT
w  sa li  Gimnazjum

im .  S T A N I S Ł A W A  K O S T K I  
ul.  T r a u g u t t a  N r .  1

odbędzie się  w  n iedziele  dn. 26 
b. m .  o godz. 7-ej w ieczorem

O B C I I I
p. W a n d y  Ł a d z in y  n a  t e m a t

, Wrażenia z Lojrdes
i lu s t ro w a n y  p rzez roczam i.  

W ejśc ie  b e zp ła tn e  
?dcz j  t j e s  u rz ą d z o n y  s t a r a n i e m  
stow K a t .  Kom‘e t  p r z y  kościele  

św . K rzyża .

M o d e l  n r .  5.

T r y k o t o w a  b l u z k a  o d ł u g i c h ,  
w ą s k i c h  r ę k a w a c h ,  s z t y w n y c h  u 
g ó r y  d l a  z a z n a c z e n i a  l i n j i  r a ­
m i o n ;  p r z ó d  t w o r z y  j a k b y  z a ­
p i ę t y  n a  t r z y ,  m e t a l o w e  k l i p s y  
w y ł ó g ;  t y m  k l i p s o m  o d p o w i a d a  
z a p i ę c i e  p a s k a .

K r ó c i u t k a  b a s q u e  s n a d a  n a

Rozw iązanie cechu
w y rę b y w s c z y  m ięsa

M i n i s t e r s t w o  P r z e m y s ł u  i H a n ­
d l u  z a t w i e r d z i ł o  d e c y z j ę  w y d z i a ł u  
p r z e m y s ł o w e g o  z a r z ą d u  m i e j s k i e  
go ,  d o t y c z ą c ą  r o z w i ą z a n i a  c e c h u  
w y r ę b y w a c z y  m i ę s a  k o sz e iT .e g o .

J a k  j u ż  d o n o s i l i ś m y ,  r o z w i ą z a ­
n i e  t e g o  c e c h u  p r z e d  k i l k u  t y g o ć  
n i a m i  n a s t ą p i ł o  n a  s k u t e k  w y w o ­
ł y w a n i a  p r z e z  c e c h  f e r m e n t u  w  
t y m  r z e m i o ś l e  i w y n i k a j ą c y c h  
ś r ó d  c z ł o n k ó w  c e c h u  b ó j e k

M o d e l  N r .  3.

N i n i e j s z y  m o d e l  fcluzL. n a d a j e  
( s i ę  d o  t e a t r u  l u b  n a  p r o s z o n y  
j o b i a d ;  j e s t  o n  z e  s r e b r n e j  l a m y ,

C Y R K  STANIEW>'ICH
Ostatnia niedziela!

Dziś w niedziele —  2 przedstawienia o godz. 4 - e j  po. i 0  30 wiecz. 
a przedstawienie pomłudniowe —  dzieci i młodziet płacą połowę

W  p o p r z e d n im  a r ty k u l e  p i s a ły ś m y  
o re w o lu c j i ,  j a k a  z a s z ła  w  A m e ry c e  
w sposob ie  o d ż y w ia n ia  się ,  p rz e z  
w p ro w a d z e n ie  sy s te m u  „ d e s o r j a c j i " .  
D o ś w ia d c z e n ia  w y k a z a ły ,  że  bez  p o ­
ró w n a n ia  lep ie j  t r a w i m y  i w ię k sz ą  
z p o s i łk ó w  o d n o s im y  k o rzy ść ,  n ie  
p r z y jm u j ą c  ,,.>dnocześnio p o t r a w  
m ię sn y c h  i  m ą c zn y c h ,  j a k  t o  czy n i­
l iśm y  do ty ch czas .

J e s t  t o  zupe łne  o b a le n ie  d o ty c h ­
czasow ego  n a szeg o  nk ład & n ia  m en u ,  
w k t ó r y m  m ąozne  w y ro b y  i ja rz y m y  
p o p r z e d z a ły  m ię sa  i  ry b y ,  a lb o  im  
to w a rz y sz y ły .  O k a z u je  się, i e  w y m a ­
g a n ia  n a sz eg o  p o d n ie b ie n ia  n i e  o d ­
p o w ia d a j ą  w a r u n k o m  d o b re j  p r z e ­
m ia n y  m a t e r j i  i, że d l a  dob reg o  t r a ­
w ie n ia  m u s im y  w y rzo o  s ię  p r z y je m ­
nośc i  ró ż n y c h  p o łąc ze ń  g a s t r o n o ­
m icznych .

J e ż e l i  n a  o b iad  m a m y  r y b y  lub  
m ięso ,  —• m u s im y  z p o s i ł k u  w y k r e ­
ślić  m a k a r o n y ,  k lu sk i ,  k a r to f l e ,  
g ro c h  i  in n e  m ą c zn c  j a r z y n y !  J a k  
ju ż  p i s a ły ś m y  b ow iem ,  p r o t e i n y  (za­
w a r t e  w  m ięs ie  i  r y b a c h )  s ą  w r o ­
gom* w  s to s u n k u  d o  m ą c z n y c h  j a ­
r z y n  i p o t r a w  i zn o szą  t j- lko  t o w a ­
r z y s tw o  z ie lo n y ch  j a r z y n  i  owoców 
(o p ró cz  m ą c z n y c h  owoców, j a k  o rze ­
chy, k a s z t a n y  i  b a n a n y ) .

M ą c zn c  p o t r a w y  i j a r z y n y  zas tę  
p u j ą  m ięso  lu b  r y b y  i  łą c z ą  s ię  w  
r a c jo n a ln ie  u łożonem  m e n u  —  z zie- 
lonem i j a r z y n a m i  i  owocam i.

N ic  p o w in n i ś m y  p r z y jm o w a ć  chic­
h a  z p r o t e in a m i ,  n a o g ó ł  b io rąc  chlcb  
p o w in n o  się  je ść  osobno  z  m as łe m  
łu b  bez.

T e n  o s t a tn i  z a k a z  j e s t  n a d z w y ­
c za jn ie  p r z y k r y ,  g d y ż  w  c iąg u  w ie ­
kó w  p rz y z w y c z a l i śm y  się  je ść  Chleb 
p rz y  p o s i łk a c h  i n im  „ łag o d z ić "  z b y t ­
n ią  o s t ro ść  n i e k tó r y c h  p o t r a w  la b  
sm a k  t łu szczu ,  z a w a r t y  w  in n y ch .

S urow o w zbro n ione...
S u ro w o  w z b ro n io n e  są  w  sys te m ie  

a m e r y k a ń s k im  n a s t ę p u j ą c e  rzeczy ,  
k tó r e  g r a j ą  w a ż n ą  ro lę  w  n a sz y ch  

.p o s i łk a ch ,  a  więc-, ocet,  m u s z ta r d a ,  
p iep rz ,  o s t r e  sosy  i s e ry ,  m lek o  kon-  
donsow ane ,  b u l  jo n y  i  m ię sno  zupy ,  
sa c h a r y n a ,  k o n f i t u r y  i c u k ie rk i .

D o  k a t c g o r j i  „ sa m o tn ic z e g o "  p o ­
k a rm u ,  j a k  ch lcb ,  n a le ż ą  m eiony ,  
k tó re  t r z e b a  je ść  zupełn ie  osobno, 
icżel i  chcem y ży ć  w ed łu g  p r o g r a m u  
„ d e s o e ja c j i "  p o t r a w .

N a p jje
M lek o  w olno  p ić  ty lk o  p r z y  p o ­

s i łkach ,  z ło żo n y ch  z j a r z y n  i owo­
ców.

Z p r o t e i n a m i  (m ięsa ,  r y b y  i  r a k i )  
dozw olone  s ą  w s z y s tk ie  w in a ,  wody 
m in e ra ln e  i l ik ie ry  n ies łoda io .

Z m ą c zn e m i  p o t r a w a m i  i  j a r z y n a ­
m i w olno  p ić  p iw o ,  czekoladę ,  k ak ao ,  
w ody  m in e ra ln e  n iem u su ją c e  i nic- 
s łodk ic  l ik ie ry .

A m ery k a ń s k ie  m enu
C hcąc  u ł a tw ić  u łożen io  a m e r y k a ń ­

sk ieg o  m e n u  p o d a je m y  k i lk a  w zorów  
ob iadów , z łożonych  z p r o te in ,  i  kola-  
cy j,  n a  k tó r e  s k ł a d a j ą  się  m ąc zn c  
p o k a rm y .

P r o t e i n y :  P o m i d o r y  f a sz e ro w a n e  
mięsem , s z y n k a  ze  szp in ak iem ,  s a ła ­
ta ,  p o m a ra ń c z e .

M ąc zn c  p o t r a w y :  Z u p a  k a r t o f l a ­
na,  b r u k s e l s k a  k a p u s t a ,  g ro sz e k  zie­
lony, o rzech y ,  m ig d a ły ,  f i g i  i  r o ­
d zy n k i.

P r o t e i n y : O m let ,  k a c z k a  p ieczona ,  
s a ł a t a ,  j a b łk a .

M ą c z n c :  Z u p a  szczawiowa,  k a r t o ­
f le  sm ażone ,  s a ł a t a  z z ie lonej  f a so l ­
ki,  b a b k a  z k a sz k i  m a n n e j  z r o ­
d zy n k am i .

P r o t e i n y :  P ie c z e ń  c ie lęca ,  k a l a f i o ­
ry  z m as łem , s a ł a t a  z p o m id o ró w ,

■ g ru s z k i .
i M ą c z n c :  Z u p a  j a r z y n o w a ,  k lasccz -  
I i z ap iek a n e ,  sz p in a k ,  d a k ty le .

P r o t e i n y :  J a j e c z n ic a ,  r y b a ,  fa so l-  
k? z ie lona,  k o m p o t  z owoców.

M ą c z n c :  B a r sz c z  b ez  m ięsa ,  g r z y ­
b y  ze  ś m ie t a n ą ,  s a ł a t a  g o to w a n a ,  
b a b k a  ry ż o w a .

Czy w e g e ta r ia n iz m  
odp ow iad a nasze] skórze?

O p is a n y  p o w y ż e j  a m e r y k a ń s k i  s y ­
s te m  „ d e s o e ja c j i "  w sk az u je ,  że  n a ­
sze  z d ro w ie  w y m a g a ,  żeb y  m ięso  i 
m ąc zn c  p o t r a w y  p rz y jm o w a n e  b y ły  
o sobne ,  a le  w  ta k i e j  sa m e j  m n ie j  
w ięce j  ilości.  J eże l i  w ięc  z t a k  ró ż ­
n y c h  s k ła d n ik ó w  c z e rp ie m y  p os i łek  
d la  na szeg o  o rg a n iz m u  —  d z iw n em  
p o n ie k ą d  może się  n a m  w y d ać ,  że 
d l a  o d ż y w ia n ia  i w z m r e n ia n i a  n a ­
szego n a s k ó r k a  używamy- ty lk o  che­
m ic z n y ch  p r e p a r a tó w  i w y c iąg ó w  r o ­
ś l in n y ch .  Czy  t e n  su ro w y  w e g e t a r i a ­

n iz m  o d p o w ia d a  n a sz e j  s k ó r z e ?  Czy  
m ięsn e  s k ła d n ik i  n ie  k a r m i ł y b y  le ­
p ie j  sk ó ry ,  z a p e w n ia j ą c  j e j  d łu g ą  
m łodość  —  o to  p y t a n i e ,  j a k i e  n a s u ­
wa się  m im ow oli  i  s t a j e  s ię  p u n k t e m  
w y jśc ia  d l a  n o w y c h  b a d a ń  „ sp ó ł -  
c zesne j  k o sm e ty k i .

H isto rja  m is trzyn ią  ty c ia
R z u ć m y  okiem w  p rz esz ło ść  i  p o ­

s z u k a jm y ,  ozy w d a w n y c h  w ie k ac h  
n ie  s t a r a n o  s ię  ro z w iąz ać  p r o b le m u  
o d ż y w ia n ia  n a s k ó r k a  w  m y ś l  n a j ­
n o w szy c h  p r ą d ó w  k o sm e ty c zn y c h .  
P r ó b y  t e  b y ły  j u ż  rob io n e ,  t y lk o  sr 
sposób ,  k t ó r y  s ię  n a m  w y d a  dosyć  
p r y m i t y w n y .

K ró lo w a  N ito kris
S ł y n n a  ze  sw o je j  p ięk n o ś c i  k r ó l  o* 

w a  e g ip s k a ,  N i to k r i s ,  n a le ż a c a  d o  
szó s te j  d y n a s t j i  f a r a o n o w e j ,  o k t ó ­
r e j  m ó w io n o : „żc  m a  p o l ic z k i  z  ró ż " ,  
m y ła  tw a r z  k rw ią  z z ab i teg o  wołu  
i dość  częs to  p o w t a r z a ł a  t e n  z a b ie g  
u p ięk s za ją c y .

R e z u l t a t  b y ł ,  j a k  w iem y , ś w ie t n y ;  
e g ip s k a  k ró lo w a  c ie szy ła  s ię  s ł a w ą  
„ k o b ie ty  d e m o n ic z n e j" ,  ż a d e n  m ę ż ­
c z y z n a  n ie  m ógł s ię  o p rzeć  j e j  u r o ­
kowi,  a  d z iś  j e szcze  a r a b s k i e  p o d a ­
n i a  o p ie w a ją  j e j  u r o d ę ,  tw ie r ­
d ząc ,  że k i e d y  p o s t a ć  j e j  z j a w i a  s ie  
w  p o b l iż u  p i r a m id ,  k to k o lw ie k  j ą  u j ­
rzy ,  u m ie r a  z  m iłośc i  i  t ę s k n o ty  z a
n ią !

Cielące o k ła d y
"W spom nijm y w  n a w ia s ie  o  k ą p i o  

l ach  w  m le k u  oślem, k t ó r y c h  u ż y ­
w a ła  F o m p c a ; s ł y n n a  t a  w  i m p e r ju m  
r z y m s k ie m  k o b ie ta  p o d r ó ż o w a ła  w 
l ic z n y m  o r sz a k u  s łu ż b y  i  pow ozów , 
z a  k tó r e m i  p o s tę p o w a ło  s t a d o  z 500  
oślic, k tó r y c h  m lek o  s łu ży ło  d l a  p i e ­
l ę g n o w a n ia  u r o d y  -esarzow ej .  M le ­
k o  n ic  oślic, a le  k ro w ie ,  p o le c a ły śm y  
n ie je d n o k ro tn i e  w  n a sz y c h  a r t y k u ­
łach ,  j a k o  ś ro d e k  o c zy szc za jąc y  i  
w z m a c n ia ją c y  n a s k ó re k ,  j e ż e l i  d o d a ­
m y  d o  n ieg o  k i lk a n a śc ie  k ro p e l  ze  
św ieżo  w y c iśn ię te j  c y t r y n y .

P i  jkno  p a n ie  z 17 w ie k u  o k ła d a ły  
t w a r z  św iczem  m ie s e m ;  N in o n  d e  
L cncles ,  r y w a l iz u ją c a  w  60-yrn r o k u  
życ ia  z  m lodem i k o b ie t a m i  i  o d n o ­
szą ca  n a d  n iem i zw yc ię s tw o ,  co m i o  
s iąe  sp a ł a  w  c iągu  k i lk u  n o c y  z tw a ­
rz ą ,  o b ło żo n ą  c ie lęcem i su ro w em i  
k o t l e t a m i ;  p a n i  R e c a m ie r ,  d l a  k tóre*  
ty le  m ę s k ic h  se rc  b i ło  b e z n a d z ie jn ie ,  
s łu ż ą c a  C anow ie,  j a k o  m o d e l  d o  
„ B e a t r i s " ,  m y ła  tw a r z  w  m le k u  i  ©- 
k ła d a la  się  c ie lęc iną .

P r z y k ł a d y  te  c h y b a  w y s ta r c z ą ,  że ­
b y  p rz e k o n a ć  n a s  o  sk u te cz n o śc i  
m ię sn y c h  s k ła d n ik ó w  d l a  o d ż y w ia n ia  
n a s k ó r k a ,  z ra d o śc ią  w ięc  p o w i t a jm y  
n a jn o w sz e  w y n ik i  b a d a ń  w spółczes­
n y c h  b io lo g ó w  i z a s to s o w a n ie  ic h  do  
k re m ó w  k o sm e ty c z n y c h  —  a  w ięc  
k rw i  zw ie rzęce j ,  k o ń sk ie j ,  w  szcze­
gó lnośc i  w y c iąg ó w  że z w ie rz ęc y ch  
o rg an ó w ,  a  m ian o w ic ie  z b y k ó w ! 
T e n  n o w y  o dżyw czy  ś ro d e k  o k aże  s ię  
m oże  sk u te c z n ie j s z y  o d  d o ty ch c za ­
so w y ch  w e g e ta r ja ń s k lc h  i  chem icz ­
n y c h  k r e m ó w !

F  ranem#.

HAŃBIĄCA STATYSTYKA
W a r t o  zas ta n o w ić  się  ; iad  s ta ty s ty *  

k ą  sp o ży c ia  m le k a  w  w ie lk ic h  mia* 
s t a c h  E u r o p y .  Spożycie  n a  g łow ę  
w  A n tw e r p j i  w y n o s i  0.75 1., w  S z to k ­
h o lm ie  0.5S 1., w  K op n ech ad ze  0.40 h  
A  w  W a r s z a w ie ?  R ó ż n ic a  j‘e s t  w ię ­
cej ,  n iż  j a s k r a w a .  Spożyc ie  w y n o s i  
u  n a s  0.19 l i t r a  n a  głowę.

A  k to  m a  się  z a jm o w a ć  p r o p a g a n ­
d ą  sp o ż y c ia  m le k a ,  k ie d y  w  W a r s z a ­
w ie  g r a s u j e  b e z k a rn ie  10.000 d o m o ­
k r ą ż n y c h  sp rzedaw ców ,  w y m y k a ją ­
cych  się  spod k o n t ro l i  w ładz .  D obrze  
zo rg an izo w an e  z a k ł a d y  m lecza rsk i ' '  
n ie  m a ją c  o b ro n y  w  n ie s to s o w a n e j  u -  
s ta w ie  m leczn e j ,  m u s z ą  w a lczy ć  a 
n ieuczc iw ą  k o n k u re n c ją .

KomuniKoty tedtrow
E W A  B A N D R O W S K A  ■ T U R S K A  

W  O P E R Z E  W A R S Z A W S K I E J  
C zek a  n a s  a t r a k c j a  n ie la d a  —  o to  

ju ż  za  k i lk a  dn i ,  i j ś w ie tn ie j s z a  śp ie ­
w a cz k a  p o l sk a  E w a  - B a n d ro w sk a -  
T u rsk a ,  o k tó r e j  w sp a n ia ły c h  su k ce ­
sach  z a g ra n ic z n y c h  n ie m a l  co d n ia  
m ie l iśm y  wieśc i  w depeszach ,  p o w ró ­
c iw szy  n a  k ró tk i  p o b y t  do  k r a ju ,  w y ­
s t ą p i  g ośc inn ie  w O p erze  W a r s z a w ­
skiej.

P ie r w s z y  w y s tę p  odbędzie  się  w  
c z w a r te k  1 m a r c a  w  o p e rze  V erd ie-  
go  „ T r a v i a t a “ , d ru g i  w  so Kotę 3 -go  
m a r c a  w  o p e rze  D e l ib esa  „I a k m e " .  
Obie p a r t j e  n a le ż ą  do n a jc e . - i e j s z y c h  
w r e p e r t u a r z e  w ie lk ie j  a r ty s tk i .

W k r ó tc e  po  t y c h  dwóch  w y s tę p a c h  
•••yjeżdża B a n d ro w s k a  n a  to u rn e e  d o  
R osji  Sowieckiej.



A B C  R A D J O W E
mm

dodatek tygodniowy

Trema przed mikrofonem
A n k ie ta  w ś ró d  p a ry s k ic h  g w ia z d  ra d jo w y c h

La Scala

I n t e r e s u j ą c e  u w a g i  o t r e m i e  
a r t y s t ó w  w y s t ę p u j ą c y c h  p r z e d  
m i k r o f o n e m ,  z a m i e ś c i ł a  n i e d a w n o  
C o m o e d i a .  Z d a j e  s i ę ,  że  k a ż d y  
a r t y s t a ,  k t ó r y  po  r a z  p i e r w s z y  
s t a j e  w  o b l ic z u  c z a r n e g o ,  m e t a ­
l o w e g o  p o t w o r k a ,  z a  k t ó r y m  c z a i  
s i ę  n i e w i d z i a l n a ,  w i e l o g ł o w a  h y ­
d r a  s ł u c h a c z ó w  —  o d c z u w a  d z i w ­
n e  o n i e ś m i e l e n i e  i p r z e z  c h w i l ę  
m a r z y  o u c i e c z c e .  A le  z a c i s z n e ,  
a k s a m i t n e  s t u d i o ,  w  k t ó r e m  b ł y ­
s k a  z n a c z ą c o  ś w i a t e ł k o  z w i a s t u ­
j ą c e  r o z p o c z ę c i e  s i ę  a u d y c j i ,  j e s t  
n i e z a w o d n e m  w i ę z i e n i e m ,  z k t ó ­
r e g o  n i k t  j e s z c z e  n i e  „ d a t  n o g i “ .

C o m o e d i a  u r z ą d z i ł a  a n k i e t ę ,  z 
k t ó r e j  w y n i k a ,  że  k a ż d y  c z ł o w i e k  
i n a c z e j  r e a g u j e  n a  m i k r o f o n .  
W i ę k s z o ś ć  j e d n a k ż e  a r t y s t ó w  b y ­
ła  j e d n o m y ś l n a ,  g d y  c h o d z i ł o  o 
w y t ł u m a c z e n i e  p r z y c z y n y  l ę k u ,  
j a k i  s i ę  o d c z u w a  ś p i e w a j ą c ,  l u b  
g r a j ą c  w  s t u d i o .

A r t y s t a  b y w a  p r z y t ł o c z o n y  
św i a d o m o ś c i ą  r o j ą c e j  s i ę  w  c i e m ­
n e j  d a l i  n i e w i d z i a l n e j  r z e s z y  s ł u ­
c h a c z y ,  a l b o  t e ż  t r a c i  g r u n t  p o d  
n o g a m i  n i e  w i d z ą c  n a j m n i e j s z e ­
go  o b j a w u  z a i n t e r e s o w a n i a  ze  
s t r o n y  a u d y t o r j u m .  S t r a s z n e  to  
j e s t  u c z u c i e  d l a  p i a n i s t y  c z y  t e ­
n o r a ,  g d y  p o  s k o ń c z o n e j  a u d y c j i  
z a p a d n i e  c i s z a  z ło w ie s z c z a .  W t e ­
d y  d o p i e r o  r o z u m i e  s ię ,  j a k ą  p o d  
n i e t ą  j e s t  t a k  z w a n a  „ b u r z a  o k l a ­
s k ó w " ,  a lb o  c h o c i a ż b y  d y s k r e t n e  
b r a w a ,  ś w i a d c z ą c e  o  t e m ,  że  a u ­
d y t o r j u m  r e a g u j e .

O b j a w y  t r e m y  t o  p r z e w a ż n i e  
lę k ,  b i c i e  s e r c a ,  n a g ł a  u t r a t a  p a ­
m ię c i .  T e n  o s t a t n i  o b j a w  n a j ­
m n i e j  j e s t  g r o ź n y  d l a  a r t y s t ó w ,  
w y s t ę p u j ą c y c h  w  r a d i o ,  g d y ż  m o ­
g ą  o n i  ś p i e w a ć ,  l u b  g r a ć  z  n u t , 
D l a t e g o  t e ż  o s o b y ,  k t ó r e  n i g d y b y  
n i e  m o g ł y  w y s t ę p o w a ć  na  k o n c e r  
t a c h  p u b l i c z n y c h , - m o g ą  „ o d b i -

Z anten całego świata
‘ Patrjotyzm muzyczny A u s t r i a k ó w .  
W  ciągu u b ie g ły c h  t r z e c h  k w a r t a ­
łów ra d jo fo n ja  a u s t r ja c k a  t ran sm ito ­
wała około 10.000 u tw o ró w  m u z y c z ­
nych. W  liczbie  t e j  z n a c z n ą  p r z e w a ­
g ę  stanowiły p ra c e  k o m p o zy to ró w  
a u s t r j a c k i c h ,  bo p r a w ie  65 proc.  N a  
utwory k o m p o z y to ró w  n iem ieck ich  
p rz y p a d ło  około 15 p roc . ,  r e s z t a  zaś  
na u t w o r y  n a p i s a n e  p rz e z  m u zy k ó w  
innych  na rodow ośc i.

Z am k n ięc ie  B o rd e a u x  —  L a  F a y e t .  
te. Z r a d j a  f r a n c u s k ie g o  d o w ia d u je ­
m y  się, że s t a c j a  B o r d e a u x  L a  F a -  
y e t te ,  p o c zy n a ją c  od d n i a  20 lu tego ,  
do  k o ń c a  te g o  m ie s ią c a  —  z am ilkn ie  
spow odu  w a ż n y c h  zm ia n  t ech n icz ­
ny c h ,  k tó r e  m u s z ą  być  d o k o n a n e  d la  
p o d n ie s ie n ia  sp ra w n o śc i  j e j  t r a n s ­
misji .

B e lg ia  p rz ek ro c zy ła  400.000. N a  
dz ień  1 lu te g o  bież. ro k u  z a r e j e s t r o ­
w a n o  w  B e lg j i  400.000 rad jo s łu c h a -  
czy, co o z n acza  p r z y r o s t  l iczby  a b o ­
n e n tó w  w  s to su n k u  do 1 lu te g o  1933 
ro k u  o 125.000. W  c ią g u  r o k u  s p r a ­
w ozdaw czeg o  zdarzały- się  m ies iące ,  
w  k tó ry c h  p r z y r o s t  l iczby a b o n en ­
tó w  p r z e k r a c z a ł  zn aczn ie  20.000 z g ło ­
szeń.

Przywrócenie transmisyj z Notre 
Dame Poczynając od dnia 18 lutego, 
radjostacje paryskie transmitować j-  
dą z Notre Dame kazania niedzielne, 
które wygłaszać ma aż do końca ad­
wentu, znany kaznodzieja Ojciec P i- 
nard de la Beoullaye, W  swoim cza­
sie transmitowanie kazań z Notre D a- 
nffe wypadło z program ów radjostacji 
francuskiej i dopiero po kilku latach, 
gdy przekonano się, że treść kazań 
O jćs Pinarda nie odbiega od ogólnych 
tendencyj kulturalnych radjostacji, a 
przytem interesuje coraz szersze ma­
sy radjosluchaczy —  postanowiono 
przywrócić je  w  programach radjusta 
cyj upaństwowionych.

Nowe studja w  Lozannie. Z Lozan­
ny dowiadujemy się, że ladjostacja  
tamtejsza buduje nowe studja, którym 
nadaje kształt prostokątu. Szczególną 
uwagę zwrócono na właściwości aku­
styczne. W  glównem studjo zainstalo­
wane będą olbrzymie i niezmiernie ko­
sztowne organy, których nabyciem . 
zajmie się specjalny komitet znaw­
ców, z organisłą paryskiego _ Temp e 
de 1’Etoile na Holach Elizejskich. Jcd- I 
nym ze znawców  jest również organi- ( 
sta katedry w  Lozannie, podobno , 
mistrz w  tym fachu i ekspert, zażywa  
jacy sławy europejskiej. i

Lord Clarendnn o rozwoju radjo 
fonji. S to l ica  D o m n j u m  południow o 
a f ry k a ń s k ie g o  -  - Cape  T o w n  —  d o ­
c ze k a ła  się u r u c h o m ie n ia  n o w e j ,  s i l ­
n e j  r a d io s ta c j i  n a d aw c z e j ,  p o m ie sz ­
czonej  rów nież  w  n o w y m , p i e rw sz y m  
p a ła cu  r a d jo w y m  p r z y  u l icy  R iebuck  
S tree t  O twierając ,  s tac ję ,  g e n e ra ł-  
g u b e r n a t o r  po łu d n io w ej  Afryki ,  lord 
C larendon ,  p rzypc  m n ia ł ,  że  jeszcze  
p rz e d  22 l a ty  w ie lk ą  se n sa c ją  d la  
n iego  i innych ,  b y ła  p ie r w s z a  ro z m o ­
w a  „bez d r u t u "  m iędzy  L o n d y n e m  i 
M a d ry te m ,  p r z y  p o m o cy  k lu cz a  r a ­
d io te leg ra f ic zn e g o .  W  10 l a t  po t y m  
fakc ie ,  a  więc  w  ro k u  1922, f a le  r a -  
d jo fo n iczn e  z. p ie rw szy ch  s ta c y j  a  
m e ry k a ń sk ic h  i a n g ie lsk ich ,  r o z sy ła ­
ły ju ż  b ezpoś redn io  g łos  ludzk i  po 
całe j  ku li  z iem sk ie j ,  a  w 8 l a t  p ó ź ­
nie j  —  w  ro k u  1930, m ów ca,  s iedząc  
w y godn ie  w  g ab in e c ie  sw ego p r y ­
w a tn e g o  m ie sz k a n ia ,  p ro w ad z i ł  już  
swoDodnie ro zm o w ę  z L o n d y n u  p rz e z  
ra d jo te le fo n  z p rz y ja c ie le m  sw y m  w  
M elbourn ie  a u s t r a l i j s k im ,  od leg łym  
o 21.000 k i lo m e tró w .

JacKo Koo.taoura —  bawi cały
świat,, Znakomity aktor mikrofonowy
—  Jacko Kookabura chce być słysza­
ny przez caty świat radjowy i dlatego 
występuje :ylko w  studjach stacyj 
krótkofalowych. jakkolwiek dotąd 
gral tylko w  Austrnlji przed mikrofo­
nami radjostacyj: w  Crisbana; Syd­
ney i Melbourne —  słyszano go na 
Dalekim Wschodzie, w  Ameryce i 
Europie, a prawdopodobnie i w  A fry­
ce. Słowem —  na całym świecie. Po ­
zatem Kookaburra, odbył wielką pod­
róż propagandową z Karawaną przez 
stepy australijskie., od północnego 
wschodu na południowy zachód i na 
północ do Portu Darwina. W  ciągu 
tej olbrzymiej drogi, długości okoto
6.000 kim., Kookaburra nagrywał do 
pierwszego dźwiękowca australijskie­
go. W  uznaniu jego zasług i wyso­
kich zalet „gw iazdora” filmowego, 
australijska dyrekcja °oczt wypuściła 
serię znaczków pocztowych 6-pon- 
sowych z podobizną lego f-nomcnal- 
negn śmieszka, bo śmiech jest jedyną 
treścią repertuaru Jacka Kuokaburry
—  osobhwego gatunku ptaka austra­
lijskiego. Moda na „lacka” udzieliła 
się nawet literaturze angie.skiej: je ­
den ze znanych nowelistów napisał 
książkę p. t.: „Jacko, the Broadcas- 
ting Kookaburra”. Osobliwy ptak ma 
zawitać wkrótce do Europy. |

j a ć “ t o  s o b i e  w  k a p l i c z c e  r a d j a .  
Z e s z y t  n u t o w y  s t a j e  s i ę  d e s k ą  r a ­
t u n k u ,  k t ó r e j  s t r e m o w a n y  b i e d a k  
c z e p i a  s i ę ,  j a k  m o ż e .

N a  s c e n i e  t r e m a  z a z w y c z a j  o- 
p u s z c z a  a r t y s t ę  p o  p e w n y m  c z a ­
s i e  W  s t u d i o  t r w a  z n a c z n i e  d ł u ­
ż e j .  Z d a r z a ł o  s ię ,  że  p r z e k l ę t a  
z m o r a  t r z y m a ł a  s i ę  s w e j  o f i a r y  
do  k o ń c a  w y s t ę p u .  J e d e n  z p i a n i ­
s t ó w  o t r z a s k a n y c h  z r a d j e m  
t w i e r d z i ł ,  że  d o p i e r o  p r z y  d r u g i m  
„ k a w a ł k u "  o s w a j a ł  s i ę  z m i k r o ­
f o n e m ,

S m e w a k  C h e p f e r  m n i e j  s i ę  o b a ­
w i a  r a d j a ,  a n i ż e l i  g r a m o f o n u .  G d y  
n a g r y w a  p ł y t ę  —  c h w y t a  g o  l ęk ,  
że  p a l n i e  g ł u p s t w o ,  że  s i ę  p o m y l i  
i z e p s u j e  w s z y s t k o .  W  r a d j o  m o ż ­
n a  o s t a t e c z n i e  r a t o w a ć  s i ę  d o w c i ­
p e m  —  z p ł y t ą  n i e  m o ż n a  p a k t o ­
w a ć .  Co s i ę  s t a ło ,  j u ż  s i ę  n i e  o d ­
s t a n i e .  T o  t e ż  C n e p f e r ,  k t ó r y  n i ­
g d y  s i ę  n i e  m y l i  n a  s c e n i e ,  m u s i  
n a g r y w a j ą c  p ł y t y  p o w t a r z a ć  p i o ­
s e n k i  p o  k i l k a  r a z y ,  z a n i m  n i e  u -  
w o l n i  s i ę  o d  n i e z n o ś n e g o  „ t r a c " .

P a n i  R i t t e r  C i a m p i  s z ł a  d o  r a ­
d j a  p e w n a  s i e b i e  i s p o k o j n a ,  a l ?  
p r z e d  m i k r o f o n e m  po  r a z  p i e r w s z y  
w  ż y c i u  s t r a c i ł a  g ł o w ę  i n i e  b y ł a  
w  s t a n i e  w y k r z t u s i ć  a n i  j e d n e g o  
s łow -a .

N a j z a b a w n i e j s z e  j e s t  to ,  że  
s p e a k e r z y  r a d i o w i ,  k t ó r z y  zd ąż y  n  
j u ż  u j a r z m i ć  m i k r o f o n ,  t r o p i ą  s ię ,  
g d y  w y s t ą p i ą  w o b e c  ż y w y c h  l u ­
d z i .  S p e a k e r  p a r y s k i ,  g d y  m u s i a ł  
w y s t ą p i ć  n a  e s t r a d z i e ,  n a  w i d o k  
s a l i  n a b i t e j  p u b l i c z n o ś c i ą  o m a ło  
n i e  z e m d l a ł ,  n o g i  s i ę  p o d  n i m  z a ­
c h w i a ł y ,  w l ó k ł  s i ę  j a k  n a  ś c i ę c i e ,  
a  m ó w i ł  s z e p t e m .

S z c z e g ó ł  c h a r a k t e r y s t y c z n y :  —  
b y w a ,  że  a r t y s t a  t e a t r a l n y  n i e  m o  
że  s i ę  p o z b y ć  t r e m y  p r z e z  c a ł e  
ż y c i e ,  n a t o m i a s t  t r e m a ,  p r z e ś l a d u  
j ą c a  n a s  w  s t u d i o  r a d j o w e m ,  u s t ę ­
p u j e ,  g a y  s i ę  w i d z i  m i k r o f o n  p o

r a z  k t ó r y ś  t a m  z r z ę d u .  T e m  si i 
t ł u m a c z y  s w o b o d a  i t u p e t ,  c e c h u ­
j ą c e  s p e a k e r ó w .

C o m o e d i a  p r o p o n u j e  l e k a r s t w o  
n a  t r e m ę  w  p o s t a c i  m a ł e g o  a u d y ­
t o r j u m ,  k t ó r e b y  s i ę  d y s k r e t n i e  
p r z y s ł u c h i w a ł o  a r t y s t o m ,  z a c h o -  
w-u j ą c  s i ę  j a k n a j - s p o k o j -n i e j ,  a le  
r e a g u j ą c  o k l a s k a m i ,  s k o r o  t y lk o  
z g a ś n i e  ś w i a t e ł k o  n a  t a b l i c z c e  z 
n a p i s e m  „ C i s z a " .  P o d d a j 0 r ó w  
n i e ż  m y ś l  u m i e s z c z a n i a  m iic ro fo  
n u  w  n i e w i d o c z n e m  m i e j s c u ,  g d y ż  
w i d o k  c z a r n e g o  d j a b e łk o .  d z i a ł a  
l u d z i o m  n a  n e r w y ,  — ! z a l e c a  w  do  
d a t k u  n a w i ą z y w a n i e  p r z y j a z n e j  i 
w e s o ł e j  p o g a w ę d k i  z  a r t y s t ą ,  b e z ­
p o ś r e d n i o  p r z e d  j e g o  w '  i t e p e m .  
g w o l i  w p r o w a d z e n i a  g o  w  m i ł y  n a  
s t r ó j .  Z w ł a s z c z a  p o m y s ł  ze  s ł , i c h a  
c z a r n i  j e s t  d o b r y .  A u d y t o r j u m  by  
lo b y  k o t w i c ą ,  k t ó r a  u t r z y m y w a ł a ­
b y  łó d ź ,  r z u c o n ą  n a  w z b u r z o n e  f a ­
le  e t e r u .

O to  w n ę t r z e  n a js ły n n ie js z e j  o p e ry  
św ia ta ,  z k tó r e j  s ły sze liśm y  z n a k o ­
m ite  t r a n s m is j e ,  o s t a tn io  o r a to r ju m  
P e r o s i ‘ego „M o jże sz " .

P o z a t e m 1 u s ły sz y m y  5 kwit- ln ia  
n o w o z a k o n t r a k to w a n ą  o p e rę  „R om eo  
i J u l j a "  G ounoda .  W  ro l i  ty tu ło w e j

(R o m e a )  w y s tą p i  s ły n n y  t e n o r  Gigli.
N ie  są  w y k lu czo n e  t r a n s m i s j e  i i n ­

n y c h  jeszcze  o p e r  w łosk ich  p o z a  zde-  
c-ydowanemi ju ż  n a  marzec,-  k w ie ­
cień i m a j : k o n c e r te m  u tw o ró w  P a -  
l c s t r in y ,  D y b u k ie m ,  I s a h e a u ,  T r a v m -  
tą ,  W e r t b e r e m  i M e f is tem .

Rarijo a kulMra muzyczna
P la n o w o ś ć  a k c j i  s ta c y j z a g ra n ic z n y c h

W  o s t a tn i m  ( lu to w y m )  n u m e rz e  
M u z y k i"  p .  A l i c j a  S im o n ó w n a  p o ­

r u s z a  w  a r ty k u l e  „ R a d j o  a  m u z y ­
k a "  b a r d z o  w a ż n ą  sprawę, j a k ą  s t a ­
now i s to su n e k  r a d j a  do  k u l t u r y  mu 
zyczncj  sp o łeczeń s tw a ,  a  w  szcze­
g ó lnośc i  r o l a  p ed ag o g iczn a ,  p r z y p a ­
d a j ą c a  r a d j u  w  ro z sz e rz a n iu  i  p o ­
g łę b ia n iu  t e j  k u l tu r y .  N a  p o d s ta w ie  
m a tc r ja ló w ,  z e b ra n y c h  p o d c za s  po  
b y u i  w  B e r l in ie  p r z e d  d w o m a  la ty ,  
a u to r k a  p r z y t a c z a  p o u c z a ją c e  p r z y ­
k ła d y  z p r a k ty k i  s t a c y j  z a g ra n ic z ­
nych.

„ N a  ■ in s t y tu c j a c h  r a d jo w y c h  spo­
c zyw a  ju ż  d z is ia j  w  w y so k im  s to p ­
n iu  odpow ied z ia ln o ść  za  d a ls zy  r o z ­
wój k u l t u r y  m u z y c z n e j"  —  pisze  p .  
S im o n o w n a ,  a  p o d k re ś la ją c ,  żc p r o ­
g r a m y  s ta cy j  n a d a w c z y c h  p rz y s to so -
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Benefisowym dla Poznania można 
nazwać nadchodzący tydzień, gdyż 
w poniedziałek mamy koncert poświę­
cony twórczości młodych kompozyto­
rów poznańskich, a środowy feljeton 
literacki przedstawi życie umysłowe 
tego miasta. Z  Poznania również bę­
dą nadaYie: w  poniedziałek interesu­
jący koncert kontrabasowy, a w  śro­
dę feljeton o początkach onery pol­
skiej za Zygmunta Augusta.

Oprócz tego zapowiedziano wśród 
audycyj muzycznych, poza trzema 
normalnymi koncertami z Filharmonji 
(w  niedzielę i czwartek w  południe 
oraz w  piątek wieczór), koncert w ag  
nerowski w  czwartek i trio kameralne 
(z klawesynem) w  piątek popołud­
niu. Na sobotnim koncercie chopinow 
skim grać będzie p. M. Wiłkomirska. 
W  niedzielę w  południe druga audy­
cja najdawniejsze] muzyki ( : płyt) z 
o' - ' • -'Woniami. Dział operetki mprc- 
zt.. ować będzie we wtorek „Nitou-

clie” , wśród koncertów muzyki lek­
kiej zasługuje na uwagę piątkowa au­
dycja przebojów Dana w  wyk. Fog­
ga-

Dział literacki daje na słuchowisko 
niedzielne komedję Devala „Stefka”, 
zradjofonizowaną przez rozgłośnię 
krakowską, na czwartkowe z W arsza  
wy macterlinckowską ..Monnę V an - 
nę”. W eso ła fala lwowska poświęco­
na będzie „bujdom”. InRiesującą za­
powiedź stanowi poniedziałkowa dy­
skusja „Historyk literatury a krytyk” 
między pp. K. Górskim t j. Skiwskim, 
która stanowić będzie eksperyment 
audycyjny, gdyż nie będzie zgóry 
przygotowana, ale improwizowana.

Wreszcie sporo słuchaczy zaciekawi 
także niedz elna transmisja z Krynicy 
meczu hokejowego Polska —  Niem­
cy.

Transm isjj zagranicznych w  tym 
tygodniu nie będzie.

w yw alić  są  n a o g ó ł  in d y w id u a ln ie  do 
p oz iom u k u l tu r a ln e g o  n a ro d ó w ,  
z w ra c a  uw agę ,  że a u d y c je  m uzy czn e  
z a g r a n ic ą  o sw o b ad z a jn  s ię  coraz  
b a r d z ie j  od u t a r t y c h  m e to d ,  w p r o ­
w a d zo n y c h  p rz ez  k o n w e n c jo n a ln e  
im p re zy  k o n c e r to w e  i operow e.  U m u ­
z y k a ln ia n ie  m a s  o d b y w a  się  p rzez  
z a z n a j a m ia n ie  słuchac-zy z „ p e łn o ­
w a r to śc io w ą "  m u zy k ą ,  a  więc ni. in, 
p rzez  cyk liczne  k o n c e r ty ,  p r z e d s t a ­
w ia ją ce  w  o d p o w ie d n ie j  ser.ji różne  
f a z y  ro z w o ju  poszczeg ó ln y ch  f o rm  
m u zy c zn y c h  (p ieśn i ,  k o n c e r ty ,  sym- 
f o n jc  i tp . )  lub leż  p o ró w n a w c z y  
p rzo g ląd  p e w n y c h  ro d z a jó w  m u zy k i  
(np .  lu d o w e j)  u  ró żn y ch  n a ro d ó w ,  
p rz y cz em  w ie lk i  n a c isk  k ład z ie  się 
n a  k om eu tauze .  Z d ru g ie j  s t r o n y  r a ­
d jo  s t a r a  się do c zy n n e j  w s p ó łp ra cy  
7. , m i k r o f o n e m  n o -in<mać s łuchaczy  
k tó r z y  ś p i e w a ją ^  g r a j ą ,  a  n a  „ e t  
k o m p o n u ją  p o d  jeg o  k ie ru n k iem .

Celem au d y c j i  r a d jo w y c h  j e s t ,  „by  
s łu c h an ie  m u zy k i  d z ia ła ło  su g e s ty w ­
n ie,  p o d n iec a ło  f a n t a z j ę  s łuchacza ,  
i n te re so w a ło  go  i b u d z i ło  w  n im  chęć 
d o  s to so w a n ia  p o ró w n a ń  a r ty s ty c z ­
n ych ,  a  d a le j  do sa m o d z ie ln e j  t w ó r ­
czości" .

S y s te m  te n  p r z y j ą ł  się  i w  S ta n a c h  
Z jednoczonych ,  g d z ie  n o w o jo rsk ie  
s t u d j o  r a d jo tu -  wprow adziło . . .  lekcjo 
g r y  n a  fo r tep ian ie .  S łuchacze ,  r e j e ­
s t r u j ą c  się  w d y re k c j i  r a d j a ,  o t r z y ­
m u ją  a rk u sz  z f o t o g r a f  j ą  k l a w ia t u ­
r y  i z o d p o w ied n iem i  z n a k a m i  n u to -  
womi. Z a in te re so w a n ie  by ło  t a k  
w ir tk ie ,  ż e . j u ż  do  p ie rw sze j  sorji 
ty c h  a u d y c y j  za rp jes trow ały .js ię  d z ie ­
s i ą tk i  tysięc-y a b o n en tó w .  Z arazem  
zaś '  . s k o rz y s ta ł  n a  t e m  i p rz em y s ł  
f o r t e p ia n o w y ,  p rz e c h o d z ą c y  c iężki 
kryz.,  s -  w s k u lc k  ro zp o w szech n ien ia  
się  m u z \ U l luechanic-znej o raz  g r a ­
m ofonów .

IV  N iem czech ,  p o s i a d a j ą c y c h  za

sobą  d łu g ą  ju ż  t r a d y c ję  k u l t u r y  m u ­
zycznej ,  p r a c a  r a d j a  w y ty k a  sobie  
j a k o  cel  j e j  p o g łęb ia n ie  w  m asach .  
T łu m a c z y  się w ięc  i w y ja ś n i a  w  od 
c z y ta c h  w a r to ś ć  n a d a w a n e j  m u zy k i  
—  ?\\ k iszoza p r z y  k o m p o zy c jac h
w spó łczesnych ,  k tó r e  p o d a je  się  r o z ­
w ażnie ,  w  o d p o w ie d n im  d o b o rz e  i w 
n i e z b y t  w ie lk ie j  i lości  n a r a z ,  a ż e b y  
s łu ch acz  m ia ł  czas p r z y w y k n ą ć  do  
n ow ego  j ę z y k a  i obcych  m u  z e s ta ­
wień dźw iękow ych .

W ic lk ie m  p o w o d zen iem  c ieszą  się 
a u d y c je ,  łącząec  a n a l i z ę  dz ie ła  z j e ­
go w y k o n a n iem ,  dz ięk i  k tó r y m  n a ­
w e t  zawodow i p ed ag o d z y ,  sk o s tn ia l i  
w  ru ty n ie ,  n a w r a c a j ą  się do p o t ę p i a ­
nej p r z e d te m  m u z y k i  n o w e j .  D la  r o z ­
b u d z en ia  m u z y k a ln o śc i  i u ł a tw ia n ia  
s łnehaezom  w e jśc ia  n a  sa m o d z ie ln ą  
(Lyogj tw ó rc z ą  b ie rze  się z a ^ p o d s ta -  
vTr a n a l i z y - mtlrtTeę” 1ń f l ó w ą f o T a w . , -  
d o  n ie j  lm rm o n ję ,  n a d a j e  a u d y c je ,  
potlc.zas k t ó r y c h  s łuchacze  g r a j ą  j e d ­
nocześnie  7. m u z y k ą  m ik r o f o n u ,  albo 
do j( i a k o m p a n ia m e n tu ,  uczy  się  
t w o rz e n ia  m e lo d i i  —  p ó ź n ie j  p r z e ­
chodzi się  do a n a lo g iczn e j  p r a c y  n a d  
m u zy k ą  k unsz l  ownn.

S łow em  —  p lan o w o ść  w  a k c j i  k u l ­
tu ra ln o -m u z y c z n e j  o d g ry w a  w  p ro  
g r a m a c h  r a d jo s t a c y j  z a g ra n ic z n y ch  
coraz  w y b i tn ie j s z ą  role. (m g )

Konferencja radiowa
w Genewie

Duka 26-go lutego rozpocznie się w  
Genewie konferencja Między,iło >do- 
.wej Unii Radjofonicznej, której Korni 
sja Techniczna załatwi ostatecznie 
sprawę przeszkód w  odtworzę w  
związku z ostatnią zmianą fai stacyj 
europejskich, dokonując koniecznych 
poprawek i uzupełnień. Interesy ra­
diofonii polskiej na konferencji tej re 
prezentować będzie dyrektor naczelny 
Polskiego Jjtadia dr. Zygmunt Cha- 
miec.

Z t y g o d n i a
J a k  s i ę  c o ś  n i e  w i e d z i e ,  t o  j u ż  

z w y k l e  „ n a  c a ł e g o " .  B y w a j ‘ą  d n i e  
z d e c y d o w a n i e  p e c h o w e .  D o  t a k i c h  
n a l e ż a ł a  p o p r z e d n i a  n i e d z i e l a  r a ­
d j o w a ,  1 8 -g o  Dm.

W y t r ą c e n i e  p r o g r a m u  a u d y c y j  
z  n o r m a l n e j  o s i  p r z e z  s z e r e g  o d ­
c h y l e ń ,  z a r ó w n o  p r z e w i d z i a n y c h  
( r e p o r t a ż  z r a j d u  n a r c i a r s k i e g o  i 
a k a d e m j a  p a p i e s k a ) ,  j a k  i n i e p r . e  
w i d z i a n y c h  ( ś m i e r ć  k r ó l a  b e l g i j ­
s k i e g o  i w  z w i ą z k u  z n i ą  a u d y c j a  
ż a ł o b n a  o r a z  s p ó ź n i e n i e  o s t a t n i e j  
c z ę ś c i  k o n c e r t u  b e r l i ń s k i e g o ) ,  s t a ­
n o w i  o c z y w i ś c i e  a r g u m e n t ,  k t ó ­
r y m  w i e l e  m o ż n a  u s p r a w i e d l i w i ć .  
A l e  w ł a ś n i e  w  t a k i c h  a n o r m a l ­
n y c h  s y t u a c j a c h  w y s t ę p u j ą  n a  
j a w  s z c z e g ó l n i e  j a s k r a w o  s k u t k i  
r ó ż n y c h  d r o b n y c h  grzec-łió  ”  p o ­
w s z e d n i c h ,  d o p r o w a d z ą c  kaw o 
d o  g r u b s z y c h  j u ż  p r z y k r o ś c i  d l a  
s ł u c h a c z y .

G R Z E C H  P O W S Z E D N I

T a k i m  g r z e c h e m  p o w s z e d n i m  
j e s t  —  b r a k  n a l e ż y t e j  d b a ł o ś c i  o 
a u d y t o r j u m .

—  N a  l i t o ś ć  B o s k ą !  A l e ż  my

d la  s ł u c h a c z y  r o b i m y  v:-r-;-r" .’—
o d p o w i e  n a  to  P o l s k i e  R a d j o .  —  
W s z y s c y  ż y j e m y  t y l k o  rpyśfią o 
t e m ,  j a k b y  i c h  n a j b a r d z i e j  z a d o ­
w o l i ć ,  n a j l e p i e j  o b s ł u ż y ć ,  n a j w i ę ­
c e j  im  p o m ó c .

—  T a k ,  m y ś l i c i e  p a n o w i e  o t e m  
r z e c z y w i ś c i e  i s t a l e  w p r o w a d z a ­
c ie  r ó ż n e  u l e p s z e n i a  i m o w a c j e ,  
k t ó r e  n i e r a z  z a s ł u g u j ą  n a  n a j ­
s z c z e r s z e  u z n a i e .  A le  r ó w n o c z e ­
ś n i e ,  s t a r a j ą c  s i ę  c o r a z  b l iż e j  
z w i ą z a ć  s ł u c h a c z a  z r o z g ł o ś n i ą  
n i e  z w r a c a c i e  u w a g i  n a  r z e c z y ,  
k t ó r e  g o  o d  t e j  r o z g ł e ' l o d d a l a ­
j ą .  A  w  t e n  s p o s ó b  l w i a  c z ę ś ć  
w i e l k i e j  p r a c y  i d z , e  n a  m a r r e .

T a k i m  g r z e c h e m  p o w s z e d n i m  
j e s t  d j  s h a r m o n j a  >v s z c z e g ó ł a c h  
m ię d z y  p r o g r .  z a p o w i e d z i a n y m  
a  r z e c z y w i ś c i e  w y k o n y w a n y m .  
S ł u c h a c z  p r z e c i e ż ,  j e ś l i  m u  z a l e ­
ży  n a  s ł u c h a n i u  r a d j a  n i e t y l k o  w  
t e n  n i e d b a ł y  s p o s ó b ,  k t ó r y  t a k  s iu  
s z n i e  s k r y t y k o w a ł  P a d e r e w s k i ,  
a l e  n a  o d n o s z e n i u  z n i e g o  p r a w  
d z iw e j  k o r z y ś c i ,  ż ac y r .A - . i je  s ię ,-w  
p r o g r a m  s z c z e g ó ło w y ,  w i ę c  j e s t  
n p .  p r e n u m e r a t o r e m  „ R A “ , p l ą c ą c

z a  to  n i e m a l  d r u g i e  t y l e ,  co  z a  
s a m o  k o r z y s t a n i e  z p r a w a  p o s i a ­
d a n i a  a n t e n y  —  a  w  r e z u l t a c i e  
b a r d z o  c z ę s t o  s p o t y k a  g o  z a w ó d ,  
c h o ć  s p e c j a l n i e  t a k  j u ż  s w o im  
c z a s e m  r o z d y s p o n o w a ł ,  a b y  d a n e ­
g o  n u m e r u  z p r o g r a m u  w y s łu  
c h a ć

Z d a r z a j ą  s i ę  w p r a w -d z ie  n i e r a z  
p r z e s z k o d y  —  to  z u p e ł n i e  z r o z u ­
m i a l e .  N i e d a w n o  t e m u  w  k o n c e r ­
c ie  k a m e r a l n y m  z a s z ł a  k o n i e c z ­
n o ś ć  z m i a n y  j e d n e j  z g r a j ą c y c h  
o s ó b  i o r g a n i z a t o r z y  k o n c e r t u  k i l  
k a k r o t n i e  r a d j o s l u c h a c z y  z a  t o  
p r z e p r a s z a l i .  K i e d y i n d z i e j  z a ś  n ie  
m a  n a w e t  ż a d n e g o  w i d o c z n e g o  
p o w o d u ,  g d y ż  c h o d z i  n i e  o  m u ­
z y k ę  „ ż y w ą " ,  a l e  o p ł y t y ,  a  j e d ­
n a k  z m i e n i a  s i ę  p r o g r a m  w  sz c z e  
g o l a c h  i z u p e ł n i e  n a w e t  n i e  w y ­
j a ś n i a ,  d l a c z e g o .  C z y ż  t o  n i e  w p ły  
w a  n a  r o z l u ź n i e n i e  k o n t a k t u  ze 
s ł u c h a c z e m ,  k t ó r y  z a c z y n a  t r a c i ć  
w i a r ę ,  ż e  w7 a u d y c j a c h  i s t n i e j e  
r z e c z y w i ś c i e  k o n s e k w e n t n a  i su  
m i e n n i e  p r z e s t r z e g a n a  p l a n o ­
w o ś ć  ?

Z m i a n y  z a t e m  r a z  u s t a l o n e g o  
p r o g r a m u  n a l e ż a ł o b y  j a k n a j  b a r ­
d z i e j  o g r a n i c z a ć  —  d o  w y p a d k ó w

k n n  , R n  n*!-

w e t  p r z e s t a w i e n i e  p o r z ą d k u  a u ­
d y c y j  j e s t  n i e p o ż ą d a n e .

T a k  by§< n p .  z n i e d z i e l n y m  p o -  
r a n a i e m  A - m t e r t o w y m .  W  c z a s i e  
p r z e r w y ,  k t ó r a  s t a l e  w y p a d a  o k o ­
ło g o d z .  1 - s z e j ,  m i a ł a  b y c  n a d a ­
w a n a  p i e i w s z a  a u d y c j a  z  c y k lu  
„ 2 0 0 0  l a t  m u z y k i " ,  p o ł ą c z o n a  z  
p r e l e k c j ą  —  k t ó r a  j a k o  i n a u g u ­
r a c y j n a ,  p o d s t a w o w a ,  m i a ł a  s p e ­
c j a l n ą  w a g ę .  T y m c z a s e m  w ł a ­
ś n i e  t a  a u d y c j a ,  z a m i a s t  o 1 - s z e j ,  
w y p a d ł a  d o p i e r o  o p ó ł  do  d r u g i e j  
—  s p o w o d u ,  ż e  n a  p o r a n k u  p o ­
p r z e s t a w i a n o  p o s z c z e g ó l n e  c z ę ś c i  
p r o g r a m u  i a k u r a t  o  p i e r w s z e . 1 
r o z p o c z ę t o  p ó ł g o d z i n n y  k o n c e r t  
R a c h m a n i n o w a .  C z y  n i e  l e p i e j  
b y ło  o d ł o ż y ć  k o n c e r t  n a  c z a s  p o  
p r z e r w i e  i n i e  s t a w i a ć  s ł u c h a c z y ,  
k t ó r z y  m o ż e  s p e c j a l n i e  n a  p r e l e k ­
c j ę  s i ę  s z y k u w a l i ,  w o b e c  a l t e r n a ­
t y w y :  a l b o  z r e z y g n o w a ć  z  n i e j
i z c a ł e g o  c y k lu ,  a l b o  p r z e w r a c a ć  
s o b i e  p o r z ą d e k  d n i a ?

P o r a n e k  w p r a w d z i e  n a d a w a n o  
z F i l h a r m o n j i ;  j e d n a k  P o l s k i e  R a ­
d j o  p o w i n n o  s i ę  z a s t r z e d z  p r z e c i w  
t a k i m  n i e s p o d z i a n k o m .

S U U M  C U I Q U E

W i e c z o r e m  z a ś  t e g o  d n i a  z d a ­
r z y ł a  s i ę  d r u g a  r z e c z ,  p o d o b n e g o

p o k r o j u .  K o n c e r t  b e r l i ń s k i  ( t r a n s  
m i s j a  s t r a u s s o w 7s k i e g o  „ S o w i ­
z d r z a ł a " ) ,  k t ó r y  w e d l e  p i e r w ­
s z y c h  z a p o w i e d z i  m i a t  s i ę  o d b y ć  
o 2 1 ,4 5 ,  w e d l e  z a ś  n a s t ę p n y c h  o 
22 ,05 ,  s p ó ź n i ł  s i ę  j e s z c z e  o d a l ­
s z y c h  20 m i n u t ,  a  t y m c z a s e m  s ł u ­
c h a c z e ,  p r z y g o t o w a n i  do  m u z y k i  
p o w a ż n e j ,  m u s i e l i  w y s ł u c h i w a ć  z 
o l y t  s k o c z n y c h  m e l o d y j  t a n e c z ­

n y c h  l u b  z g r z y t l i w e g o  j a z z u .
O c z y w i ś c i e ,  n i e s p o d z i e w a n ą  a  

s p o r ą  d z i u r ę  w  p r o g r a m i e ,  p o w s t a  
ł ą  n i e  z w i n y  W a r s z a w y ,  t r z e b a  
b y ł o  c z e m ś  z a ł a t a ć  i t a k ą  r o l e  
p a s a  r a t u n k o w e g o  o d g r y w a j ą  p l y  
t y .  A l e  j a k i e ?  S ą  p r z e c i e ż  w ś r ó d  
r a d i o s ł u c h a c z y  d w a  w y b i t n i e  o d ­
r ę b n e  i w p r o s t  p r z e c i w s t a w n e  
s p o ł e c z e ń s t w a :  t a k i c h ,  k t ó r z y  n ic  
u z n a j ą  i n n e j  m u z y k i  p o z a  t a n e c z  
n ą ,  a  c o n a j m n i e j  „ l e k k ą " ,  o r a z  t a  
k i c h ,  k t ó r z y  w  a u d y c j a c h  s z u k a j ą  
p o w a ż n i e j s z e j  t r e ś c i  m u z y c z n e j .  
C i  p i e r w s i ,  w i e d z ą c ,  że  m a  b y ć  
S t r a u s s ,  j u ż  p o w y ł ą e z a l i  g ł o ś n i ­
k i ,  b y  u n i k n ą ć  „ p i ł y "  —  c z e m u ż  
b y ło  s k a z y w a ć  n a  m ę k i  t y c h  d r u ­
g i c h ,  k t ó r z y ,  n a s t a w i e n i  n a  u c z tę  
d ź w i ę k o w ą ,  1 m u s i e l i  w y s ł u c h i w a ć  
k l e p a n i n y  t a n e c z n e j ,  a  n i e  m o g l i  
w y ł ą c z y ć  g ł o ś n i k ó w ,  a b y  im  B e r ­
l i n  n i c  „ u c i e k ł " ?  S a  p r z e c i e ż  i

i n n e  p ł y t y ,  k t ó r e  b a r d z i e j  s i a  n a ­
d a w a ł y .

S u u m  c u i ą u e . . .

M U Z Y K A  R E P R E Z E N T A C Y J N A

W  p i ą t e k  s ł u c h a l i ś m y  z B e l g r a  
d u  r e p r e z e n t a c y j n e g o  k o n c e r t u  
m u z y k i  j u g o s ł o w i a ń s k i e j .  Z t r z e c h  
c z ę ś c i  t e g o  k o n c e r t u ,  d w i e  p i e r w ­
s z e  w y p e ł n i a ł y  p i e ś n i  l u d o w e ,  n a  
P o l s k ę  t r a n s m i t o w a n a  b y ł a  t y l ­
k o  t r z e c i a ,  z ł o ż o n a  z m u z y k i  s y m  
f o n i c z n e j .  A l e  w  m u z y c e  t e j  n a j ­
c i e k a w s z e  b y ł y  n u m e r y  o c h a r a k ­
t e r z e  l u d o w y m ,  j a k o  n a j w i ę c e j  
d a j ą c e  z i n d y w i d u a l n o ś c i  n a r o d u .  
S z k o d a  j e d n a k ,  że  k o n c e r t u  n i e  
p o p r z e d z i ł a  ( c h o ć b y  p a r ę  d n i  
p r z e d t e m )  p r e l e k c j a  n a  t e m a t  
m u z y k i  j u g o s ł o w i a ń s k i e j .

S p r a w a  m a  z n a c z e n i e  z a s a d n i  
c ze ,  n a d  k t ó r e m  w a r t o b y  się- z a ­
s t a n o w i ć .  M i ę d z y n a r o d o w e  k o n ­
c e r t y  m a j ą  m ie ć  z n a c z e n i e  r e p r e ­
z e n t a c y j n e ,  j e d n a k ,  b y  r z e c z y w i ­
ś c i e  t ę  r o l ę  s p e ł n i a ł y ,  p o w i n n y  
b y ć  n a l e ż y c i e  s k o m e n t o w a n e .  E -  
w e n t u a l n i e  m o g ł y b y  p r z y g o t o w a ć  
t a k ą  r z e c z  s a m e  z a i n t e r e s o w a n e  
r o z g ł o ś n i e ,  u d z i e l a j ą c ,  s t a c j o m
t r a n s m i t u j ą c y m  m a t e r j a ł ó w  a lb o  
g o t o w e g o  t e k s t u  d o  o d c z y t u
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t e a t r y

W IEL K I: D ziś  wieczorem opera
K rzeneka  „Jazzband .  m u rzy n  i kobie  
t y ” . O  g. 3.30 pop.  o u e ra  H um per-  
dincka „ Jaś  i M ałgosia” .

N A R O D O W Y : Dziś „M arja  S tu a r t” 
Schillera w  przekładzie M ła sz e w -  
sk iego  z  Malicką, Leszczyńskim  i 
Pan cew iczo w ą .  O g. 4 pop. . ś w i ę t o ­
szek" Moijera z Solskim.

T E A T R  PO LSKI:  Dziś „Kupiec
w en eck i” Szekspira  z Junoszą -S tę -  
powskim , Ron a n ó w n ą  i Bryazińskim.
0  godzinie 3.30 pop .  „Friiidein D o k ­
tor . W  poniedziałek p rzedstawien ie  
a n g e lsk ie  kom edji  T ra v e r sa  „P luń-  
d e r” .

T E A T R  N O W Y : Dzis k o m e d ja  M ą 
szyńskiego „ T a k  a  nie inaczej” z Lu­
b ieńską, M aszyńsk im  i Łapińskim

T E A T R  LETNI: Dziś wznowienie  
komedji  „P ien iądz  nie je s t  w szys t-  
kieni” z  L indorfówną, Hnydzińskim  i 
Zniczem.

T E A T R  M A Ł Y : Dziś k o m ea ja  Kie­
drzyńsk iego  „ T e n  i ta m te n ” z G or­
czyńską,  WarriecKim, Kondra tem , 
Samborskim i Zelwerowiczem . O  g. 
4  pop. „Zalotn icy  n ieb iescy”.

NO W A  K O M E D jA : Dziś k om ed ja  
Słonimskiego „R o d z in a” z Ja raczem  i 
M odzelewską .  O g . 4 pop.  „F i rm a” .

A T E N E U M . Dziś sz tu k a  S. Sze- 
-e szew sk iego  „Szczury  w ę d ro w n e ” .

KAMERALNY: D ł i ś  o g. 4  pop. i 
w ieczorem  osta tn ie  p rzedstaw ien ia  
.H am leta”  Szeksp ira  z  L endą .  W  

p ró b ach  icomedja R ittnera  „ W  m a-  
iym  d o m k u '  z Z im ińską  i A d w en to ­
w iczem .

R E D U T A : Dziś i codziennie k o m e­
dja  Łopałew s« iego  „ P re ze s  Aureicia” 
( „ Z w o p ro s a m " )  w re ż y se r j i  Dulę- 
b iank i .

8 m. 30 (u l .  M o k o to w s k a ) :  D ziś
o p e re tk a  Millera „ S z a ro tk a ” z  Broch-  
w ic zó w n ą  i W oszcze iow iczem .

T E A T R  D R A M A T Y C Z N Y  (H ip o ­
teczna  8 ) :  Dziś „M a łżeń s tw o  z  k o n ­
w e n a n s u ” Rzepeckiej -  Iwanowskiej.

W I E L K A  O P E R E T K A  ( K a r o w a »: 
Dziś o p e re tk a  B en a izk y ’ego _ „ P ° d  
b ia łym  k o n iem "  z  M ankiew iczów ną  i 
Bodo

C l R K  S T A N I E W S K I C H :  O s ta t ­
n ie  d n i  w ie lk ie g o  widowiska „C y rk  
pod w o d ą "  p rz y  udz ia le  250 osób.

WY3TAWY
IN S T Y T U T  P R t  PA GA N D Y  SZTL 

K I :  W y s ta w a  sz fu k i  u k ra iń sk ie j .
Z A C H Ę T A  W y s t a w a  „ N a jp ięk  

n ie j s z y  p o r t r e t  kob iecy” ora: w y s ta  
w y  p r a c  M. N e n r in g a ,  St.  Z aw ad ź  
k ieg o  i in.

M UZEUM  N A R O D O W E  (Al. 3-go  
M a j ? ) :  W y s ta w a  pamiątek  po Stela- 
nie o a r o ry m  i lanie Sobieskim.

KrtMIENICA BARYCZKw V: Zbio­
ry  m a la rs tw a  p o lsk iego  XIX i XX 
.wieku.

D O M  SZTU K I (N . Świat 2 7 ): V/y- 
• i.aw a u  z ud sz tuki  Juljusza Kossaka.

A luZ iS U M  AK C rliśuu iO U tC z.iv i .  
im. E r a z m a  M a jew sk ieg o  (P a łac  
S ta sz ic a )  o tw a r te  w śro u y ,  p i ą tk i  i 
niedziele oo lo — 14 .

K A W I A R N I A  I.  P .  s . ;  W y s ta w y  
L e o k a d j i  B ie lsk ie j  i  Z y g m u n t a  D u n i ­
n a .

S. i M. (K ró le w s k a  1 1 ) :  V H I  w y ­
s t a w a  zb iorow a.

K O N C E R T Y
F1LHARMONJA: Dziś poranek

sy m fo n icz n y  ioa y r e a c ją  E .  Z yg-  
m a n a ,  S o l i s tk a :  L. B e rk w .có w n a ,

KON S t R W  A T  GR jU  M : Dziś  r e ­
c i t a l  sk rzypcow y J a d w ig i  D raże .

S. i  M. (K ró le w s k a  1 1 ) :  D ziś  o g 
18-ej „T  4 “. R e w e le rsy  kobiece.

K IN A
,Tune!“.

A JŁ U K : „N o cn e  s ą d y "  j  f i lm  po lsk i
aźw*ękuwy.

AN TIN ZA : „Jeździec w  m asce ”,
„ 12  k rzese ł  .

AT-LAK l lC ; „Papryka".
A S  (G io je c a a  5 6 ) ;  „D z ie je  g r o ­

c h u "  i „Posi  om ien ie  g rz e sz n icy ”*
BAJa A : „Mandżuria płonie" i re­

wja.
C A P I T O L :  „ B u n t  m łodzieży" .
C A S I N G .  „ P a r a d a  re ze rw is tó w " .
C O L O S S E U M : „ A r y s to k r a c j a  pod 

z iem i"  i r e w j s
C O L O S S E U M  (M a la  * a la ) :  „ p o ­

d ró ż  k a p i t a n a  Colin  R oss”  i  „ C o raz  
wyżej

C O R S O :  „ J e j  K ró le w sk a  M ość" i 
rewja.

OR IS t a L  „ J e g o  ek sce lenc ja  sub- 
j e k t "  i  ,,P rz y g o d y  włóczęgi" .

J U R O P A :  „ N ie  te s te m  aniołem"*
L R A :  , M ar ie" .
F T M A :  „ U l ic a "  i „ P rz y b łę d a" .
F O R U M :  „ U r a b i a  Zarow
FIuH A R M O N jA : „P ieśn ia rz  War*

sza  w y ” *
G L O R JA  , W a lcz ą cy  sza len iec" .
I IOLLA VvG j D : „ P ło m ie ń "  i rew ja .
KINU PARAFII  ŚW . ANDRZEJA: 

**Fijp j F l a p  w L eg j i  Cudzozicm 
sk ie j"  i „ B u r z a  n a d  Z ak o p a n em " .
.. K IN O  X :  „ P o ż e g n a n ie  z  b ro n ią "  1 

f i lm  polski.
UOS: „ F l ip  i F l a p  ich dole i n ie ­

do le"  i „Człowiek  k tó re g o  zab iłem ".
B U X :  „D em o n  m iłośc i"  i d oda tk i

dźwiękowe.
M E W A : „Młodość n a  zam ów ie- .D "

1 „ P o d  f a łs zy w a  f la g ą " .
M A jE ST IC . „D em on  z io ta”  1 rew ja .
M A S K A ; „D em o n  w ie lk iego mu

s t a "  i „ 12  k rzese ł" .
M I E J S K I E  (d la  m ło d z ież y ) :  Bra*, 

d jab ła " .
M I E J S K I E :  *.B tt d ja b ła "
N O W Y  S P L E N D I D :  „ Z a m a r łe

echo".
P A N :  „M o n s ie u r  B a b y "  i „ M a m a  

kocha  papę . '

P F T I T  T R I Ą N 0 N :  „ W ie lk a  g rze -  
sz iu ca  1 „ 12  r z c se ł" .

ZYClE STOLICY Str. 7

Ilu jest
i I le  w y n o s z ą  e m e r r u r y ?

N o w o u t w o r z o n y  Z w i ą z e k  e m e r y  
t ó w  m i e j s k i c h ,  n a w i a s e m  m ó w i ą c  
r e p r e z e n t u j ą c y  b .  z n i k o m ą  l i c z b ę  
c z ło n k o w ,  k t ó r y  p o s t a w i ł  s o b i e  za  
ż ą d a n i e  u g r u n t o w a n i e  m a t e r i a l n e ­
g o  b y t u  e m e r y t ó w ,  r o z u m i e  to  w  
t e n  s p o s ó b ,  ż e  e m e r y c i  m . e j s c y  
p o w i n n i  b y ć  t r a k t o w a n i  n a r ó w m  
z e m e r y t a m i  p a ń s t w o w y m i  i p o ­
w i n n i  p o d l e g a ć  j e d n e m u  s k o d y f j .  
k o w a n e m u  s t a t u t o w i  e m e r y t a l n e ­
m u

Z w i ą z e k  p r a c o w n i k ó w  m i e j ­
s k i c h  c z y n n y c h  i i s t n i e j ą c e  o d  1 1  

l a t  p r z y  Z w i ą z k u  K o ło  E m e r y t ó w ,  
p r z e k s z t a ł c o n e  o d  w r z e ś n i a  r .  u b .  
n a  a u t o n o m i c z n e  k o ło ,  u z n a l i  za  
k o n i e c z n e  z a p r o t e s t o w a ć  p r z e c i w ­
k o  p u b l i c z n e m u  g ł o s z e n i u  t a k i e  
g o  p o s t u i a t u ,  w y s u w a n e m u  p r z e z  
p r z e d s t a w i c i e l i  z a l e d w i e  k i l k u d z i e  
s i ę c i u  e m e r y t ó w ,  g d y ż  w  z a r z ą ­
d z ie  m i e j s k i m  m o ż e  to  w y w o ł a ć  
w r a ż e n i e ,  ż e  e m e r y c i  m i e j s c y  z a ­
b i e g a j ą  o z m n i e j s z e n i e  im  e m e r y ­
t u r .

W y c h o d z ą  o n i  z  z a ł o ż e n i a ,  że  
n i e m a  ż a d n e j  z a l e ż n o ś c i  e m e r y  
t u r  m i e j s k i c h  o d  e m e r y t u r  p a ń  
s t w o w y c h  i ż e  e m e r y t  m i e j s k i  w y  
s ł u g u j e  to ,  co  p o b i e r a ł  p r a c o w n i k  
c z y n n y ,  a  t y t u ł  d o  e m e r y t u r y  j e s t  
p r a w e m  p o e h o d n e m  o d  c z y n n e g o  
p r a c o w n i k a  m i e j s k i e g o ,  a  n i e  od  
e m e r y t a  p a ń s t w o w e g o .  T e z a  t a  
j e s t  p r z e p r o w a d z a n a  w e  w s z y s t ­
k i c h  p r z e p i s a c h  i s t a t u t a c h  e m e ­
r y t a l n y c h ,  z a t w i e r d z a n y c h  p r z e z  
r a d ę  m i e j s k ą .

P o d a n a  c y f r a  5 .0 0 0  e m e r y t ó w  
m i e j s k i c h ,  p o b . e r a j ą c y c h  j a k o b y  
e m e r y t u r ę  z  b u d ż e t u  m ie j s k i e g o ,  
j e s t  a s t r o n o m i c z n ą .  Ł ą c z n i e  b o ­
w i e m  z n o w y m i  e m e r y t a m i  z  t .  z. 
f u n d u s z u  e m e r y t a l n e g o  1932 r . ,  
s p r o w a d z a  s i ę  b n a  t y l k o  d o  2.000  
os~ b ,  a  V 'y d a t e k  n a  e m e r y t u r y

w y n o s i  z b u d ż e t u  m i e j s k i e g o  do  
4 0 0 .0 0 0  z l.  m ie s i ę c z n i e .  P c z a t e m  
j e s t  j e s z c z e  p e w n a  l i c z b a  e m e r y ­
t ó w  t r a m w a j ó w  i g a z o w n i  z p r z e d  
1 9 3 2  r . ;  p o b i e r a j ą  o n i  j e d n a k  e -  
m e r y t u r y  ze  s p e c j a l n y c h  k a p i t a ­
ł ó w  e m e r y t a l n y c h ,  p o s i a d a n y c n  
p r z e z  t e  i n s t y t u c j e .

T a k s a m o  l i c z b a  c z y n n y c h  p r a ­
c o w n i k ó w  m i e j s k i c h  w y n o s i  
19 .000, a  n i e  7 .0 0 0  j a k  p o d a n o .

Petycja 1.000 mieszkańców Prapi
T o w a rz y s tw o  P r z y j a c ió ł  P r a g i  zło­

żyło D y r e k c j i  T r a m w a jó w  M ie jsk ic h  
p e ty c ję ,  o p a t r z o n ą  c a ły m  ty s iąc em  
p o ap isó w  w  s p r a w ia  p rz e n ie s ie n ia  
p r z y s t a n k u  t r a m w a jo w e g o ,  z n a j d u ­
jącego  s ię  p r z y  zb iegu  K o n o p a c k ie j  
i M a łe j  n a  d a w n e  m ie jsce  p r z y  zbie­
gu  K o n o p a c k ie j  i S ta lo w e j .

U l.  S ta lo w a  j e s t  bow iem  g łó w n ą  
a r t e r j ą  k o m u n ik a c y jn ą  N o w e j  P r a ­
gi. N a  o m a w ia n y m  o d c in k u  r a n o  , 
p o p o łu d n iu  z b .e ra  s ię  d u ż a  dość  o- 
sób. P o n ie w a ż  c h o d n ik  w ty m  p u n k -

rzecf p o m e d z ia łk o w e m
Posiedzeniem Magistratu

N a  p o r i e d z i a l k o w e r u  p l e n a r n e m  
p o s i e d z e n i u  m a g i s t r a t u  o m a w i a n e  
b ę d ą  m i ę d z y  i n .  n a s t ę p u j ą c e  s p r a ­
w y  Z a t w i e r d z e n i a  p r o j e k t ó w  i 
k o s z t o r y s ó w  p r z e b u d o w y :  1 ) b u -  
d; . lk u  p i z y  z b i e g u  S a n d o m i e r s k i e j  
i O l s z e w s k i e j  d l a  I I  m i e j s k i e j  
s z k o ł y  r z e m i e ś l n i c z e j  i 2 ) b u d y n ­
k u  i r z y  z b i e g u  u i .  L i s a  K u l i  i k s .  
F e l  ń s k i e g o  n a  Ż o l i b o r z u  d l a  
s z k ó l  p o w s z e c h n y c h  i B i b l j c t e k i  
P u b l i c z n e j ;  r o z s z e r z e n i e  d o m u  
n o c l e g o w e g o  p r z y  ul.  J a g i e l l o ń ­
s k i e j  : n a d a n i e  j e a n e j  z  n o w y c h  
u l i c  n a  Ż o l i b o r z u  n a z w y  „ K o n r a ­
d a  O l c h o w i c z a ” , o ś w i e t l e n i e  g a ­
z e m  a u t o s t r a d y  w i o d ą c e j  d o  O k ę ­
c ia , ,  n o w e l i z a c j a  u m o w y  n a  d o s t a  
w ę  k l i n k i e r u  d r o g o w e g o  e t c .

Do nabycia  w c  Wsaystkich aptekach.

e ie  j e s t  w ą sk i ,  g d y ż  m a  za ledw ie  
m e t r  sze rokośc i  i  u ło ż o n y  je s t  ty lk o  
n a  dw ó ch  p ł y ta c h  b e to n o w y ch ,  r u c h  
p ie s z y  j e s t  t a m  b .  c zę s to  zupełn ie  
z a ta m o w a n y .  P r z e c h o d n ie  zm uszen i  
są  sch o d z ie  z c h o d n ik a  d o  g łębokiego  
r o w u  i  n a r a ż e n i  s ą  n a  o b iy z g iw a m e  
b ło te m  p rz e z  p rz e je ż d ż a ją c e  a u ta .  W  
ra z ie  d eszczu ,  o c ze k u ją c e  n a  p r z y ­
s t a n k u  o so b y  n i e  m a j ą  s ię  gdz ie  
schron ić ,  g d y ż  n a jb l i ż s z a  b r a m a  o d ­
d a lo n a  j e s t  od  p r z y s t a n k u  o 8 0  m e­
t ró w .

P r o p o n o w a n y  p r z y s t a n e k  z n a j d u ­
j e  s ię  w  p u n k c ie  bez  p o r ó w n a n ia  
l c 1/szym. Szeroi.  c h o d n ik  n ie  b ęd z ie  
t a m o w a ł  r u c h u  pieszego. T u ż  p r z y  
p r z y s t a n k u  z n a j d u j ą  s ię  b r a m y  do- 
mow, m o g ąc e  s łużyć  z a  sch ro n .  P o ­
n a d to  'znaczn ie  m n ie j s z y  r u c h  k o ło ­
w y  n ie  b ed z ie  u t r u d n ia ł  w s ia d a n ia  
do  t r a m y a j ó w

P o z a te m  t r a m w a j  n r .  21 ,  s k ł a d a ­
j ą c y  s ię  z  3  w ag o n ó w ,  n ie  mieśc i  się  
m iedzy  M a łą  i  S ta lo w ą ,  w s k u te k  cze­
g o  w  czas ie  p o s to ju  o s t a tn i  w ag o n  
t r a m w a jo w y  zamytca p rz e j a z d  n a  ul.  
S ta lo w e j .  W  s p r a w ie  l e j  p o l ic ja  sp o ­
rz ąd z i ła  ju ż  k i lk a  p ro to k u ło w .

APTEKA 
^AZOWIECkA

A SKLEPI* SKIIOO
WARSZAWA f* A ŁOWI ICKA TO «

Przerobbny buaiet Warszawy
na rok 1934-35

W  p o n i e d z i a ł e k ,  2t> b .  m . .  z a r z ą d  
m i e j s k i  p r z e ś l e  d o  m i n i s t e r s t w a  
s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  p o p r a w i o n y  
p r z e z  R a d ę  M i e j s k ą  b u d ż e t  m .  s t .  
W a r s z a w y  n a  r .  1934/35 .

B u d ż e t  t e n ,  p o  o s t a t n i o  d o k o n a ­
n y c h  z m i a n a c h ,  w y n o s i  w  z a r z ą ­
d z ie  a d m i n i s t r a c y j n y m  w  w y d a t ­
k a c h  z w y c z a j n y c h  9 9 ,7 0 0 ,2 0 4  z ł. ,

w  w y d a t k a c h  n a d z w y c z a j n y c h  
14 ,9 1 0 ,8 3 7  z ł. ,  r a z e m  z ł o t y c h  
11 4 ,6 1 1 ,0 4 1  z ł.  ( p r z e d  p r z e r ó b k ą  
1 0 1 ,1 4 3 ,0 2 9  z ł . ) ,  w  d o c h o d a c h  
z w y c z a j n y c h  1 0 1 ,2 2 6 .9 3 4  zł. ,  w  
d o c h o d a c h  n a d z w y c z a j n y c h
1 3 ,4 0 3 ,7 4 5 ,  r a z e m  w  d o c h o d a c h  
1 1 4 .6 3 0 ,6 7 9  z ł .  ( p r z e d  p r z e r ó b i a t  . 
1 0 9 ,1 4 3 ,0 2 9 ) .  I

P o ls k a  opona

p o ls k ie  d ro g i

S k łe d  fa b ryczn y

Warszawa, Trębacka 10.
te le f o n .  258 00.

Liga lokatorów
W  grudn iu  z. r. został powołany n o ­

wy zarząd Ligi O brony  uoKatorów i 
Sublokatorów, powsta łej z fuzji  dwóch 
związków warszawskich  Stołecznego i 
Centralnego, N o w y  zarząd czyni usilne 
staraniu u  władz co do zniżki kom orne­
go, przedłużenia m ora to r jum  micszaa- 
niowego, k tórego term in w ygasa  z 
dniem 31 marca •*. b., o raz  innych za­
gadnień aktualnych doby obecn ’j .  W  
najbliższych im ach  zarząd zwołuje in­
form acyjne  zgromadzenia lokatorskie i 
sublokatorskie, oraz  wszechpolski zjazd 
delegatów s tow arzysza j  lokatorskich i 
sublokatorskich.

Siedziba L5gi mieści się przy ul. N o ­
wogrodzkiej N r.  10 tn. ia .

W alka
z tii»cy re m i K a w ia r n ia m i

K o m i s j a  s t a r o s t w a  g r o d z k i e g o  
p ó ł n o c n o  -  w a r s z a w s k i e g o  d o k o -  
la ł a  w c z o r a j  l u s t r a c j i  s k l e p ó w  

s p o ż y w c z y c h ,  p o ł o ż o n y c h  w  o b r ę ­
b i e  I I I  k o m i s a r j a t u  F .  P . ,  c z y n ­
n y c h  p o d  p o z o r e m  j a a ł c d a j n i .

O g ó ł e m  d o k o n a n o  p r z e g l ą d u  30 
t a k i c h  p r z e d s i ę b i o r s t w ,  z  k t ó r y c h  
o k o ło  8 0  p r o c .  p r o w a d z o n y c h  j e s t  
n i e z g o d n i e  z  p o s i a d a n e m i  u p r a w ­
n i e n i a m i  p r z e m y s ł o w e m ł .  W  w y ­
n i k u  l u s t r a c j i  k o m i s j a  w y d a l a  n a  
m i e j s c u  z a r z ą d z e n i a  c o  d o  z a n i ­
k a n i a  t y c h  p r z e d s i ę b i o r s t w ,  k t ó r e  
o o e c n i e  n i e  b ę d ą  m o g ł y  b y ć  c z y n  
n e  p o  g o d z .  7  w i e c z .

WIOSENNE TARGI LIPSKIE I J g  Bromie

s c a j t d g f i l

C l
in h c c jó l kc|.'

kł .wz

SOLEC Z O R O J
N A '511 IE js z e  Z R Ó O c O  
SlARCZANO-SŁONE W EUROPIE
Dla w 'zvs!kich  organ lzacy j
społecznych i stowarzyszeń

udziela w  sezonie 193, r. 
specjalnych zniżek ryczałtowych.
^ w ra c a ć  na!eżv się *43 te r a z — 

poczta w miejscu.

P recz  z b i le ta m i!
W 1Z v T O W E M I n a  d r z w i a c h

Tabliczki n osiężne a r tys tyczn ie  g ra ­
w erow ane  dla rek lam y zt. 3. Na p ro ­

wincję  w y sy łk a  bezpłatnie.  
Pracow n  a  g ra w ersk a  

A. SKONIECZNY, Sen a to rsk a  3 sklep.

P R O M I E Ń .  „ K in g  K ong" .
RAJ: „Biały M us tang” i „ C h a m ” .
R O X Y : „Kró l  k rólów".
R I V r E R A :  „ Z a b a w k a ” i d oda tk i  

dźwiękowe. ’
SGKo l : „G re ta  Garno”.
(STAROMIEJSKIE: „12 Krzeseł”.
T O N :  „U śm iech  szczęści
I K I E C H A :  „N iew id z ia ln y  czło ,

y.ńek".
U N J A :  „ D z ik a  dz iew czyna"  i r e ­

w ja .

P o c z ą t e k  4 m a r c a

Wszelkich inforroacyj udziela

LIPSKI URZĄD TARGOWY w LIPSKU
ub honorowy przedstawiciel

inż. W ILLIAM  K O E 4 C H E , Warszawa, 
ul. Koszykowa Nr. 53. telefon 8-49-25.

‘ kTu ’ ‘ ■*
P r z y  przejazdach na polskich I n-em ifccwcn kolejach p a ń s tw o w y c h  

p rzy s łu g u je  33  */, % u ig i.

S ZKOŁ I TANCOW
P rc f. Ryszardą S O B IS Z E W S K IE G O
F P A K O W S K IE-PR ZED M IESC IE  17, i piętro, front,

w y u c z a  s z y b k o  i d o k ł a d n i e
C  NICH NO MOŚCI Z ) T V / i r R .
D Z C N ) CH NA K ) JGRESflCH W 
PARYŻU I LONDYNIE

CLOU SE Z O N U

N O W Y  T A N I E C  „ w  A I S E  •  H Ł

w Każdą niedzielę I zzwartek od g. U do 11 w.
L E K C J F .  W P R A W N E

Sekrc ta r ja t  szkoły o rzv im uje  zap isy  na kom ple ty  zbiorowe, a k a d e ­
mickie i lekcje oddzielne codziennie  od  goaz  t l  rano  do  9 w iecz

U W *  f i ń l  UIa P  U rzęd n ik ó w  (czek )  i A kad em ik ó w  ( c z tk )
v f f M U M i  snurinlnu iistpnsfwa

AA) DOM 1 PARCELĄ -  
JABłONHA— BUKOWIEC
W zorem  ro k u  u b ieg łeg o  rozpoczęliś­
my p rz y jm o w a n ie  zam ó w ień  n a  bu 
dowę dom ów. G w a r a n to w a n e  w yko-  
’ .anie w  c ią g u  4— 5 miesiocy , c iep ­
łych, e leganck ich ,  so l idnych

3 A L  C p o k c ju w y cu  willi ze 
I “ i  U j  I w - rystkiemi now oczes-  

neini w y godam i.  Śliczna, su c h a  m ie j ­
scowość. W ła sn a  p a r c e la  1.600 do 
1.800 m tr .  1 w. H ip o te k a  n a ty c h m .a -  
s towa.  P o życz ld  B a n k u  G o sp o d a r ­
s t w a  K ra jo w eg o .  R o z p ła ty  d iu g o te r -  
m .now e.  C eny n isk ie  Doj zd 28 m i ­
nu t .  P o c ią g i  z  d w o rc a  G dańsk iego ,  
G łównego. Z a r z ą d  D ó b r  i In te re só w  
M a u ry c e g o  H r .  Po tock iego ,  W a r s z a ­
w a ,  P l .  M a łachow sk iego  2— 22. G o­
d z in y :  10— 14. 16— 18, te l .  2-51-56.

Ą  \ M e b le  nowoczesne, o tom any ,  tap- 
H /  I ,  —enj Spła ty  dlugoterminow - 
Sprzedaje  naj- O n aprzec iw  
taniej Graniczn U Kroiewsxiej.

L )  ,F * P C Z A M Y  f' if?'e n ic in c < <>pi-
I cerskie  od złotych

55 komplet materacem, fotele klubowe 
Warunki dogodne* Chmielna 
Telefon 665-38. 6 .

■W ytwórnia  M 5B L I G IĘ T Y C H  Grzy-  
”  b o w s k a  38 reF fo n  502 16 posia-
da  krzesła, fotele, różne stoliki cukier-  
n:cze w ieszaki  s to ją c e  i dziecinna 
ga lan tcr ja .  Kasiczas.

|  r o Z l A I  E E K A g S W I  |  

W m  weneryczne
Friy jm . od 9 r. *"*• 9 w. Niedz. do 2-ej. T l a i  i d  4 4 1  ró^ Sosnowej.

D  ZĘBY b ’a łe  od pięciu, usun ię-  
» cie od t rze ch  zło tych, 

n tgon .  D ia te rm ia .  F iek trn ieczen ie  
zębów spe c ja ln ie  d la  ne rw ow ych  
B ie la ń sk a  15 17.

D r .  m e d .  S T .  J E R M U U O W I C Z  
SEK SU O LO G

C H O R O B Y , Z A B U R Z E N I A  
A N O M A .L JE  S F E R Y  P Ł C I O W E J .  

P rz y jm .  1— 2 i 5— 8 S - to  K r^ y sk a  16

Ka. ALINA 3REWDA
CH.oRDBY KOBIECE ; AKUSZFR|A 
M io d o w a  11, tel. 255-55, g. 4— 7 w.

Zr łMAR57fZKAMI,cŚ
] d o ró d k a m i  i z łą  c e rą  p a ń  m e  bę- 
izie Pśn>e cb ’ ące poz tr jć  -,ię z m a r ­

szczek, p :egów , p odbródków ,  mieć 
n a p ra w d ę  Jadną  cerę ,  łabędzią  szy ­
jkę i k i .-syczny nw al t w a r z y ,  p j f a t ;  
831 j ą  się  cd 1 1  oo 8, p ra c u ją c e  p a n e 
w niadzUls 7  2 d o  8 H 't a  41-7.

• P a d e r e w s k a  Z o f ja  L u d w ik a .

R A D J O
N i e d z i e l a ,  d n .  2 5  l u t e g o

9.00 Pocz. aud . 10 05 T r .  uabuż.  z  
k a t e d r y  p o zn ań sk ie j .  C h ó r  p .  d.  ks .  
G ieburow ak iego ,  k a z a n ie  ks .  T .  J a -  
ch im ow skiego .  P o  naboż .  m „ z .  reL 
(pf .) .  12.15 P o r a n e k  muz. z i lh a rm .  
w arsz .  —  ork .  F i lh a r m .  p. d . E . Z yg-  
m an a  i L. B e rk w icó ron a  ( f « t . ) .  W  
p r o g r . :  L a lo  —  R a p so d ia  i  Scherzo ,  
F r a n c k a  R e d em p t io n  ( f r a g m . ) ,  D e-  
b u ssy eg o  Popo łudn ie  fau n a  i A. 
T a n s m a n a  T a ń c e  p o lsk ie  o ra z  2 -g i  
konc .  f o r t .  R a c h m an in o w a  ( c -m o l l ) .
W  p r z e r w ie  *ok. 13.00) I l -g i  odczyt  
z  cyklu  „2000 la t  m uzyk i” , ilustr 
p rzyk ładam ' z p ły t  —  K. S trom enger .
14.00 Działacz  społ. la w s i  —  Sz. 
Ciekot. 1 iO Płyt,* ( „ C o ś  dla każde­
go j .  15.00 P o g a d .  d la  rolników.
15.20 Konc. zesp. sa lon . H. A d a m ­
skiej -  G ro ssm an o w ej .  16.00 S iuchow. 
dia  dzieci s ta rszyc. .  „Kiec , Z y g m u n t  
zabrzm ia ł  z w ieży ” M. D ynow skiej .  
16.30 Kw adr,  s łynnych  a r t .  ( p ł . ) :
J. Szigeti  ( sk rz .) .  ij.<ł5 K w adr,  liter.:  
„D o b ry  F a ro sz” P. Gojawiczyńsk iej .
17.00 C ałoroczny  plan p racy  g o sp o ­
dyni —  M. K arczew ska .  1 7 1 5  Co 
tańczy  i śp iew a  w ie ś  podwileńsKd? —  
chór  białoruski p. d. T .  M a tw ą c a  i 
ork. w ie jska  sp o d  Mieduifc. (T r .  z  
W iina).  18.00 S iuchow. „S te fe k "  w g  
Devala  (T r .  z K r a k o w a ) .  S8.40 M - 
iodj“ z opt.  „M .L ść  i z ło to” i „ Y a c h t  
Miłości” (p i . ) .  19.30 Co się  dzieje na 
św iec ie?  19.52 F ra g m en ty  z  o p e ry  
M. ae Palia  „ T r ó jk ą tn y  k a p e lu sz ” 
(p ł .) .  20.15 Dziennik w iecz .  20.25 
T r .  z  Krynicy  z a w o d ó w  uoKejowycn 
Po lska  — Niemcy. 21.05 I elj. „ T y lko  
dla b r y a ż y s to w ” —  |. W arn eck a .
21.20 , Na wesoie* lw ow skie j  lali” 
t fa ia  „ b u jd ”) .  22.20 Konc. muz. lek­
kiej —  ork.  P .  R. i M. K a rw o w sk a  
( śp . ) .  22.50 W iad .  sport .  23.30 Ko­
niec au d .

F 'O n ie d z ia ł e k ,  d n .  26  l u t e g o
7.00 Pocz .  aud. 12.05 S ław ne  ze* 

spoiy jazz.  (p l . ) .  15.40 K ro . i . . har. 
1 5 / j  Chw. lotn. i gaz .  15.55, Muz. 
sa lon —  Septe-. H. u o l d a  (p ł . ) .  16.20 
Pieśni —  Cz. P e ien so n .  13 40 l  "ke ja  
j.‘ franc. (k u rs  elem.) 16.55 Recital  
Br. Ciechowskiego ( k o n O a b a s l  —
Tr.  z p oznania.  W  progr .  Koncert  
k o n t rab a so w y  KuStewickiego. 17.15 
Recital fortep. P .  Lew .eckicgo.  17.59 
Skrz. poczt.  roi .  18.00 Rozwoj narpiar-j - 
s tw a  w  Polsce  —  H. S za tk o w sk i  ( T r -
z K ra k o w a ) .  18.20 M uz lekaa  z  kaw ^ w  
Italia. 18.40 —  19.00 DysKusja i m p r o - - V  
wizowana* „H is toryk  li te ra tu ry  a  k rym t a  
tyk* —  K. G ó rs k i  i J. Skiwski.  20.029 
a VIII Konc. z  cyk lu  „M u z y u a  niepo- 
d lrg lc j  Polski" ,  pośw ięć ,  koinp^zyto* 
ron p oznańsk im  —  ork . sym f.  Pf R- 
p. d. Z L a ioszew sk iego  i Z. Boc; ek  
(f le t .) .  W  p ro g r .  u w e r t .  do  op. „ D a ­
m y i l iuza ry"  L. Kam .eńskiego,  Kunc. 
f letowy T .  Kasserna  ( l - s z y  raz )  i Ili 
sym f St. P o rad o w sk ieg o .  K oncert  p o  
przędz,  prel.  St. W iech o w .cza  ( t r a n ­
sm i to w an a  z P o z n a n ia ) .  21.15 O g ro ­
d y  za  sz y b ą  —  W . B orudzka  21.30 
Aiuz. lekka  — ork.  P.  R_ 22.00 P iy ty  
(„20  minut  w  Hiszpan ji” ) .  22.20 Muz. 
tan. z k a w .  G as t ro n o m ja .  23.30 Ko­
niec aud.

W t o r e k ,  d n ,  2 7  l u t e g o
7.00 Pocz .  aud .  12.05 Muz. tan .  —* 

ork J. P a y n e ’a  (p l . ) .  12.23 P .  C asa is  
( w i o l )  i O. Schuihoff ( f a r t . ) :  Son • 
ta  B ec thovena  Op. 69  (p ł  ) 15.40* 
Konc ześp. St. R a d o n i a .  16.25 Skrz
P. K. O. 16.40 „W śroc  książek”, w 
16.55 P ty ty  („W ie lcy  a r tyści  - m a ­
lej p io sen ce”) .  17.20 R ecua i  W ac i  ■ 
w a  K ochańsk iego  ( sk rz y p c e ) .  ’ 7.50 
Bież.  w iad. roi. 18.00 Jak  p iao u ją  n a ­
sze  mięsnie —  J. Sosnowski.  18.20 
Skrz. muz. '8 .35  Recital śp iew .  O . 
Szumskiej.  20 02 O p e re tk a  „Nitouchfc 
H erve’go  w 7 ak tach  (z  w arsz .  s tud-  
jo P.  R .) .  W p rze rw  I-szej ( r k .  
14.00) K w adr,  liter.: „B a l” J. S za ­
n iaw skiego .  22.30 Muz. tan  z Kab. 
Polonia. 23.30 Koniec a u d .

Zniżki od podatku
w id o w is k o w e g o

W o b e c  t e g o ,  ż e  1 m a r c a  u p ł y w a  
p r o l o n g o w a n y  t y m c z a s o w o  p r z e z  
z a r z ą d  m i e j s k i  t e r m i n  d a l s z e g o  
s t o s o w a n i a  i n d y w i d u a l n y c h  u l g  w 
p o d a t k u  w i d o w i s k o w y m  w  k i n o t e ­
a t r a c h ,  d e l e g a c j a  z a r z ą d u  Z w i ą z ­
k u  w ł a ś c i c i e l i  k i n o t e a t r ó w  p o d ­
j ę ł a  n a  t e r e n i e  z a r z ą d u  m i e j s k i e ­
g o  e n e r g i c z n e  s t a r a n i a  w  c e l u  u -  
t r z y m a n i a  n a d a l  t y c h  z n iż e k ,  
s t o s o w a n y c h ,  j a k  w i a d o m o ,  j .uż  
c d  p r z e s z ł o  d w ó c h  l a t  b e z  p r z e r ­
w y .

Aby handel szedł
W  T e l - A v ł v  w y d a w a n y  j e s t  m i e  

s i ę c z n i k  l e k a r s k i  p .  n .  „ H a r e f -  
w a c h “  w  j ę z y k a c h  h e b r a j s k i m  i 
a n g i e l s k i m .  G ł ó w n y m  ś r o d k i e m  
u t r z y m a n i a  t e g o  p i s m a  są  o g ł o s z ę  
n i a ,  z a j 'm u j ą c e  z n a c z n i e  w i ę c e j  
m i e j s c a ,  n i ż  a r t y k u ł y  f a c h o w e .

I  t u t a j  c i e k a w e  j e s t ,  s k ą d  p ł y ­
n ą  ś r o d k i  p i e n i ę ż n e  p i s m a .  N a  
ł ą c z n ą  l i c z b ę  42  o g ł o s z e ń  ( N r .  3 )  
s k i a d a j ą  s i ę :  1  s z w a j c a r s k i e ,  1
c z e s k i e ,  1 .  b e l g i j s k i e ,  1  S t .  Z i e d a  
i. . .  38  n i e m i e c k i c h .
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V e n d e m i a i r e ,  o r g a n  f r a n c u s ­
k i c h ,  b .  k o m b a t a n t ó w ,  z a m i e ś c i ł  
g a r ś ć  w z r u s z a j ą c y c h  w s p o m n i e ń  
o  z m a r ł y m  k r ó l u  A l b e r c i e .

Chirurg czy w e te ry n a rz ?
K r ó l  B e l g j i  o d z n a c z a ł  s i ę  n i e ­

z w y k ł ą .  p r o s t o t ą  i n a t u r a l n o ś c i ą .  
W  p r z e c i w i e ń s t w i e  d o  n ; s j e d n e g o  
d e m o k r a t y c z n e g o  p r e z y d e n t a  u n i ­
k a ł  t a k  z w a n e j  p o m p y ,  o f i c j a l ­
n y c h  u r o c z y s t o ś c i  i n i e  z n o s i ł  
c z o ł o b i t n o ś c i  z e  s t r o n y  p o d d a ­
n y c h .  A  ż e  p r z y t e m  i n t e r e s o w a ł  
s i ę  ' ż y w o  l o s e m  r o & o tn i k ó w  i n i e ­
j e d n o k r o t n i e  w y s t ę p o w a ł  w  i c h  o- 
b r o n i e  —  w i ę c  z a s ł u ż y ł  s o b i e  n a  
m i a n o  „ c z e r w o n e g o  K r ó la " .

C z ł o n k o w i e  ' r r e d e n t y  f l a m a n d z  
k i e j  s z a n o w a l i  g o  z a  w i e l k o d u s z ­
n o ś ć .  N i e r a z  m ó w i l i  o n i ,  że  d o p ó ­
k i  ż y j e  k r ó l  A l b e r t  n a j z a c i ę t s i  s e ­
p a r a t y ś c i  n i e  z d o b ę d ą  s i ę  n a  to ,  
b y  z e r w a ć  u n j ę  z B e l g j ą .

—  F l a m a n d o w i e  s ą  s t u p r o c e n ­
t o w y m i  r e p u b l i k a n a m i  —  z a u w a ­
ż y ł  k t o ś  w  r o z m o w i e  z  p  r z y w ó d c a -  
m i  r u c h u  s e p a r a t y s t y c z n e g o  —  a  
p o m i m o  t o  w i t a j ą  o n i  f r e n e t y c z -  
n e m i  o k l a s k a m i  i o k r z y k a m i  r o d z i  
nę k r ó l e w s k ą ,  i l e k r o ć  p o k a ż e  s i ę  
n a  u l i c a c h  A n t w e r p i i .

—  A  p a n o w i e  s o b i e  w y o b r a ż a ­
j ą ,  ż e  k r ó l  A l b e r t  j e s t  m o n a r c h i ­
s t a ?  —  o d p a r ł  n a  t o  p o e t a  W i l l  
M o e n s .

V e n d e m i a i r e  o d p o w i a d a  n a  t o :
•— N i e w ą t p l i w i e  A l b e r t  B e l g i j s k i  
b y ł  r o j a l i s t ą  z  p r z e k o n a n i a .  K i l k a  
l a t  t e m u  b o j o w y  s o c j a l i s t a ,  d o k ­
t ó r  R e y e r ,  z r e s z t ą  w i e l k i  p a t r j o -  
t a ,  z o s t a ł  z a p r o s z o n y  p r z e z  k r ó l a  
n a  o b i a d .  P o p i j a j ą c  d o s k o n a ł e g o  
b u r g u n d a  ( p i w n i c e  k r ó l e w s k i e  
c i e s z y ł y  s i ę  u s t a l o n ą  s ł a w ą ,  c h o ­
c i a ż  k r ó l  n a l e ż a ł  d o  a b s t y n e n t ó w )  
k r ó l '  z a g a b n ą ł  E tey era  z  u ś m i e ­
c h e m  :

—  C i e k a w  j e s t e m ,  co  m ó w i ą  o 
m n i e  p a n a  p r z y j a c i e l e ,  s o c j a l i ś c i ,  
k o c h a n y  d o k t o r z e ?

—  M ó w i ą ,  ż e  k r ó l  j e s t  d o b r y m  
k r ó l e m  i ż e  b y ł b y  ś w i e t n y m  p r e ­
z y d e n t e m  r e p u b l i k i . ”
" 7 —  Co P a n  m ó w i  ? -—  z d z i w i ł  s i ę  
A l b e r t .

A  p o  c h w i l i  d o d a ł  j o w j a l n i e :
T -  C o b y  p a n  p o w i e d z i a ł  n a  to ,  | 

g d y b y m  p a n u  o ś w i a d c z y ł ,  że  p a n  
j e s t  z n a k o m i t y m  d o k t o r e m  e h i r u r  j 
g i e n . ,  a l e  ż e  b y ł b y  p a n  j e s z c z e  le p  
s z y m  w e t e r y n a r z e m ,  n i ż  c h i r u r ­
g i e m . . .

P zy jd z ie  dzień...
W  l i s t o p a d z i e  r o k u  1913  k r ó l  

B e l g ó w  z ło ż y ł  w i z y t ę  W i l h e l m o ­
w i ,  w  P o t s d a m i e .  R o z m o w a  p r z y ­
b r a ł a  c h a r a k t e r  d r a ż l i w e j ,  d y p l o -  | 
r a a t y c z n e j  k o n f e r e n c j i .  W i l h e l m  
p r z y z n a ł  s i ę ,  ż e  p r z e k o n a n y  j e s t .  
i ż  n i e z a d ł u g o  w y b u c h n i e  w o j n a .
—  P r z y j d z i e  d z i e ń ,  w  k t ó r y m  b ę ­
d z i e s z  m u s i a ł  s o b i e  p r z y p o m n i e ć ,  
że  n a l e ż y s z  do  r o d u  K o b u r g o w .

A l b e r t  I - s z y  u ś m i e c h n ą ł  s i ę .
—  O c z y w i ś c i e .  A l e  p r z y p o m n ę  

s o b i e  r ó w n i e ż ,  że  n a l e ż ę  i do  do-  
m j  O r l e a ń s k i e g o .  N o ,  i n i e  z a p o ­
m n ę  a n i  n a  c h w i l ę ,  że  j e s t e m  
p r z e d e w s z y s t k i e m  B e l g i e m .

W i l h e l m  z a m i lk ł .
W y c h o d z ą c  o d  k a j z e r a  o d b y ł  

A l b e r t  k r ó t k ą  r o z m o w ę  z w o d z e m  
| n a c z e l n y m ,  g e n e r a ł e m  M o l t k e .  
' S t a r y  g e n e r a ł  b y ł  j e s z c z e  b a r d z i e j  

w y l e w n y
—  W a s z a  K r ó l e w s k a  M o ś ć  n i e  

w y o b r a ż a  s o b i e ,  z j a k i m  e n t u z j a z ­
m e m  n a r ó d  n i e m i e c k i  p o w i t a  h a ­
s ło  w o j n y .

—  M o ż e  b y ć  —  o d p a r ł  A l b e r t , —  
a le  c z y  p a n  j e s t  w  s t a n i e  w y o b r a ­
z ić  s o b i e  r o z p a c z ,  j a k a  o g a r n i e  
n a r ó d  n i e m i e c k i  p o  s k o ń c z o n e j  
w o j n i e ? . . .

K r ó l ,  z w ł a ś c i w ą  s o b i e  p r z e n i ­
k l i w o ś c i ą ,  d o m y ś l i ł  s ię ,  j a k i e  g r o ­
ź b y  k r y j ą  s i ę  w p o z o r n i e  n i e w i n ­
n y c h  s ł o w a c h .  P o d z i e l i ł  s i ę  n a ­
t y c h m i a s t  w r a ż e n i a m i  z a m D a s a -  
d u r e m  b e l g i j s k i m ,  b a r o n e m  B e y -  
e n s ,  i p r o s i ł  g o  o p o i n f o r m o w a n i e  
o  w s z y s t k i e m  k o n f i d e n c j o n a l n i e  
a m l  a s a d o T a  f r a n c u s k i e g o ,  C a m -  
b o n .  C a m b o n  p r z y b y ł  n a t y c h m i a s t  
do  P a r y ż a  i z o s t a ł  p r z y j ę t y  p o t a ­
j e m n i e  p r z e z  p r e z y d e n t a  r e p u b l i ­
k i ,  p r e m j e r a  i m i n i s t r a  s p r a w  z a ­
g r a n i c z n y c h  P o i n c a r e ,  B a r t h o u  i 
P i c h o n a .

Z a b ra k ło  „Czerw onego"..,
j e d e n  z  w y b i t n y c h  j e n e r a ł ó w  

f r a n c u s k i c h  o p o w i a d a  n a s t ę p u j ą ­
c ą  a t i e g d o t ę  o k r ó l u  B e lg j i .

—  W  c z e r w c u  w  r .  1924  r o b i ­
ł e m  r e k o n e s a n s  w  C h a m o n i x .
N o c  s p ę d z i ł e m  w  s c h r o n i s k u  w 
M o n t e n v e r s .  W  s a l i  j a d a l n e j  s i e ­
d z i a ł o  t v "  ' - ' ę h  t u r y s t ó w .  J e ­
d e n  z n i c h  b y ł  w  s t r o j u  a l p i n i s t y .  
P o z n a ł e m  gu, B y ł  t o  k r ó l  B e lg j i .  
W  k ą c i e  s t a ł  s ł y n n y  p r z e w o d n i k ,  
R a v a n e l ,  z w a n y  „ C z e r w o n y m " .  
P a l i ł  f a j k ę  i c z e k a ł ,  a ż  t u r y ś c i - s i ę  
p o ż y w i ą

—  R a v a n e l  b y ł  m o i m  d o b r y m  
z n a j o m y m .  O d b y ł e m  z  n i m  n i e j e ­
d n ą  w y p r a w ę .  P o w i a d a m  m u :

—  C z y  j e s t e ś  p e w n y  s z n u r a ?
—  E  —  c o  t a m  s z n u r  —  o d p o ­

w i e d z i a ł  —  p e w n y  j e s t e m  s w e g o  
„ c z ł o w i e k a " .  T o  w a ż n i e j s z e .  T o  
b y c z y  c h ło p .

—  P o k ą d  z n i n  i d z i e s z ?
—  D a  G r e p o n .  W y m a r s z  o d r u ­

g i e j  g o d z i n i e .
—  I l u  w a s  j e s t ?
—  J a k t o ?  m y  d w a j .  O n  p r z e ­

c ie ż  n i g d y  n i e  c h o d z i  s t a d e m .
—  S ł u c h a j ,  s i a r y ! . . .  W ie m ,  że 

k r ó l  j e s t  ■ w  d o b r y c h  r ę k a c h ,  a l e  
n i e  r o z b i j  m u  g ł o w y .

—  A h  l a  l a  la .  T o  r a c z e j  o n  m i  
b ę d z i e  p o m a g a ć .

A  o b r z u c i w s z y  w z r o k i e m  ś w i e t ­
n i e  z b u d o w a n e g o  m ę ż c z y z n ę ,  p o ­
c i ą g n ą ł  z f a j k i  r a z  i drug i-■ i  d o ­
d a ł :

—  P o p a t r z  p a n ,  j e n e r a l e ,  n a  j e ­
g o  p l e c y  i n o g i .  Z t a k i m  m o ż n a  
w s z ę d z i e  d o j ś ć .  A  j a k i  o d w a ż n y .  
P o w i a d a m  p a n u  —  t a k i e m u  n i k t  
n i e  d a  r a d y .  M o c n y  c z ł o w i e k

C z e m u ż  p o d c z a s  o s t a t n i e j  w y ­
c ie c z k i  p o c z c i w y  „ C z e r w o n y "  R a -  
v a n e l  n i e  t o w a r z y s z y ł  k r ó l o w i ? . . .

Sam chw ycę z a  k a r a D in !
A m b a s a d o r  F r a n c j i  w  B e lg j i ,  

P o l a k  z p o c h o d z e n i a ,  F r a n c u z  z 
p r z e k o n a n i a ,  M . K ł o b u k o w s k i ,  c u -

Z Teatru Nowego

L u b ie ń sk a ,  K e m p a  i  M a s z y ń s k i  w  k o m e d j i  M a sz y ń sk ie g c
„T a k ,  a  n ie  inaczej*1

, d a  o p o w i a d a  o „ k r ó l u  r y c e r z u " .
I —  M i a ł e m  z a s z c z y t  s ł y n ą ć  s i ę  

z k r ó l e m  w  c i ą g u  s i e d m i u  l a t  —  
o p o w i a d a  K ł o b u k o w s k i .  —  T o w a ­
r z y s z y ł e m  m u  p o d c z a s  n a j c i ę ż -  

| s z y c h  c h w i l  —  w  B r u k s e l i ,  A n -  
t w e r p j i ,  F u r n e s ,  O u t h e m  i l a  
P a n n ę .  N i g d y  n i e  b y ł  b a r d z i e j  
k r ó l e m ,  n i g d y  n i e  n .  a ł  w i ę k s z e g o  
p r e s t i ż u ,  n i ż  w  o w y c h  d n i a c h ,  g d y  
z k r ó l e s t w a  j e g o  p o z o s t a ł  t y l k o  
s z m a t  z ie m i .

K r ó l  A l b e r t  g a r d z i ł  p r z e p y ­
c h e m .  J e d y n ą  j e g o  a m b i c j ą  b y ło  
z a s ł u ż y ć  s o b i e  n a  m i a n o  p i e r w ­
s z e g o  o b y w a t e l a  B e lg j i .  Z a s ł u ż y ł  
n a  n i e  w  z u p e ł n o ś c i .  P o s i a d a ł  n i e  
s p o ż y t ą  e n e r g j ę ,  j a s n y  u m y s ł ,  
p r z e d z i w n y  u m i a r  , s p o k ó j .  P r o ­
s t o t ą  o b e j ś c i a  w z b u d z a ł  o g ó l n y  
p o d z i w .  P e w n e g o  r a z u  p o d c z a s  

j p o g a w ę d k i  w  s a l o n i e  k r ó l e w s k i m  
i z a u w a ż y ł e m ,  ż e  p i ę t n a s t o l e t n i  

k r ó l e w i c z  L e o p o l d  z a b i e r a  s ię  do  
w y j ś c i a  —  p o w s t a ł e m  w i ę c  z f o ­
t e l u .  K r ó l  z m u s i ł  m n i e  d o  z a j ę c i a  
m i e j s c a .

—  E k s c e l e n c j o !  N i e c h ż e  p a n  
s i e d z i , L e o p o l d  g o t ó w  p o m y ś l e ć ,  
że  j e s t  w a ż n ą  o s o b i s t o ś c i ą .

N a  p i e r w s z y  r z u t  o k a  s p r a w i a ł  
w r a ż e n i e  c z ł o w i e k a  n i e ś m i a ł e g o .  
A l ć  j a s n e ,  b y s t r e  o c z y  z a d a w a ł y  
t e m u  k ł a m .

G d y  p r z e b y w a ł  w  s z t a b i e  j e n e -  
r a l n y m  w  L o w a n j u m ,  p o w t a r z a ł  
c z ę s t o :  —  B e l g j a  w a l c z y  o s w ó j  
b y t .  W a l c z y ć  b ę d z i e  do  o s t a t n i e g o  
t c h u .  G d y  z a j d z i e  p o t r z e b a ,  s a m  
c h w y c ę  z a  k a r a b i n .

. N i k t  n i e  w ą t p i ł ,  że  uczy  n i ł b y  
t o  r z e c z y w i ś c i e .

*
Z r e s z t ą  w  l i s t o p a d z i e  1914-go .  

g d y  N i e m c y  a t a k o w a l i  B e l g ó w  n a  
b r z e g u  I z e r y ,  k r ó l  A l b e r t  s t a n ą ł  
n a  c z e l e  o d d z i a ł ó w  n i a r y n a r z y -  
s t r z e l c ó w .  P o d c z a s  o w e j  l e g e n d a r  
n e j  b i t w y  z w i e d z i ł  o k o p y  p i e r w ­
s z e j  l i n j i ,  p o c z e m  z g r o m a d z i ł  
w s z y s t k i c h  d o w ó d c ó w  i p o w i e ­
d z i a ł  im  k r ó t k o :

—  P a n o w i e !  P a m i ę t a j c i e ,  że  
o d  d n i a  d z t s i e j s z e g o  B e l g  —  m a  
to  sa m u  z n a c z e n i e ,  co  b o h a t e r .  
T r z e b a  w  d a l s z y m  c i ą g u  na  to  
m i a n o  z a s ł u g i w a ć .  W z i ą ł e m  za  
w a s  o d p o w i e d z i a l n o ś ć .

P o m y łk a  d y g n ita rza
J e s t  i w e s e l s z a  a n e g d o t a ,  d o t y ­

c z ą c a  p o c h o d z e n i a  k r ó l a  A l b e r t a .  
W ie l e  o s ó b  s ą d z i ,  że  A l b e r t  j e s t  

r o d z o n y m  s y n e m  k r ó l a  L e o p o l d a  
I go ,  t y m c z a s e m  b y l  o n  j e g o  b r a ­
t a n k i e m .  J e d y n y  s y n  L e o p o l d a  
z m a r ł  w  r .  1869  w  1 0 - t y m  r o k u  ż y ­
c ia .  K o r o n a  p r z y p a d ł a  w i ę c  w  u -  
d z i a l e  s y n o w i  h r a b i e g o  F l a n d r j i ,  
D r a t a  L e o p o l d a .  O tó ż ,  w  r .  1919  
p o d c z a s  p o d r ó ż y ,  j a k ą  o d b y ł  p r e ­
z y d e n t  r e p u b l i k i  f r a n c u s k i e j ,  P o ­
i n c a r e  d o  B e l g j i ,  z d a r z y ł  s i ę  k o ­
m i c z n y  i n c y d e n t .

P o i n c a r e  p r z e d s t a w i a ł  k r ó l o w i  
w i e l u  w y b i t n y c h  d y g n i t a r z y  f r a n ­
c u s k i c h ,  k t ó r z y  m u  t o w a r z y s z y l i  
J e d e n  z n i c h  —  c z ł o w i e k  w y ­
k s z t a ł c o n y ,  o  r o z l e g ł e j  k u l t u r z e ,  
a l e  o g r o m n i e  r o z t a r g n i o n y ,  z w r a ­
c a  s i ę  d o  k r ó l a :

—  M i a i e m  h o n o r ,  S i r e ,  b y ć  n a  
o b i e d z i e  w  P a r y ż u  u  J e g o  K r ó ­
l e w s k i e j  M o ś c i  o j c a  ( „ p e r e " ) . . .

K t o ś  g o  s z a r p n ą ł  z a  r ę k a w .  D y ­
g n i t a r z  z a r a z  s i ę  z o r j e n t o w a ł  i 
p o p r a w i ł  s i ę :  —  W  t o w a r z y s t w i e  
t e g o  n i e z w y k l e  „ p e r  - s p i c a e e "  
( p r z e n i k l i w e g o )  L e o p o l d a  I i - g o ,  
s t r y j a  J e g o  K r ó l e w s k i e j  M o ś c i .

K ło p o t k ró la
A  G r i n g o i r e  w s p o m i n a  p r z y g o ­

d ę ,  j a k ą  m i a ł  p e w i e n  s o c j a l i s t y c z ­
n i - p o s e ł  z k r ó l e m  B e lg j i .

W  r .  19 2 7  k r ó l  A l b e r t  o d b y ł  
n a u k o w ą  p o d r ó ż  d o  B r a z y l j i .  P o  
p o w r o c i e  d o  E u r o p y  c z ę ś ć  u c z e s t ­
n i k ó w  w y p r a w y  p o s t a n o w i ł a  z o ­
s t a ć  w  P o r t u g a l j i ,  r e s z t a  w y r a z i ­
ł a  c h ę ć  n a t y c h m i a s t o w e g o  p o w r o ­
t u  do  B e l g j i .  K r ó l  z a p r o p o n o w a ł  
p o s ł o w i  r a d y k a l n e m u  P i e r a r d  
m i e j s c e  w  s p e c j a l n y m  w a g o n i e .

P o c i ą g  m u s i a ł  j e d n a k  z a t r z y ­
m a ć  s i ę  w  H i s z p a n j i ,  g d y ż  w ł a ś ­
n i e  w y b u c h ł  s t r a j k  g e n e r a l n y .  
C z e k a n o  w i ę c  c a ł y  d z i e ń  i c a ł ą

n o c  w  p u s t k o w i u ,  o d c i ę t e m  od 
ś w i a t a .

—  K ł o p o t  z  t y m  s t r a j k i e m  —  
z a u w a ż y ł  k r ó l .

—  A  t a k  —  o d p a r ł  ze  w s p ó ł c z u  
c i e m  p o s e ł  s o c j a l i s t y c z n y .

—  M ó w ię  „ k ł o p o t " ,  b o  m a m  p a ­
n a  n a  m y ś l i .

—  J a k t o  m n i e ? .  ;■

—  A n o  t a k  P r o s z ę  s o b i e  w y o ­
b r a z i ć ,  ż e  s t r a j k o w i c z e  w t a r g n ą  
do  p o c i ą g u  i z a s t a n ą  p o s ł a  s o c j a ­
l i s t y c z n e g o ,  s i e d z ą c e g o  n a  j e d n e j  
k a n a p i e  z k r ó l e m  T o  p a n u  m o ż e  
z a s z k o d z ić . . .

Piotr Maszyński laureatem
państw ow ej nagrody m uzycznej

W c z o r a j  o g .  11 p r z e d p o ł u d n i e m  
z e b r a ł o  s i ę  w  g m a c h u  M i n i s t e r ­
s t w a  W .  R .  i O . P .  j u r y  p a ń s t w o ­
w e j  n a g r o d y  m u z y c z n e j .  W  s k ł a d  
j u r y  w c h o d z i l i :  K a r o l  S t r o m e n -  
g e r  i W i t o l d  M a l i s z e w s k i ,  j a k o  de  
l e g a c i  M i n i s t e r s t w a ,  p r o r e k t o r  E .  
H e i n t z e ,  j a k o  d e l e g a t  K o n s e r w a ­
t o r i u m  W a r s z a w s k i e g o ,  p r o f .  B u t  
k i e w ic z ,  j a k o  d e l e g a t  K o n s e r w a ­
t o r i u m  P o z n a ń s k i e g o  i p r o f .  Czer. 
n i a w s k i ,  j a k o  d e l e g a t  S t o w a r z y ­
s z e n i a  K o m p o z y t o r ó w .  S e k r e t a ­
r z o w a ł  p .  T a d e u s z  M a y z n e r .

J u r y  p o s t a n o w i ł o  j e d n o m y ś l n i e  
p r z y z n a ć  t e g o r o c z n ą  p a ń s t w o w ą  
n a g r o d ę  m u z y c z n ą ,  w y n o s z ą c ą

7 .000  z ł.  —  P i o t r o w i  M a s z y ń s k u *  
m u .  N a g r o d a  j e s t  w  m y ś l  s t a t u t u  
p r z y z n a n a  z a  w y b i t n ą  d z i a ł a l ­
n o ś ć  a r t y s t y c z n ą  w  c i ą g u  o s t a t ­
n i e g o  p i ę c i o l e c i a .

P i o t r  M a s z y ń s k i  j e s t  j u ż  l a u ­
r e a t e m  n a g r o d y  m u z y c z n e j  m i a ­
s t a  W a r s z a w y  za  c a ł o k s z t a ł t  d z i a ­
ł a l n o ś c i  a r t y s t y c z n e j .  W  p o d o b ­
n y m  z a p e w n e  s e n s i e ,  c h o ć  w  r o z ­
b i e ż n o ś c i  z s t a t u t e m ,  p r z y z n a n o  
t e r a z  M a s z y ń s k i e m u  n a g r o d ę  p a ń ­
s t w o w ą ,  w i e ń c z ą c  n i ą  d z i a ł a l n o ś ć  
c a ł e g o  ż y c i a  j e d n e j  z  n a j ’ :ę k n i e j -  
s — ' i s t a c i  p o l s k i e g o  ś w i a t a  
m u z y c z n e g o .

Skandaliczna likw idacja  mii onowego przedsięwzięcia

Osiedle „Zdobycz robotnicza" mali sie w gruzy
N i e  t a k  d a w n o ,  bo n i e s p e ł n a  

p r z e d  8  l a t y ,  n a  z a n i e d b a n y c h  t e ­
r e n a c h  p o  l e w e j  s t r o n i e  s z o s y  b i e  
l a ń s k i e j ,  j a k  z a  d o t k n i ę c i e m  r ó ż d ż  
k i  c z a r o d z i e j s k i e j  w y r o s ł o  j a s n e ,  
w e s o ł e ,  s p ó ł d z i e l c z e  o s i e d l e ,  p r z e ­
z n a c z o n e  d l a  s f e r  r o b o t n i c z y c h ,  a  
w z n i e s i o n e  r ę k a m i  t y c h ż e  r o b o t ­
n i k ó w .  N o s i  o n o  n a z w ę  „ Z d o b y c z y  
R o b o t n i c z e j " .

K o s z t y  b u d o w y  p o k r y ł a  p o ż y c z ­
k a ,  z a c i ą g n i ę t a  w  B a n k u  G o s p o ­
d a r s t w a  K r a j o w e g o ,  r o z ł o ż o n a  n a  
w i e l o l e t n i e  r a t y .  W  i d e i  z a ł o ż e n i a  
s p ó ł d z i e l n i  b y ł  m a g n e s  p o t ę ż n y ,  
b e z c e n n a  p r z y n ę t a .  W ł o ż o n a  p r a ­
c a  m i a ł a  s i ę  p r z e k s z t a ł c a ć  b e z p o ­
ś r e d n i o  w  k a p i t a ł ,  m i a ł  s i ę  d o k o ­
n a ć  s w e g o  r o d z a j u  f e n o m e n  e k o ­
n o m ic z n y ,  z a s a d n i c z o  m o ż l i w y ,  
j a k  w y k a z u j ą  a n a l o g i c z n e  p r z y ­
k ł a d y  z a g r a n i c z n e .  Z a m i a s t  8 g o ­
d z in  r o b o t n i k  d a w a ł  10, a  n a ­
w e t  12 i t u  s i ę  k r y ł a  t a j e m n i c a  
c a ł e g o  z a g a d n i e n i a .  G o d z i n y  n a d  
m a r n e j  p r a c y  t o  b y ł  w k ł a d  człcdi 
k a  s p ó ł d z i e l n i ,  a  w y s i ł k o m  t y m  
p r z y ś w i e c a ł a  g w i a z d a  n a d z i e i ,  n a  
z d o b y c i e  w ł a s n e j ,  w y m a r z o n e j  
n i e r u c h o m o ś c i .

R U IN A  M ARZEŃ
x a  n o w a  u n a s ,  j a k o  f o r m a ,  i- 

d e a ,  w y p r o w a d z i ł a  c a ł e  r z e s z e  r o ­
b o t n i c z e  n a  p u s t k o w i e  p o d w a r ­
s z a w s k i e .  P a l i ł a  s i ę  r o b o t a  w  r ę ­
k a c h  t y c h ,  co  b u d o w a l i  p r z e c i e ż  
w ł a s n e  g n i a z d a  i w  b a r d z o  s z y b -  
k i e m  t e m p i e  p o w s t a ł  k o m p le k s  
b u d y n k ó w ,  p o m y ś l a n y c h ,  j a k o  
w z g l ę d n i e  l u k s u s o w e  s i e d l i s k a  
r o b o t n i c z e .  W  o w y m  c z a s i e  b y ło  
t o  n i e w ą t p l i w i e  w i e l k i e  d z ie ło .
• N i e d ł u g o  t r w a ł a  j e d n a k  r a d o ś ć  
i w k r ó t c e  w s z e l k i e  n a d z i e j e  p o ­
s i a d a n i u  n a  w ł a s n o ś ć  r o z s y p a ł y  
s i ę  w  pi o c h .  J u ż  w  r o k u  193 1  n a  
s k u t e k  z łe j  g o s p o d a r k i  Z a r z ą d u  
S p ó ł d z i e l n i  i j e j  n i e w y p ł a c a l n o ­
śc i ,  W y d z i a ł  H a n d l o w y  S ą d u  0 -  
k r ę g o w e g o  w y z n a c z y ł  k o m i s j ę  L i ­
k w i d a c y j n ą ,  t a  z a ś  u c h w a l i ł a  
p r z e d  o s t a t e c z n ą  l i k w i d a c j ą  o c z y ­
śc ić  z  m i e s z k a ń c ó w  Z d o b y c z  R o ­
b o t n i c z ą  s p r z e d a ć  m a j ą t e k  n i e ­
r u c h o m y  j u ż  p r ó ż n y .

2 0 0  S P R A W  O  E K S M I S J E

Z a m i a s t  z a b i e g a ć  o s p r z e d a ż  
m i e n i a  s p ó ł d z i e l n i  i z a s p o k o j e n i a  
w i e r z y c i e l i ,  l i k w i d a t o r z y  w ło ż y l i  
c a ł ą  s w ą  e n e r g j ę  i p o m y s ł o w o ś ć  
n a  w y s i e d l a n i e  j e j  m i e s z k a ń c ó w .  
2 0 0  s p r a w  o e k s m i s j ę  w p ł y n ę ł o  d o  
S ą d u  O k r ę g o w e g o ,  k t ó r e g o  p ó ł k i  
u g i n a j ą  s i ę  p o p r o s t u  p o d  b r z e m i e  
n i e m  a k t .  P r o c e s y  c i ą g n ą c e  s i ę  
o d  b l i s k o  2 l a t  u j a w n i ł y  f a t a l n y  
s t a n  l i k w i d o w a n e j  s p ó ł d z i e l n i .

U s t a w a  o s p ó ł d z i e l n i a c h  z r .  
1920  n o r m u j e  l i k w i d a c j e  s p ó ld z ie l  
n i  w  s p o s ó b  d r o b i a z g o w y ,  l e c z  
l i k w i d a t o r z y  p o r z u c i l i  w ł a ś c i w y  
’m  z a k r e s  d z i a ł a n i a  a  w d a l i  się  
w  u c i ą ż l i w e ,  n i e p r z e w i d z i a n e  w  
o b o w i ą z k a c h  l i k w i d a t o r ó w  s p o r y ,  
k t ó r y c h  j e d y n y m  p l u s e m  j e s t ,  że  
l i k w i d a c j ę ,  o b l i c z o n ą  p i e r w o t n i e  
t ia  m i e s i ą c ,  p r z e c i ą g a  s i ę  n a  s z e ­
r e g  l a t .  N i e  o d  r z e c z y  b ę d z i e  
w s p o m n i e ć ,  że  a d m i n i s t r a c j a  l i ­
k w i d a t o r ó w  j e s t  d o b r z e  p ł a t n a .

Z a n i m  w s z y s tk i e  p r o c e s y  e k s ­
m i s y j n e  p r z e j d ą  p r z e z  t r z y  i n ­

s t a n c j e ,  m i n ą  ł a t a .  T y m c z a s e m  
n ic  s i ę  n i e  r o b i  d l a  z a k e ^ - e r w o -  
w a n i a  b u d y n k ó w  i w k r ó t c e  n a  
s k u t e k  z n i s z c z e n i a  r o s y p i ą  s ię  o n e  
w  g r u z y .  O b e c n y  s t a n  o s i e d la  
w y m o w n i e  i l u s t r u j ą  p r z e m ó w i e ­
n i a  o b r o ń c ó w  p o z w a n y c h  n a  t e r e ­
n i e  s ą d o w y m .  A d w . :  H e c h t ,  F i ­
j a ł k o w s k i  i  M a m r o t  p ~ " w a l i  
b a r w n e  c n a r a k t e r y s t y k i  b u d y n ­
k ó w  i l o k a l i .

B I L A N S  O S T A T N I C H  T R Z E C H  
L A T

I  t a k :  K a n a l i z a c j a  n a l e ż y  do  od 
l e g ł y c h  w s p o m n i e ń .  L i k w i d a t o r z y  
n i e  r u s z y l i  p a l c e m ,  ż e b y  z a p o b ie c  
d z i e ł u  z n i s z c z e n i a ,  p o d t r z y m a ć  
s t a n  s a n i t a r n y  - i h i g j e n i c z n y  
o s i e d l a .  T ł ó m a c z ą  s i ę  b r a k i e m  
f u n d u s z ó w  i c z a s u ,  k i ó r y  p o ś w i ę ­
c o n y  j e s t  f o r s o w a n i u  • p r o c e ­
só w .  N i e k t ó r e  m i e s z k a n i a  s ą  b e z  
d r z w i  i o k i e n .  W  p i w n i c a c h  m o ż -  
n ę b y  z a ł o ż y ć  h o d o w l e  r y b ,  p o ­
w s t a ł y  t a m  n a t u r a l n e  j e z i o r a .  T u  
i ó w d z i e  n i e m a  s c h o d ó w .  K o m u ­
n i k a c j a  ze  s t r y c h a m i  i p i w n i c a ­
m i  l l ie  i s t n i e j e .  P i e c e  f i g u r u j ą  
j e d y n i e  n a  p l a n a c h ,  s u f i f y  p o p ę ­
k a n e ,  .. d a c h y  o t w a r t e ,  j a k  w  ob  
s e r w a t o r  j a e h  a s t r o n o m i e z n y u b .
O t o  o b r a z  w i ę k s z o ś c i  b u d o w a .  
N a j t r a g i e z n i e j  w y g l ą d a  d u ż e j  
w a r t o ś c i  b u d y n e k  n r .  21 ,  b e z a p e ­
l a c y j n i e  s k a z a n y  n a  z a g ł a d ę .  N i e  
w y k o ń c z o n y  j e s z c z e  —  r o z p a d a  
s i ę  j u ż  w  g r u z y .

C h y b a ,  że  t e g o  r o d z a j u  g o s p o ­
d a r k a  j e s t  c e l o w a  i m a  s łu ż y ć  j a ­
k o  p e w n e g o  r o d z a j u  b o d z ie c  do  
s z y b s z e g o  w y k u r z e n i a  m i e s z k a ń ­
c ó w ,  r o z g o r y c z o n y c h  i z r o z p a c z o ­
n y c h ,  a  j e d n a k  t r w a j ą c y c h  r_a p o ­
s t e r u n k a c h ,  g d y ż  z w k ł a d ó w  p r a c ą  
u t w o r z y ł y  s i ę  w i e l o t y s i ę c z n e . n a ­
l e ż n o ś c i .  T r u d n o  j e s t  o p u ś c i ć  d o ­
m o s t w a  w  z n a c z n e j  m i e r z e  b ę d ą ­
ce  j u ż  w ł a s n o ś c i ą .

W Y Ś R U B O W A N E  K O M O R N E
O p ł a t y  z a  l o k a l e  w y z n a c z o n e  

p r z e z  l i k w i d a t o r ó w  s ą  w y g ó r o w a ­
n e .  O b P c z o n e  o n e  b y ł y  w e d ł u g  
d a w n e g t ,  d o b r e g o  s t a n u  b u d y n ­
k ó w  —  w o b e c  o b e c n e g o  z n i s z c z e ­
n i a  s ą  n i e r e a l n e .  W i ę k s z o ś ć  m ie s z  
k a ń e ó w  g o t o w a b y  p ł a c i ć  u m i a r k o ­
w a n e  s u m y ,  o c z e m  n i e j e d n o k r o t ­
n i e  z a w i a d a m i a n o  l i k w i d a t o r ó w .  
W y d e l e g o w a n o  s p e c j a l n ą  k o m i s j ę  
w  o s o b a c h  p p .  C z a p l a r s k i e g o ,  O- 
s a d c z e g o ,  N i e d z i e l s k i e g o  i C y b u l ­
s k i e g o ,  k t ó r z y  d o r ę c z y l i  l i k w i d a ­
t o r o m  z o b o w i ą z a n i e  p ł a c e n i a  n o r m  
b e z s p o r n y c h  z a  lo k a le ,  d o  c z a s u  
i c h  o s z a c o w a n i a  p r z e z  b i e g ł y c h ,  
p o d  t y m  j e d y n i e  w a r u n k i e m ,  a b y -  
d l a  p ł a c ą c y c h  z a w i e s z o n o  t o k  p r o ­
c e s ó w .  Z a c z ę ł y  s ;ę  n i e k o ń c z ą c e  
s i ę  p e r t r a k t a c j e ,  k o n f e r e n c j e  i t a r  
g i .  W r e s z c i e  l i k w i d a t o r z y  w y s u ­
n ę l i  n o r m y  t a k  n i e r e a l n i e  w y so ­
k ie ,  ze d o  p o r o z u m i e n i a  n i e  d o ­
sz ło .  P r o s z ą  m i e s z k a ń c y  o p r z y j ­
m o w a n i e  k w o t  i s ł y s z ą  w  o d p o w i e  
d z i  „ .Albo t y l e ,  i l e  ż ą d a m y ,  a lb o  
p r e c z ! "  A  ż ą d a j ą  t a k  w i e l ° ,  że  
k o m o r n e  z a  lo . ia le  - r u i n y ,  l o k a ie -  
r u d e r y ,  n a  p e r y f e r j a c h  m i a s t a ,  
p r z r a s t a j ą  n o r m y  w  c e n t r u m  m i a ­
s t a .

R o d z i  s i ę  p y t a n i e :  —  C z y ż  l e p ­
s z e  j e s t  d l a  l i k w i d a c j i ,  że  ż a d n e

o p ł a t y  z a  l o k a l e  n i e  w p ł y w a j ą ?  
P r z e c i e ż  w  t o k u  p r o c e s u ,  w p r z e ­
d e d n i u  e k s m i s j i , . k t ó ż  b ę c z i e  w p ł a ­
c a ł  g o t ó w k ę ,  n a  p r z e p a ż ł e .  c z y ż  
n i e  l e p s z e  j e s t  i n k a s o w a n i e  p o k ł iź  
n y c h  w s u m i e  d o c h o d ó w  i u s t a l e ­
n ie ,  k t o  n i e  m o ż e  i n i e  c h c e  r e g u  
l o w a ć  n a l e ż n o ś c i  o r a z  d o k o n a n i e  
w t e d y  s e l e k c j i  m i e s z k a ń c ó w ,  a  
d o p i e r o  w  s t o s u n k u  d o  n i e w y p ł a ­
c a l n y c h  w y c i ą g n i ę c i e  k o n s e k w e n ­
c j i  p r a w n y c h ?

W ś r ó d  m i e s z k a ń c ó w  Z d o b y c z y  
R o b o t n i c z e j  p a n u j e  n i e s ł y c h a n e  
r o z g o r y c z e n i e  n a  t ę  p I a n o w -ą  n a ­
g a n k ę .  K i e d y  i m  n i e  c h c e  s i ę  n i c  
u s t ą p i ć  z ż ą d a n y c h  o p ł a t  z a  l o k a  
le i n ę k a  s i ę  i c h  p r o c e s a m i ,  j e d ­
n o c z e ś n i e  p o s t r o n n y m  o d n a j m u j e  
s i ę  l o k a l e ,  o s z a c o w a n a  n a  1 8 0  z ł.  
z a  s u m ę  60  zł. m i e s i ę c z n i e .  F a k t  
t a k i  m i a ł  o s t a t n i o  m i e j s c e :  3  p o ­
k o j o w e  m i e s z k a n i e  w y n a j ą ł  z i  6 0  
zł.  p o l i c j a n t ,  z o d l e g ł e g o  d o ś ć  
k o m i s a r j a t u .

Z n ę k a n i  m i e s z k a ń c y ,  j a k o  o s t a t ­
n i ą  d e s k ę  r a t u n k u  p r o p o n u j ą  / .w ró  
c e n i e  s i ę  d o  g ł ó w n e g o  w i e r z y c i e l a  
s p ó ł d z i e l n i  —  B a n k u  G o s p .  K r a j  
z p r o j e k t e m  z a r g a n i z r w a r . i a  n o ­
w e j  s p ó ł d z i e l n i :  „ N o w a  Z d o b y c z
R.obot.meza"—z  w i e l o k r o t n a  o d p o ­
w i e d z i a l n o ś c i ą  w s t o s u n k u  d :  u* 
d z i a ł ó w .  T a  z g r o m a d z i ł a b y  e l e m e n  
ty  w y p ł a c a l n e  i ' y . t u p i ł a  m a j ą ­
t e k  „ Z d o b y c z y  R o b o t n i e z e j ' (, -dzię­
ki c z e m u  n a s t ą p i ł a b y  l i k w i d a c j a  
d a w n e j  s p ó ł d z i e l n i ,  a  r o l a  L ikwi­
d a t o r ó w  b y ł a b y  z a k o ń c z o n a .  • T e n  
i ś c i e  g o r d y j s k i  w ę z e ł  n u d n o ś c i  
m u s i  b y ć  r o z p l ą t a n y .

Z j e d n e j  s t r o n y  w i e l o m i l i o n o w y  
k a p i t a ł ,  w ło ż o n y  w  d ź w i g n i ę c i e  c* 
s i e d l a ,  n i e  m o ż e  p ó j ś ć  n a  m a r n e ,  
lecz  z d r u g i e j  s t i -ony ,  n i e  m c-gą  
b y e  p o k r z y w d z e n i  c i,  k t ó r z y  w ł o ­
ż y l i  t a m  k a p i t a ł  s w e j  p r a c y ,  n a b y  
w a j ą c  t ą  d r o g ą  p r z y n a j m n i e j  c z ę ś  
c io w y  t y t u ł  w ł a s n o ś c i .

S p ó ł d z i e l n i a  t a ,  j a t :  a ż a e  p r z e d  
s i ę b i o r s t w o  p o t r z e b u j e  e n e r g i c z ­
n e j ,  s p r ę ż y s t e j ,  s i l n e j  d ł o n i ,  k tó -  
r a b y  w y p r o w a d z i ł a  J ą  z  m a t n i ,  
l e c z  n i e  k o s z t e m  k r z y w d y  u d z i a ­
ło w c ó w ,  a  z y s k ó w  l i k w i d a t o r ó w .

v E m z e t .

Rekin w  Gdyni
N i e  c h o d z i  t u t a j  o ' j a k i e g o ś  

g r u b s z e g o  a f e r z y s t ę ,  l e c z  o  n a j ­
p r a w d z i w s z e g o  r e k i n a ,  k o r s a r z a  
m o r s k i e g o .

W  j a k i  s p o s ó b  d o t a r ł  d o  G d y n i !
O t ó ż  j e d e n  z m i e j s c o w y c h  k u p  

e ó w  z a k u p i ł  s k r z y n i ę  ś w i e ż y c h  
ś l e d z i  w p r o s t  z n o r w e s k i e g o  s t a t ­
k u ,  t r a n s p o r t u j ą c e g o  r y b y  i ś l e ­
d z ie .  Z a w a r t o ś ć  s k r z y n i  k r y l a  w  
s o b i e  n i e s p o d z i a n k ę :  m ł o d e g o  r e ­
k i n a  ś n i ę t e g o ,  o k o ło  75  c m .  d ł u g o  
ści

K u p i e c  o d d a ł  r e k i n a  d o  s t a c j i  
m o r s k i e j  w  G d y n i ,  g d z i e  g o  z a p e w  
n e  z a k o n s e r w u j ą ,  j a k o  o k a z  m uze­

a ln y .

Czas odnowie 
prenumeratę na 

miesiąc marzec
R E D A K C J A :  W a r s z a w a ,  N o v y  Ś w ia t  22. T e le fo n :  545-80 (C e n t r a la )  S e k r e ta r z  re d ak c j i  p r z y jm u je  in te ­

r e s a n tó w  codzienn ie  z w y ją tk ie m  niedzie l  i św ią t  w godz .  11 — 12.
A D M I N I S T R A C J A :  W a rs z a w a ,  Z g o d a  1. T e le fo n y :  A d m in is t r a c ja  i Z a rz ą d  691-64. P r e n u m e r a t a  6! 1-66. 

W 'ydział ogłoszeń 691-56. S k r z y n k a  pocz tow a  745. A d r e s  t e l e g ra f i c z n y  —  A  B O  W a rsz a w a .  K onto  
t  P .  K. O. N r .  13550.

P R Z E D S T A W I C I E L S T W A :  Kalis% A le ja  Jó z e f in y  11, te l .  209; P io t rk ó w T ry b u n a l sk i ,  S łow ackiego  9, teL 59; 
W łoc ław ek.  C y g a n k a  26, tel .  136.

P R E N U M E R A T A :  m ie jsco w a  (z  odno szen iem  do d o m u )  i zam iej 'scowa —  zł. 4.50 m iesięcznie-  K * n to  f i l  
. k o w e  P .  K. O. Nr.  13550.

p n y  O c f ł o S ł  i -k  .  z a  m ie jsce  wysokośc i  1 m i l im e t r a  p rz e z  s z e ro k - ś ć  jed n e j  stPaJ 
w  ^  ^  ^ Ń -  * *  •  t y  ( n a  w szy s tk ich  s t ro n a ch  po 6 s z p a l t ) :  n a  i - e j  s t r o n i e — . **•’

w tek śc ie  'w ś r ó d  r r t y k u łó w )  — 70 g r . ,  v: r e k ’a m ach  (w ś ró d  og łoszeń )  — 50 g r . ,  n a  o s ta tn ie j  stron)® ~  
60 gr.  N o .a tk i  re k la m o w e  — 1 zl. K om u n ik a ty  ( sp e c ja ln e )  — 1.50 zł., l ek a rsk ie  — 30 g r .  N ekro lo g ia  pc 
30 g r .  Drobne po 20 g r .  z," w y raz ,  d u ż e  l i t e ry  w og łoszen iach  „ d ro b n y ch "  liczy się  za oddzielne  w yra*y  
a  t łu s ty  d r u k  — podwójnie.  N o ta tk i  r ek lam o w e  o znacza  s ię  c y f rą  (N  ), a  k o m u n ik a ty  sp ec ja lne  cy frą

(K o m .J .  Za t e rm in y  d ru k u  ogłoszeń A d m in is t r a c ja  nie  odpowiada.

W ydzia ł  o g ło szeń :  Z g o d a  1. te l .  691-56 —  biuro  c zy n n e  od godz .  9 ra u o d o  6 wiecz.

K ie ro w n ik :  T adeuaz  U c ieszy ń g th

R e d a k t o r  o d p o w i e d z i a l n y :  J ó z e f  M a t u s z c z y k . Druk. Literacka SI ~ o. o„ Warszawa, Nowy Świat 22, tel. 545-80 (centrala). Wydawca: M A Z O W I E C K A  SPÓŁKA WYDAWNICZA


